
STAN POGODY
Dziś — po pogodnym poranku nastąpi 

stopniowy wzrost zachmurzenia i popołu­
dniu oraz w nocy będzie padał deszcz zmie­
szany ze śniegiem. Temperatura w dzień 
wyniesie około 47 stopni, w nocy około 34 
stopni. Wiatry północno - wschodnie o 
szybkości 8 do 15 mil na godzinę.

W środę — rano, będzie deszcz, potem 
częściowo pogoda słoneczna, temperatura 
około 48 stopni.

Wschód słońca o godz. 4:56, zachód o 6:42.
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Dziś — wtorek, dnia 25-go kwietnia, — 
Jarosława, Marka, Grzegorza.

Jutro — środa, dnia 26-go kwietnia, — 
Marcela.

Pojutrze — czwartek, dnia 27-go kwiet­
nia, — Teofila, Piotra, Zyty.
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PRZYJAZNE SPOTKANIE JOHNSONA Z DE GAULLE
Sen. Dirksen 
w Szpitalu

Washington, D. C. (UPI) — 
Senator Everett M. Dirksen z 
Illinois, przywódca republikań­
skiej mniejszości w Senacie, 
znajduje się od wczoraj na ku­
racji w szpitalu wojskowym 
Walter Reed Army Medical 
Center wskutek zaziębienia się 
i możliwego “początku grypy”.

Sekretarz 71-letniego senato­
ra podał, iż Dirksen udał się 
wczoraj do szpitala, wykazując 
“lekką gorączkę”.

I

Niepokojący Spadek Urodzeń w Polsce

Z Dnia
—CZY 
—ADENAUER 
—PRZYSŁUŻYŁ 
—SIĘ POKOJOWI?

♦ + ♦
śmierć byłego kanclerza 

Niemiec, Konrada Adenauera 
nie wywołała w świecie ani 
żalu, ani bardzo wielkiego 
wrażenia. Odszedł jeszcze je­
den polityk którzy pracował 
wydatnie i patriotycznie dla 
swego kraju, ale niczego nie 
zrobił ani dla ludzkości ani dla 
sprawy pokoju.

* ♦ ♦
Był to sprytny politykier, 

doskonały ekonomista, który 
sobie postawił na wstępie swe­
go kanclerstwa za zadanie 
podniesienia Niemiec po woj­
nie do bardzo wysokiego stop­
nia gospodarczego.

♦ ♦ ♦
Naturalnie nacjonalistyczny 

naród niemiecki uważa Kon­
rada Adenauera za najwięk­
szego męża stanu w swoich 
dziejach. Wielu Niemców 
uważa go za większego poli­
tyka, niż był Bismarck.

♦ ♦ *
Niewątpliwie Adenauer dał 

swemu narodowi niesłychanie 
dużo. W niewiele lat po naj­
straszliwszej klęsce odbudo­
wał kraj i wprowadził go do 
rodziny zachodniej, wydzwi- 
gnął naród z dna upokorzenia 
i upadku.

♦ ♦ ♦
Największym bodaj osią­

gnięciem Adenauera było po­
jednanie z Francją. Celem, 
jaki sobie postawił, było zwią­
zanie narodu niemieckiego na 
zawsze z Zachodem, tak aby 
nie mógł ulec pokusie szuka­
nia nowych podbojów' w poro­
zumieniu z Rosją.

+ + *
Czy to dzieło Adenauera 

okaże się trwałe? Odradzanie 
się nacjonalizmu może je po­
stawić pod znakiem zapyta­
nia. Pojednanie z Francją 
wciąż oparte jest na dość kru­
chych podstawach.

¥ ¥ ¥
W każdym razie dzieło Ade­

nauera pozostaje niedokoń­
czone.

♦ ♦ ♦
Nie rozumiał on że tylko 

pojednanie z Francją nie wy­
starcza i musi być uzupełnio­
ne pojednaniem z Polską, cze­
go wstępnym warunkiem jest 
wyrzeczenie się roszczeń do 
ziem polskich na Odrze i Ny­
sie!

+ + +
Zapatrzony w Zachód Ade­

nauer nie dbał o stosunki ze 
wschodnimi sąsiadami. W tej 
dziedzinie — wszystko pozo­
stawił nieskończone i nieza- 
łatwione. Adenauer był za 
mały, aby mógł jasno zadecy­
dować sprawy Odry i Nysy!

XV Zjazd Działaczy 
Skarbu Narodowego 
W Londynie

Cassius Clay , 
Przegrał Sprawę 
Po Raz Drugi

Washington, D. C. (UPI) — 
Najwyższy Trybunał Stanów 
Zjednocznych odmówił wczoraj 
po raz drugi odroczenia poboru 
do wojska pięściarzowi ciężkiej 
wagi Cassius Clay, wezwanemu 
do stawienia się do służby w 
armii w przyszły piątek.

Apel taki był odrzucony bez 
komentarzy. Clay, uchodzący za 
czarnego mułzumanina pod 
przydomkiem Muhammad Ali, 
usiłuje uniknąć poboru na ro­
szczonej podstawie, iż murzyni 
są systematycznie pozbawiani 
ulg w selektywnym systemie, 
oraz na tej podstawie, że jest on 
duchownym (ministrem) czar­
nych mułzumanów. Clay zwró­
cił się dwukrotnie do Najwyż­
szego Trybunału o zmianę o- 
rzeczenia Sądu Apelacyjnego 
Okręgu 6go w Cincinnati. Ohio.

Szczegóły 
Tragedii

Rosjanie Przyznają 
Się Do Niepowodzeń
Moskwa (UPI). — Jak do­

nosiliśmy już wczoraj, so­
wiecki astronauta poniósł 
śmierć w czasie próby powro- i 
tu na ziemię. Kapsuła zaplą- j 
tała się w liny rozwijającej się 
nad nią czaszy spadochronu i' 
runęła w dół z wysokości'bli­
sko 4 i pół mili.
Zaczęło Się w 15-ej Orbicie

Kłopoty zaczęły się w cza­
sie 15-ej orbity. Kosmonauta 
Komarow utracił wtedy pa­
nowanie nad rakietą oraz stra­
cił łączność z ziemią na sku­
tek braku prądu. Przez 3 na­
stępne orbity starał się opa­
nować sytuację lecz wreszcie 
zdecydował się na powrót na 
ziemię. Niezrozumiałym wy­
daj e się fakt, że Komarow nie 
skorzystał z ostatniej deski 
ratunku i sam nie wyskoczył ! 
ze spadochronem. Możliwe, że 
liny czaszy spadochronu 
oplotły kapsułę i zaplokowaly 
zapasowe wyjście na wypa­
dek niebezpieczeństwa.
11 Godzin Milczenia

Radio Moskwa zamilkło na 
11 godzin przed nadaniem ko­
munikatu o tragicznym wy­
padku. W oficjalnych donie­
sieniach nie podano ani miej­
sca, ani czasu wypadku. Przy- 
puszczalme rakieta spadła w 
centralnej Azji, w niedzielę 
około godz. 10 wieczorem na­
szego czasu. Planowane nor­
malne lądowanie miało nastą­
pić koło Swierdłowska, blisko 
Uralu.

Według niepotwierdzonych 
wiadomości Komarow miał 
przebywać w przestrzeni bli­
sko tydzień. W tym czasie 
miał zostać wystrzelony drugi 
pojazd, celem przeprowadze­
nia w przestrzeni wymiany 
załogi. Trudności Komorowa 
jak również z wystrzeleniem 
drugiej rakiety spowodowały I 
fiasko eksperymentu.
Szanse Znów Wyrównane

Londyn. (DP) — Po raz 
pierwszy od objęcia przez pa- i 
nią Irenę Komorowską obo- 
w i ą z k ó w przewodniczącej 
Skarbu Narodowego na W. 
Brytanię obradował brytyjski 
sejmik Skarbu Narodowego.

Na zjazd do Londynu przy-, 
było 70 działaczy Skarbu Na-! 
rodowego z całej W. Brytanii. ]

W części oficjalnej obrad, 
wzięli udział: amb. E. Raczyń- 
ski w mieniu Rady Trzech, 
gen. Marian Kukieł, prezes T. 
Bielecki, przewodniczący 
egzekutywy Z.N. K. Sabbat, 
marsz. B. Podoski i prezes Zje­
dnoczenia Polskiego w W. 
Brytanii red. P. Hęciak. Prze-; 
mówienia wygłosili: amb. Ra­
czyński i prezes Sabbat.

Sprawozdanie z działalności 
komisji Skarbu Narodowego 
na W. Bninie przedstawiła 
pani Irena, Komorowska.

Amerykańscy uczeni twier­
dzą, że wypadek z Apollo 
opóźnił o rok wysiłki US wy­
słania człowieka na księżyc. 
Obecny wypadek wpłynął na 
znaczne opróżnienie również 
w planie sowieckim.

W związku ze śmiercią 3 
amerykańskich astronautów 
w kabinie Apollo, sowiecka' 
prasa oskarżała amerykańskie 
władze o brak troski o życie 
człowieka. Obecnie i Sowie­
tom zdarzyła się tragedia.

Należy przypuszczać że w 
związku ze śmiercią Komaro­
wa, Sowiety zaczną się zasta­
nawiać, który system lądowa­
nia jest lepszy, czy sowiecki 
na lądzie, czy też amerykań­
ski na morzu.

Jak ogłoszono w Moskwie, 
pogrzeb Komarowa odbędzie 
się w stolicy. Będ~'e nn uro­
czyście pochowany w krem- 
lińskim murze.

Przy Dużej 
Nadwyżce 
Kobiet
Milion Mężczyzn 
Mniej Od Liczby 
Kobiet w Kraju
Warszawa. (DP) — Liczba 

mieszkańców Polski w końcu 
ubiegłego roku wynosiła 31,- 
800,000 osób, w tym 15,400,000 
mężczyzn i 16,400,000 kobiet, 
czyli o milion więcej od męż­
czyzn. Komunikat Głównego 
Urzędu Statystycznego poda- 
je również o zrównaniu się 
ludności miejskiej i wiejskiej 
w końcu roku 1966.

Podobny komunikat ogło­
szony w lutym ubiegłego roku 
informował, że w dniu 31-go 
grudnia 1965 roku Polska li­
czyła 31,600,000 mieszkańców. 
W ciągu więc 1966 roku na­
stąpił wzrost o 200,000 osób. 
Był on najniższy po wojnie. 
Najniższy także był przyrost 
naturalny ludności. Wyniósł 
on 9.4 osoby na 1,000 miesz­
kańców, wobec 10.0 w 1965 ro­
ku. “Na zmniejszenie współ­
czynnika przyrostu naturalne­
go ludności — stwierdza ko­
munikat — wpłynął dalszy 
spadek urodzeń.”

W Południowej Ameryce Powierzchnia Niezbyt Gładka, 
Więc Może Przydać Się i z Punta del Este Łopatka?

O;

V.- J
W

Owoc Szerokiej Kampanii
Spadek ten notowany jest 

od 1958 roku. Niedługo bo­
wiem po powrocie do władzy 
Gomułki komuniści rozpoczęli 
szeroką kampanię antypopula- 
cyjną, zmierzającą do zmniej­
szenia “nadmiernej” — jak 
twierdzili — ilości urodzeń. 
Następnie wydali bardzo libe­
ralną ustawę o przerywaniu 
ciąży. W myśl jej przepisów ' 
każdy lekarz w Polsce obowią­
zany jest przeprowadzić za­
bieg na żądanie kobiety. Z o- 
statnich informacji “Życia 
Warszawy” dowiedziano się, 
że w Polsce przeprowadza się 
obecnie około 300,000 takich 
zabiegów’ rocznie. Statystyką 
tą nie są objęte zabiegi prze­
prowadzane między innymi w 
prywatnych gabinetach leka­
rzy.
Pięć Największych Miast

Miesięcznik wa r s z a w s k i 
“Biuletyn Statystyczny” poda- 
je liczbę ludności pięciu naj­
większych miast polskich, sta­
nowiących miejskie woje­
wództwa. Według tych da­
nych w dniu 30 września 1966 
roku liczyły one: Warszawa — 
1,264,900 mieszkańców. Kra­
ków 527,800, Łódź — 747.300, 
Poznań — 441,700, Wrocław — 
479,200 mieszkańców. Z 17 wo­
jewództw zwyczajnych naj­
większą liczbę ludności posia­
da: katowickie — 3,547,300, 
warszawskie — 2,465,300, kra­
kowskie — 2,140,600 i woje­
wództwo poznańskie — 2,140,- 
000. Po nich pierwsze miejsca 
zajmują: województwo wro­
cławskie liczące 1,980,000 mie­
szkańców, lubelskie — 1,910,- 
400. kieleckie — 1,905,200 mie­
szkańców.

Rekonstrukcja 
Rządu Jordanii

Bejrut, Liban (UPI) — 
Młody król Jordanii Hussein 
wzmocnił swą’ władzę, prze­
prowadzając rekonstru keję 
rządu. Premierenj i mini­
strem obrony narodowej zo­
stał lojalny zwolennik Króla: 
Saad Jumaa. Drugie kluczo­
we stanowisko ministra 
spraw wewnętrznych objął 
gen. Radi al Abdullah. Pozo­
stali 14 ministrowie są rów­
nież stronnikami królewskimi.

Rząd ten przypu sza ’nie zaj- 
mie zdecydowane stanowisko 
przeciwko antymonarchistycz- 
nej propagandzie, prowadzo­
nej przez lewicowa Syrie ij 

’’ednoczoną Republikę Arab-)

Lotnictwo i Marynarka 
w Ramach Obrony PRL 
Poza Rolami Wyznaczonymi Armii, Mary­

narce i Lotnictwu, Reżym Gomułki Prze­
widuje w Planie Obrony Powierzenia Klu­
czowych Pozycji Grupie “Partyzantów”.

Londyn. (DP) — W struk­
turze obronnej PRL (Polskiej 
Republiki Ludowej), siły 
zbrojne dzielą się — pod 
względem przeznaczenia — na 
wojska operacyjne na froncie 
zewnętrznym w ramach ukła­
du Paktu Warszawskiego i na 
wojska obrony terytorium 
kraju — pisze Dziennik Polski { 
na podstawie własnych infor- ’ 
macji z Kraju. Lotnictwo i 
marynarka mają zaś wyzna­
czone następujące role:

Wojska lotnicze dzielą się 
na lotnictwo myśliwskie, my-1 
śliwsko-szturmowe, bombowe, 
rozpoznawcze, transportowe i 
pomocnicze.

Wojska obrony powietrznej 
kraju obejmują jednostki lot­
nictwa myśliwskiego, rakiet 
przeciwlotniczych, arty 1 e r i i 
przeciwlotniczej, jednostki ra­
diotechniczne i jednostki spe­
cjalne. I wreszcie w skład ma­
rynarki wojennej wchodzą o- 
kręty podwodne, okręty na­
wodne, artyleria nabrzeżna i 
lotnictwo morskie.
Przygotowania Obronne

Przygotowanie obronne go­
spodarki narodowej i admini­
stracji państwowej powinno 
zapewnić utrzymanie ciągłości 
działania aparatu państwowe­
go i administracyjnego; niedo­
puszczenie do sparaliżowania 
życia w kraju w razie zastoso­
wania “uderzeń jądrowych”i 
oraz zachowanie i kontynuo­
wanie działalności państwa i j 
gospodarki po ataku jądro­
wym; nieprzerwane zaopatry­
wanie sił zbrojnych i ludności 
w warunkach ograniczonych 
dostaw i możliwości produk­
cyjnych w środki niezbędne 
do życia i walki; funkcjonowa­
nie pewnych objektów prze­
mysłowych, magistrali komu-, 
nikacyjnych i transportu kole- [ 
jowego, drogowego, wodnego 
i powietrznego oraz systemu 
energetycznego w warunkach 
masowych zniszczeń.

nokrajowej, wojewódzkiej lub 
powiatowej, a więc np. od­
działy odbudowy linii i urzą­
dzeń kolejowych, telekomuni­
kacyjnych i energetycznych, i 
oddziały ratownictwa tech-; 
nicznego przemysłu, odbudo­
wy portów, oddziały transpor-, 
tu i zaopatrzenie itp.
Terytorialne Sztaby

W układzie terytorialnym 
odpowiedzialność za obronne 
przygotowanie terenu spoczy- 1 
wa na prezydiach wojewódz­
kich i powiatowych rad naro­
dowych. A organem, który 
“zapewnia władzom woje­
wódzkim i powiatowym reali­
zację przedsięwzięć obron­
nych” są Wojewódzkie i Po­
wiatowe Sztaby Wojskowe. 
One przygotowują “koncepcje 
obrony terenu,” przeprowa­
dzają “szkolenie o b r o n n e,” 
przygotowują system powia­
damiania i alarmowania, “roz- 
środkowania” ludności i pro­
wadzą akcję ratowniczą oraz 
Organizują “samoobronne” lu­
dności i objektów.
Oddziały Samoobrony

W dziedzinie obronnego 
przygotowania społeczeństwa 
organizuje się także terenowe 
i zakładowe Oddziały Samo­
obrony W’ miastach, osiedlach, 
wsiach, zakładach pracy, I 
dzielnicach i nawet w blokach 
mieszkaniowych. Oddziały Sa­
moobrony są organizowane 
przy ścisłej współpracy orga­
nizacji społecznych i parami­
litarnych.

Zakładowe Oddziały Samo­
obrony podlegają spośród za­
łogi.

Terenowe i Zakładowe Od­
działy Samoobrony podlegają 
Lokalnym Komendom Samo­
obrony istniejącym w mia­
stach, dzielnicach, gromadach, 
wsiach i zakładach pracy. One 
stanowią najniższe ogniwo w 
“strukturze kierowania obro­
ną terytorium kraju.”

I “Partyzanci”
W tym celu organizuje się Interesujący w tej całej 

zarówno na szczeblu central- strukturze jest fakt, że kluczo- 
nym jak prowincjonalnym t. we pozycje w niej zajmują 
z w. Zakładowe Oddziały Ra- czołowi przywódcy “grupy 
townictwa Te"' ’"p-'o, k*ó-' nartv’-- 'w” <f?" Moczą ra. 
re mogą działać w skali ogól- Wojska Obrony Terytorium

Syn Hoffy
Próbuje

Ubiega Się o Mandat 
Do Legislatury 
Po J. Kowalskim
Detroit, Michigan. (UPI) — 

James P. Hoffa, 25-letni syn! 
znajdującego się w więzieniu 
przywódcy unijnego Jimmy 
Hoffa, prawnik z zawodu, gra- 
duant uniwersytetu Michigan, 
postanowił dzisiaj wypróbo­
wać szanse zrobienia kariery 
w polityce. Postanowił on u- ‘ 
biegać się o demokratyczna 
nominację na posła do Legi-I 
slatury stanu Michigan, mając 
przeciwko sobie 14 rywali

Między innymi o nominację 
ubiega się także 31-letni [ 
Mathew M. McCusker, które­
go ojciec jest starszym człon­
kiem Rady Wykonawczej U- 
AW (United Auto Workers).

Wakans w Legislaturze po­
wstał po nagłym zgonie posła 
Józefa J. Kowalskiego, przy­
wódcy demokratów w niższej 
izbie stanowej i byłego spea­
kera izby. Kowalski zmarł 
przed miesiącem wskutek do­
znanego ataku sercowego.

Specjalne wy bory wyzna­
czone zostały na 23 maja.

4 Młode Ofiary 
Szybkiej Jazdy

Teaneck, N. J. (UPI) — 
Cztery m-ode dziewczęta zo­
stały zabite, a piąta ciężko 
ranna, gdy jedna z nich stra­
ciła kontrolę sad pędzącym 
autem i najechała na budy­
nek.

Zginęły na miejscu: 17-let- 
nia Susan Maieszewska, któ­
ra kierowała, 17-letnla Frań-: 
ces Futia.jej 14-letnia siostra.! 
Josephine, i 17-letnia Marie; 
Servidio. Bliźniacza siostra 
Josephine. Jean, walczy ze 
śmiercią w szpitalu.

Kraju podlegają bowiem wi­
ceministrowi generałowi Kor­
czyńskiemu. a główne człony 
“samoobrony społeczeństwa”, 
Liga Obrony Kraju i Ochotni­
cza Rezerwa Milicji dwom in-! 
nvm “partyzanto’"1” m. in., 
gen. Księżarczykowi.

Bombardowanie 
Lotnisk 
Sow. Migów
Bomby Padają
2 i Pół Mili Od Hanoi
Saigon. Wietnam Płd. (UPI) 

— W odpowiedzi na ponie­
działkowe ataki sowieckich 
Migów, lotnictwo U.S. zbom­
bardowało dziś komunistycz­
ne bazy lotnicze, znajdujące 
się w pobliżu stolicy. Był to 
pierwszy atak amerykańskie­
go lotnictwa na wietnamskie 
lotniska.

Amerykańskie samoloty do­
cierają coraz bliżej wietnam­
skiej stolicy. Ostatnio lotni­
ctwo U.S. bombardowało waż­
ny węzeł kolejowy, znajdują­
cy się zaledwie o dwie i ćwierć 
mili od centrum Hanoi. Węzeł 
ten był przelotowym punk­
tem komunistycznych dostaw 
chińskich dla Wietnamu.

Ponadto zbombardowano e- 
lektryczne stacje przekaźniko­
we linii wysokiego napięcia, 
znajdujące się siedem mil od 
Hanoi.
Sowieckie Rakiety

Według oświadczeń rzeczni­
ka dowództwa U. S.. oba o- 
biekty były bardzo silnie bro­
nione przez komunistyczną ar­
tylerię przeciwlotniczą oraz 
sowieckie rakiety, ziemia- po­
wietrze. Nie pozwoliło to na 
dokładne określenie szkód, 
spowodowanych bomb a r d o- 
waniem.

Rzecznik marynarki U. S. 
podał do wiadomości, że w 
czasie poniedziałkowych walk 
powietrznych — zostały strą­
cone dwa sowieckie Migi.

Radio komunistyczne z Ha­
noi donosi, że w poniedziałek 
Amerykanie stracili dziewięć 
samolotów. Natomiast do­
wództwo U.S., w tym samym 
czasie, nife podaje żadnych 
strat własnych.

Brak Poparcia 
Króla Dla 
Nowego Rządu

Anteny (UPI) — Grecki 
król Konstantyn w dalszym 
ciągu nie udzielił poparcia no­
wemu rządowi, który doszedł 
do władzy drogą wojskowego 
zamachu stanu. Stanowisko 
Króla jest niezdecydowane.

Poinformowane źródła do­
noszą. że dziś w nocy było sły­
chać ostrą strzelaninę w sa­
mym sercu Aten.

Dziś pod osłoną ciemności 
nocnych i obowiązującej g'o- 
dziny policyjnej, kilkuset 
więźniów politycznych zosta- 
,o wysłanych do odosobnione­
go więzienia na wyspie, na 
morzu Egejskim. Więźniowie 
zostali przewiezieni ciężarów­
kami do portu w Pireusie a 
następnie załadowani na sta­
tek.

Odosobnione to ciężkie wię­
zienie nie było używane od 
cazsu zamieszek politycznych, 
spowodowanych przez komu­
nistów, w latach 1944-1949.

Polegli w Walce 
z Komunistami

Washington. D.C. (UPI) — 
Na opublikowanej przez De­
partament Obrony liście po­
ległych w walkach z komuni­
stami w Południowym Wiet­
namie znajdują się: szerego­
wiec Gerald M. Krysztoszek z 
Chicago 111. (284° W. 22nd 
P’ace). i szereg. Eugeniusz A. 
Pastrowicz z Walshville, Ill.

Na Pogrzebie 
Kanclerza 
Adenauera
Prezydent Johnson 
Pozostanie w Bonn 
Do Jutra
Bonn, NRF. — (UPI) — 

Prezydent Johnson, uczestni­
cząc w pogrzebie zmarłego by­
łego 91-letniego zachodnio- 
niemieckiego kanclerza Kon­
rada Adenauera, miał dzisiaj 
sposobność co najmniej krót­
kiej rozmowy z francuskim 
prezydentem Charles de Gaulle 
— po raz pierwszy od 1963 r.

Dwaj prezydenci, wśród o- 
koło 2,000 wybitnych osobi­
stości reprezentujących kraje 
na całym globie na ceremo­
niach pogrzebowych w Bun­
destag (niższej izbie parla­
mentu) i w sławnej rzymsko­
katolickiej katedrze w Kolo­
nii, po parokrotnym przyjaz­
nym uściśnieniu sobie rąk 
przy szeregu okazji, nawią­
zali z sobą kontakt na śniada­
niu wydanym w Bonn przez 
zachodnio-niemieckiego prezy­
denta Heinricha Luebke i po­
nownie spotkali się później w 
sali bankietowej Guerzenich. 
Bez Większych Konferencji

Wszystko dzisiaj rano za­
powiadało, iż Johnson i de 
Gaulle nie pogrążą się w żad­
nej dłuższej konferencji, prócz 
wymiany towarzyskich u- 
przej mości Sekretarz Białego 
Domu utrzymywał także, iż 
prez. Johnson nie będzie prze­
prowadzał żadnych dłuższych 
rozmów z przywódcami nie­
mieckimi, próez kanclerza 
Kurt-Georg Kiesingera.

; Jakiekolwiek spotkanie 
!.Johnson — de Gaulle, nawet 
I choćby trwające tylko parę 
minut, nabiera jednak ważne­
go znaczenia dla oziębłych sto- 

! sunków między Paryżem i 
Washingtonem wskutek od­
miennych zapatrywań przy­
wódców rządu francuskiego 
na politykę amerykańską w 
Wietnamie i na stanowisko 
amerykańskie w NATO 
(North Atlantic Treaty Or­
ganization).
Już Jest Pewna 
“Dywidenda”

Johnson spotkał się niefor­
malnie z Kiesingerem i kon­
ferował z nim wczoraj przez 
80 minut w kanclerstwie za- 
chodnio-niemieckim. Ma mieć 
z nim następnie formalną roz­
mową na temat uzbrojenia a- 

j tomowego i innych wspólnych 
I spraw jutro przed odlotem do 
Washingtonu.

Bez przesądzania szans i 
wyników przewidywanej roz­
mowy Johnsona i de Gaulle 
w dniu dzisiejszym, polityka 

I odkładana jest przeważnie na 
; bok w chwili, kiedy naród nie­
miecki i cały wolny świat 
składa ostatni respekt zmarłe­
mu kanclerzowi, uważanemu 
za budowniczego demokra­
tycznych Niemiec. Związek 
Sowiecki, choć uważa Zacho­
dnie Niemcy za swego “wro­
ga.” też przysłał swego amba­
sadora na pogrzeb.

Przybycie prez. Johnsona 
na pogrzeb już wykazuje pew­
ną dywidendę polityczną.

Przywódcy niemccy, którzy 
twierdzili, iż Johnson stracił 
zainteresowanie Europą, są 
dziś odmiennego zdania, gdy 
złożył on osobiście wizytę ro­
dzinie zmarłego Adenauera i 
spotkał się przy tej okazji z 
entuzjastycznym powitaniem 
w prasie niemieckiej.
De Gaulle Opuszcza 
Bonn Dzisiaj

Wszelkie poważniejsze dy­
skusje między Johnsonem i de 
Gaulle nie mogły dzisiaj mieć 
miejsca, ponieważ czas także 
na to nie pozwalał. De Gaulle 
zamierza dziś wieczorem po­
wrócić do Paryża. Johnson od­
leci zaś w środę po konferen­
cji z kanclerzem Kiesingerem.

Johnson widział się poprze­
dnio ostatni raz z de Gaullem 
na pogrzebie prez. Johna F. 
Kennedy’ego w 1963 roku w 

■ Washingtonie.
Na pogrzebie, zgodnie z 

I przestrzeganym starzeństwem 
| de Gaulle występował po pra­
wej stronie Luebke ego a 

! Johnson po lewej, ponieważ 
de Gaulle jest dłużej prezy- 

’ dentem.
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NATIONAL 
PROFESSIONAL

SOCCER
LEAGUE

28 KWIET. — BALTIMORE 
2 MAJA — PHILADELPHIA 
SOLDIER FIELD — 8 Wiecz 

•
CENY BILETÓW: 
Midfield: «3.50
Goal Line: 2.50 
Horseshoe: 150

Młodzież poniżej 16 lat w towarzy­
stwie starszych — pół ceny.

BILETY W SKŁADACH WARD’S 
BEZPŁATNE PARKOWANIE

W. Macuda Sr., Casey Grendzinski 
Lead Their Teams To Victories
F & T Restaurant Extends Lead Over Lions

INDIVIDUAL AVER.
191 
182
181
178

Bob Krieger 
Ed Chiappetta 
Phil Turbak 
Tom Stewart

W. Macuda. Sr’s 200-533 sparked 
F-T Restaurant over Erickson 
twice. W. Macuda Jr.’s 544 con­
tributed also. Erickson highs were 
207-521 by Joe Priorie. Next week 
it's do or die! The Lions vs. F-T 
Restaurant.

O’Malley-McKay continued their 
z winning ways by clobbering Tom- 

Pete’s three times. In case you 
haven’t noticed, O’Malley could 
sneak past the Lions and finish 
third. Their hopes hinge on the 
Lions-F-T contest. O'Malley highs 
were 196-518 by John Syslo, Wally 
Cwynar was lucky enough to roll 
513. Tom-Pete’s highs were 193 by 
Ed Albers and 495 by Joe Nardulli.

Cragin Bowl surprised Doc Kut- 
za’s band of roving minstrels 
twice, Cragin highs were 195-518 
by John Sarnecki. Slugger highs 
were 200-548 by Hank Aniolow- 
ski.

The Al Mazewski Boosters help­
ed the F-T Restaurant cause for 
second place by whipping the 
Lions twice. Mazewski highs were 
214-618 by Bob (He’s The King) 

. Kreiger, Lion highs were 231 by 
Lucky Haver and 540 by Wally 
Saranecki. Casey Grendzinski’s 199 
in the last game ruined any Lion 
hopes of victory. Will Rusty Haver 
start another hillbilly strike spree

L.
261 't
38
39)4
44
47 4 
49i/2
53
60
66
71

STANDINGS 
W.

Mazewski Boosters ....... 72)4
F-T Restaurant .............. 61
NW Lions ..............59)4
O’Malley-McKay .......... 55
Dr. Kutza Sluggers .......5114
Erickson Boosters ..........49)4
Cragin Bowl ................. 46
Tom-Pete’s ...................39
Garden Walk ..................33
TNT TAP 28

against F-T Restaurant?
Garden Walk took two from 

TNT Tap. Garden highs were 211- 
587 by Tony Glowania. TNT highs 
were 200-482 by J. McGrady.

Inside Track: Gadzooks! Only 
two weeks of bowling left. Did you 
hear the joke about the compari­
son between a bikini and a com­
puter? It saves a lot of guesswork. 
Wally Saranecki plans to hang a 
painting by Salvidor Dali on the 
wall so when the bowlers come 
in they can say — hello Dolly. 
Next Week’s column will center 
around the Lions-F-T Restaurant 

I games.
By W. Macuda, Jr.

O’MALLEY -McKAY: E. Polin- 
ski 474, J. Syslo 518, W. Cwynar 
513, J. Szczepanik 489, T. Stewart
487.

TOM-PETE’S: B. Henriksen 457, 
B. Rognstad 305, G. Spencer 405, 
J. Nardulli 495. E. Albers 494.

GARDEN WALK: A. Matthusen 
393. W. Karpinski 455, T. Smokow- 
ski 480, J. Stepp 419, T. Glowania 
587.

TNT TAP: C. Ignoranti 292, D. 
Miller 460, R. Klatt 438, M. Grady 
482, J. Tray 336.

CRAGIN BOWL: B. Ferguson 
444, L. Grimaldi 511, B. Jankaus­
kas 410, J. McCarthy 499, J. Sar­
necki 518.

DR. KUTZA SLUGGERS: Dr. 
Kutza 424. A. Kutza 402. H. Anio- 
lowski 548, A. Jancovic 519, B. 
Bataska 515.

AL MAZEWSKI: P. Turbak 
560, C. Grendzinski 488, J. Cwynar
488, E. Chiappetta 543, B. Krieger 
618

NORTHWEST LIONS: J. Hmiel- 
ski 519, R. Haver 512, A. Acebo 
464, R. Bura 492, W. Saranecki 540.

F-T RESTAURANT: W. Macuda 
Sr. 553, S. Ignoffo' 502, W. Macuda 
Jr. 544, A. Smentek 461, B. Cwynar 
487.

ERICKSON: V. Bogucki 425, P. 
Terrault 484, L. Foszcz 483, T. Fur- 
nett 493, J. Priorie 521.

Western Liquors Champs
In N.W. Businessmen’s League

Ted Zajac Wins Ind. Ave. Honors
FINAL TEAM STANDINGS 

W. L.
Western Liquors .........  62 34
M-H Inn ...........  58 38
Northwest Bowl .......... 56 40
Al-Ann’s ..................... 49 47
Adeline’s Tap ................48 48
Joe Jean’s 4414 51)4
K-K Discount Center 43)2 52)4
Don’s Den 23 70

Western Liquors took over first 
place in the 7th week of bowling 
and finished with the champion­
ship.

Tonight is Sweepstakes Night. 
Good luck and better bowling next 
season.

JOE-JEAN’S

WESTERN LIQUORS
Ave.

Steve Gawaluck ................... 181
Ted Długosz ......................... .. 176
Wally Gawaluck ................. .. 175
Steve Majkowicz ................. .. 171
Matt Długosz ......................... 168

871
M-H INN

Ave.
Ted Zajac ............................ 182
Gene Osinski ....................... .. 177
Mitch Bugajski ................... .. 172
Stan Ochalla ....................... 169
Jim Białas ........................... 163

863
NORTHWEST BOWL

Ave.
Hank Palewicz .......... 180
Bob Ochalla ......................... 169
Jim Collins ......................... 163
Ed Kaźmier .......................... 163
Chester Lisiak ..................... 158

830
AL - ANN’S

Ave.
Bud Sheehan ......................... 179
Bob Clarke ................... .. 178
Ted Wallace ........................... 169
John Hejnowski .................... .. 166
Jim Brokowski ................... 165

857
ADELINE’S TAP

Ave.
Joe Mastalish ........................ 166
Harry Bielat........................... .. 164
Waliy Bielat............................ .. 163
Mitch Humpa ....................... .. 156
Joe Pirog ............................... 145

794

Ave.
Chester Ropski ........................ 176
Larry Brokowskl .................... 172
Wally Lerch .............................. 164
Pete Pachulla .......................... 163
Al Opiela .................................  158

833
K-K DISCOUNT CENTER

Ave.
1 Mike Rupar ....................... 172
Stan Bogush ....................... 163
Charles Henry ................... ..... 156
Don Canizzaro ................. 155
Julio Roman....................... ..... 151

797
DON’S DEN

Ave.
Ed Gąsior .............. ...*. 159
Ted Wójtach ................... ..... »57
Larry Johnson ................. ..... 148
Nels Johnson ................... ..... 148
Joe Dorsch ....................... 134

■■ ■
750

Cub Notes . . .
The Cubs last beat Pittsburgh

in a season series in 1959, when 
they owned a 12-10 record over 
the Pirates. The Cubs broke even 
with the Bucs in 1964 (9-9) and 
in 1961 (11-11).

Over-all, the Cubs trail the 
Pirates in lifetime series 738-700 
since 1900. Last season, the Cubs 
were 6-12 vs. Pittsburgh.

Billy Williams third-inning 
triple off Mets starter Tom Seaver 
was the seventh of the season — 
they are averaging one triple per 
game.

Ernie Banks has already hit two 
home runs in the first seven 
games. He hit only four the 
whole first half of last season.

Tight Finish 
Looms In 
Sociable League

STANDINGS
W L.

Spethman Flowers .......65 37
RB Clothes ............... 63 36
Top Value Liquors .......53 49
Edwin P. Fifielski 47)4 54)4 
Giovannellis Pro-Shop 46)4 55)4 
Baran’s Funeral Home 46)4 55)4 
S-S Heating 45 57
Nardo’s Restaurant 42)4 59)4

Tuesday April 18th the league 
leading Spethman Flowers clashed 
with 2nd place RB Clothes and 
dropped 2 games thus enabling the 
“Clothiers” to draw within 2 
games of the top. It was a nip and 
tuck battle all 3 games.

S-S Heating really turned on the 
heat and took all 3 games from 
Nardo’s Restaurant on lanes 1 and 
2. The sweep lifted the “Heaters” 
from the cellar spot.

Top Value Liquors won the odd 
game from Giovannellis Pro-Shop 
and assured themselves of 3rd 
place. Len Biliński led the victors 
with a whopping 565 series.

Baran Funeral Home swept the 
series from the Edwin P. Fifielski 
team and gained a tie for 4th place. 
The “Morticians” really put on a 
drive in the closing weeks of the 
season winning 7 out of 9 games.

We would like to remind all 
i bowlers that our Bowlers Banquet 
i will be held on Sunday April 30th. 
Get your guest list into the hands 
of your secretary.

Also our last Birthday Party of 
the year will be celebrated tonight 
after bowling.

THE HOTEL

SOLERA/ 
z FOR EVERYONE ' 
ELSE ITS THE START 
OF THEIR VACATION..

FOR ME IT'S THE 
START OF BEING
LEROY BURKE, , 

V FUGITIVE.' A

HARD TO EXPLAIN. >1 I f i
& $ j
a. «•*« I

Ml

Remember. only yoy can 
PREVENT FOREST RRES!

9© J
/ O ]

A Centenial Point of View

Sport Parade

tiOlI

BOOKS

time, it has

Leaders Win In Ostrowski’s S-W
Businessmen’s Bowling League

488,STANDINGS

596,

Secret Agent X9
LUCKY FOR ME THE 
CUSTOMS CHECK IS

IN MY JACKET UNING 
AS''LOOT''WOULD BE

now sceen at 
in Egypt. Les 
the Acropolis

wash his 
In a play­
newspapers 
put on the

HAVE TO PLAY IT
BY EAR. SO FAR 

NO ONES CONTACTED 
ME...MAYBE AT

LATIN AMERICA’S 
LARGEST HOTEL TO RISE 
IN ACAPULCO

addition to being presented dur­
ing the celebration of Canada’s 
Centennial Year.

French — will employ the voices 
of Canada’s bent actors, together 
with music written especially for 
the production.

It is possible, say the show’s 
producers, that it will become a

The Cartoonist Cookbook (Hobbs, 
Dorman $5.95): A rarity among 
celebrity cookbooks in that the 
recipes in general reflect imagina­
tion and good taste, and actually 
sound as jf they might be cooked 
and/or served by ttie public figures 
to whom they’re attributed.

In an amusing foreword, Stephen 
Becker, an author, speculates that 
free-lance artists take the subject 
of food seriously because they’ve 
been, in their time very, very 
hungry.

The recipes chosen for this book 
range from simple things such as 
maple syrup pancakes with syrup 
in the batter, to hazelnut crepes, 
which are thin dessert pancakes 
with cream, thyme honey and nut 
filling, and apricot jam topping.

The maple pancake recipe came 
from Charles Schulz, creator of 
Peanuts; the crepes from Bob Lub­
bers, creator of Secret Agent X-9.

About half the book contains 
recipes; the remainder consists of 
biographies, cartoons, menus, and 
entertaining anecdotes by the car­
toonists, all of whom belong to the 
Newspaper Comics Council.

A 736-room hotel, the largest 
in Latin America, is being built 
in Acapulco at a cost of $19,000,- 
000. The investment, reports the 
Mexican National Tourist Coun­
cil, is a joint venture of U.S. and 
Mexican capital. The 24-story 
hotel, to be called the Plaze In- 
temacional, will face on Acapul­
co Bay and will have 44 cabanas, 
a health center with sauna baths, 
three restaurants and a round 
swimming pool with a center is­
land serving food and drinks.

44)4
45
47
50
50 V2
50)4
52
53
54
63)4
257-

S-S LOUNGE: J. Tichacek 
M. Shereck 420, J. Bart 497, L. 
Oostrowski 567.

S-S TILE: R. Parsh 469, T. 
Haley 569, F. Pepper 520, J. Cal- 
dero 491, R. Maida 525.

EMIL DENEMARK: R. Truckey 
504, B. Dunford 472, P. Cyr 573,
C. Herde 532, J. Bedore 442.

KOŚCIUSZKO HALL: W. Duli- 
liauskas 432, H. Murczek 582, Ł. 
Legner 450, R. Panfil 475, J. 
Kwiatkowski 494.

MIAMI BOWL: L. Waliczek 469,
D. DiGirolamo 450, A. Materko 517, 
D. Boardman 533, G. Konow 480.

McKITTRICK - NURENBERG: 
D. Niven 517, A, Sarockas 569, J. 
Martino 588, J. Zeman 508, L. 
Nurenberg 493.

VERNE - ANNE’S: A. Kustwin 
457, R. Waliczek 445, E. Andrassi 
475, S. Owczarek 474, J. Ludwi­
kowski 520.

STAN’S TAP: Ron Mroz 512, F. 
Antoniewicz 495, Rich Mroz 429, J. 
Domovich 504, D. Kutansky 504.

RIECKE’S BAIT: S. Kurash 565, 
C. Ulman 408, D. Cellini 538, T. 
Kash 503, H. Persak 437.

The Bitter Heritage, Vietnam and 
| American Diplomacy, 1944-1966 by 
! Arthur M. Schlesinger, Jr. (Hough­
ton Mifflin $3.95): A succinct re­
appraisal of the Veitnam War and 

, a recommendation that the U.S. 
adopt a middle course for settle­
ment.

Die distance of advisers and of­
ficials from the President, divisions 
in policy maker’s ranks, a too 
dogmatic belief in South Vietna­
mese official statements are all 
factors Ln our current involvement 
in a wearing war in a land half 
way around the world, Schlesinger 
says.

He asks, “Are these the only 
alternatives: disorderly and hu­
miliating withdrawal or enlarging 
the war?” He answers, “Surely our 
statesmanship is not yet this bank­
rupt. I think that a middle course 
is still possible if there were the 
will to pursue it.”

His plan for a middle course is 
to encourage the South Vietnamese 
to form a civilian government with 
U.S. support. “The issues in the 
U.S. in the months to come will 
be whether President Johnson’s 
leadership is sufficiently resilient 
and forbearing to permit a change 
in direction of policy and arrest 
what is coming increasingly to 
seem an accelerating drift toward 
a great and unnecessary catas­
trophe.”

Such a catastrophe might mean 
another McCarthy era of hysteria 
because “the war in Vietnam may, 
in time, generate a higher inten­
sity of frustartion than the Korean 
War.”

Schlesinger. is critical of Pres­
ident Johnson on freedom of 
speech. “Today, while President 
Johnson has manfully spoken up 
for the rigljt to dissent I cannot be 
sure to what extent his heart is in 
it.”

A record breaking 8th annual 
ABC National c h a mpionships 
tournament is set to open its 
four week end run at Orchard 
Twin Bowl in Skokie, Ill. on April 
29 with all of the 1966 cham­
pions in the fold along with 30 
other past champions and all but 
one of the event’s record holders.

The 1967 event has drawn an 
entry of 1147 men 55 years of 
age and older from 23 states, 
Canada, and, for the first time, 
the District of Columbia. The 
latter will be represented by ABC 
president Matthew R. Bennie.

In addition to the weekend of 
the 29-30, action will continue 
on May 6-7, 20-21 and 27-28, 
skipping the Mothers’ Day week 
end. The record entry has pro­
duced a record prize fund of 
$11,989.

Championships will be decided, 
for both handicap and scratch, in 
doubles, singles, and all events. 
There is only one doubles class 
while singles and all events are 
divided into Class A (70 and 
over), Class B (65-64) and Class 
D (55-59).

The opening squad at noon will 
include 52 bowlers from Lansing, 
Mich, and 30 from Milwaukee. 
Special ceremonies and crown­
ing of the “King of the Seniors” 
will take place on this squad. 
The King’s name will be drawn

COUNCIL 87 PNA TAKES DISTRICT 12 BOWLING TITLE—PNA Vice Pres. Frank 
M. Prochot (fifth from right in rear row), Chairman of the PNA Sports-Youth Com­
mittee, presents the commission’s championship trophy to the title winning Council 87 
PNA Bowling Vice Pres. Michael Latka. Council 87 PNA fired three consistent games to 
roll up a towering 3,040 series with a-405 handicap to capture the 26th Annual District 
12 PNA Bowling Tournament Championship on April 9, 1967 at Wozniak’s Bowl. The 
meet was sponsored by the District PNA Sports Committee, whose chairman is PNA 
Director Stanley Józefiak and the Sec’y Treas. Edmund Desecki.

Kneeling in front the winning quintet: Robert Poremski, Ed Sablik, Nick Cortez, 
Henry Kasiarz, and Stanley Wiedymski. Standing: E. Stefański, Alternate, Ted Zator, 
Ex-Pres. Council 87 Bowling League; PNA Dir. Stanley Józefiak, who was the chair­
man of the Tournament; Mike Latka, Vice Pres. Council 87 Bowling League, who re­
ceived the trophy from PNA Vice Pres. Frank M. Prochot, Chairman of the PNA Sports- 
Youth Committee; Edmund Desecki, Treas. Dist. 12 PNA Sports Committe and Vice 
Pres.—Treas. of Council 2 PNA; Marie Forysz, Ex-Pres. Council 87 PNA; Frank Jen- 
dryaszek, Commissionr, Dist. 12 PNA; and John Ogrodny, Sec’y Council 2 PNA.

by lot and he will roll the tourna­
ment’s first official ball after 
his coronation. Two former 
Kings, Charles Feldbruegge, Mil­
waukee (1965) and Lyle Dickey, 
Lansing (1966) are on the open­
ing squad again along with 1965 
Class A actual singles champion 
Harold Berg of Milwaukee.

At 3 p.m. on May 20, Allen 
Smith of Ann Arbor, Mich, will 
compete. Smith 95, is this year’s 
oldest bowler and second oldest 
ever to compete in the event.

Six former ABC tournament 
champions are entered. They 
areBill Doehrman, Fort Wayne, 
Ind. (team 1922); Larry Dunn, 
Chicago (team 1931); Al Sharkey, 
Gary, Ind. singles 1952); Joe' 
Sinke, Chicago (doubles 1940), 
Lyle Spooner Regular singles 
1961); and Joe Traubenik, Chi­
cago (team 1938, 1942, 1948).

In addition to Bennie, other 
ABC officials competing are se­
cretary-treasurer Frank K. Bak­
er, Milwaukee; past president 
Carl A. Copp, Dayiton, Ohio; 
vice president LeRoy Chase, Peo­
ria, Ill., and directors Otto Auch, 
Detroit; John Lewis, Kansas Ci­
ty, Mo.; Herman Mpesing, Forst 
Wayne, and Vince Bovitz, St. 
Paul. Auch and partner Carl 
Bentling won the 1965 scratch 
doubles and Auch captured Class 
B actual events.

As X-9 leaves the 
terminal. Interested 
eyes follow him...

Romantic Rebels by Emily Hahn 
(Houghton Mifflin $5.95): Subtitled 
“An Informal History of Bo- 
hemianism in America,” this book 
is a cram course for students of 
arty types from Edgar Allen Poe to 
Allen Ginsberg.

Miss Hahn is a gifted writer but 
even her thorough and often en­
tertaining reporting doesn’t over­
come the handicap of trying to 
crowd too many flamboyant char­
acters into fewer than 300 pages. 
Nearly eight pages of bibliography 
attest to the thoroughness of the 
author's reeeartfi.

By Bob Lewis
Registered U S. Patent Office.

By Mary Whitman
“Angel robes” are handy for 

a child practicing art.
Robes can be made of many 

fabrics, to protect a child’s | 
clothes. An old bedsheet willi 
do, cut to size and pinned) 
loosely around neck and waist., 
A frayed or faded beach towel ■ 
is fine. Dad’s old shirt is also! 
comfortable.

The child of grammar-school 
age likes big movements when, 
he paints and plays. He wants, 
to sprawl and put himself into 
his work. A basement spread 
with newspapers is fine. Work­
ing in the back yard is by far 
the best method for a sum­
mer’s day, and only a bucket of 
water needed to 
hands afterward, 
room or bedroom, 
or oilcloth can be 
floor.

Sometimes, in bad weather, 
or cramped space, a child is' 
less free.

"In these cases," point out 
activity experts at Whitman 
Publishing Company of Racine, 
Wis., leading producers of ju­
venile art supplies, "the new 
fingerpaints in squeeze-out 
tubes are especially handy. The 
child needn’t dip his fingers in­
to the paint but can make de-' 
signs direct from the tube, and| 
spread the thick color with' 
a cut potato or spatula if he 
likes.” The tubes of fingerpaint I 
— along with new poster paint, 
colored chalk, crayons, drawihg 
pads and dozens of other art 
items — are now to be found 
at variety stores.

A plastic play table for the 
children is also practical for 
creative work. The new wash­
able paints can be sponged off 
after a child has called it a day.

A few supplies help the chil­
dren play and stay angelic, j

New York (UPD—Chuck Hiller 
lives by the code.

He can be dying, but nobody 11 
ever know about it. Not from 
him, anyway.

“He never even said a word 
to me about it,” remarked Wes 
Westrum, the manager of the 
Mets, who really wasn’t surprised 
at all because that’s the way 
Hiller is, always has been and 
probably always will be.

True to the code, Hiller said 
nothing and went about his busi­
ness as usual when he reported 
for work at Shea Stadium Satur­
day. , ,, .He didn’t tell anyone he’d been 
up more than half the night try­
ing to reach his family in Me 
Henry, Ill., which, he worried, 
could have been in the direct 
path of the tornado. Nor did he 
tell anyone he couldn’t reach 
them.

Hiller went out and played 
second base the best he could 
that day.

He made an error in the first 
inning that helped the Phillies 
to two runs and they eventually 
won the game, 4-3.

Subsequently, he heard his 
family was unharmed.

’Later, when the cause of his 
concern was learned, Hiller plead­
ed that no publicity be given it.

“People will just think I’m try­
ing to alibi because I had a bad 
day,” he said.

But Hiller was dead wrong on 
two counts.

People who know anything at 
all about him know that he al­
ways tries but never alibis.

And he didn’t have that bad a 
day on Saturday.

“What the devil, he’s human,” 
said Westrum. “He can make an 
error like anyone else. And under 
the circumstances, it’s rather re- 
markabl? he didn’t do much 
worse. Don’t ever worry about 
Chuck Hiller, though.

“He gives you everything he 
has in him. Maybe he doesn’t 
have all the ability in the world, 
but show me someone with more 
desire.”

Hiller, 31, originally broke in 
with the Giants in 1961 while 
Westrum was coaching for them 
and it was Westrum who recom­
mended his purchase from San 
Francisco when Ron Hunt suffer­
ed a shoulder separation and the 
Mets needed another infielder in 
a hurry early in 1965.

As the club’s No. 1 pinch hit­
ter and part-time second base­
man, Hiller batted .280 overall 
and a nifty .348 in the pinch last 
year.

“Wes has given me back my 
belief in myself,” he says. Even 
though I’m not a regular, I still 
feel I have a job and I try doing 
it to the best of my ability.”

They still make jokes about his 
fielding around the league and 
call him things like “old iron 
hands.” Hiller is honest enough 
to say he doesn’t appreciate it.

“Of course it bothers me,” he 
says. “I don’t like names. I know 
my limitations and I know I’m 
no Mazeroski around second base, 
but this is my seventh year in 
the big leagues so I can’t be all 
that bad.”

Hiller isn’t anywhere near that 
bad.

Chuck Hiller not only lives by 
the code, he plays the same way, 
too.

1147 Bowlers Set to Take Aim in 
ABC National Seniors Tournament 
Event Opens In Skokie April 29; All Defend­

ing Champions Return

w. L.
McKittrisk-Nurenberg .58)4 40)4 
Riecke’s Bait ...................55)4 43)4
S-S Lounge .....................54)4
Green Acres .................. 54
Boston Pizza ..................52
Miami Bowl Pro Shop 49 
S-S Tile ..........................48)4
Kościuszko Hall 48)4
Emil Denemark Cadillac 47 
Stan's Tap ..................46
Vern-Anne’s Tap .......... 45
Clark Equipment ...........35)4

Frank Ostrowski blasted a 
645 to help S-S Lounge take two 
from Clark Equipment. McKit­
trick-Nurenberg increased its lead 
by one game as Stan’s Tap triped 
Riecke’s Bait in two games.

BOSTON PIZZA: J. Cegielski 
562, S. Wontroba 499, R. Raynor 
556, Dr. S. Lausen 558, R. DeCoste 
569.

GREEN ACRES: F. Zeman 
S. Zabawa 476, M. Ostrowski 462, 
D. Dudek 576, R. Teska 547.

CLARK EQUIPMENT: J. Gre- 
beck 514, T. Lubanowski 517, J. 
Prarat 443, B. Gayle 431, F. Wessel 
518.

Spurs Observe Ladies 
Night Friday

Chicago’s Spurs are back from 
New York and will put in daily 
workouts for their next National 
Professional Soccer League match 
against the Baltimore Bays at 
Soldier Field Friday night at 8.

The drills will have to be on 
the light side because of the many 
injuries that have afflicted the 
team.

Both of the Spurs’ next two 
games are against strong eastern 
elevens, the Philadelphia Spar­
tans following in Baltimore on 
May 2, that may put their title 
chances to hard test. The Spurs 
are now 2-1 following their 2 to 1 
setback Saturday afternoon in 
New York.

Ladies night will be observed 
Friday. All women accompanied 
by male escort will be admitted 
free.

The Spurs are hopeful the re­
turn to their home field will re­
store their winning ways. They 
won their first two encounters 
from St. Louis and Toronto on 
the lake front but dropped their 
first road match Saturday in New 
York.

A raft of injuries has beset the 
club and Coach Allan Rogers may 
be forced to experiment with 
new combinations in this week’s 
drills. At the same time General 
Manager Al Kaczmarek is seek­
ing out a new player of inter­
national status to bolster the 
team, which has stamped itself 
as of definite championship cali­
ber in the circuit.

Rogers is hoping that Goal­
keeper Manuel Camacho’s in­
jured shoulder will respond to 
treatment and permit his usual 
standout performance against 
Baltimore and the Philadelphia 
Spartans who follow them in 
May 2. “The Cat”, in top form, 
looks like the calss of the league’s 
net minders.

The roar of guns, the rustle of 
taffeta, and the crackle of flames 
will bring events of Canadian his­
tory back to life for the Ottawa 
this summer.

From May 13 to October 15. a 
twice-nightly 45-minute-long “Le- ; regular annual performance, in 
gendrama ’ wili snow some uxe | 
most stirring scenes in Canada’s | 
past in the “Son et Lumiere” , 
(sound and light) technique, with ; 
Canada’s magestic Gothic-styled I 
Parliament Buildings for an im­
pressive backdrop.

The Ottawa spectacle will be ■ 
the first in the world to have as j 
a setting the national capital build- j 
ings. Colored lights will play in | 
the green - roofed Parliament 
Buildings and the surrounding 
area, while stereophonic traveling 
sound from eight speakers will 
engulf the audience in the pageant.

The audience itself will watch 
from specially constructed terra­
ces behind the turreted Chateau 
Lauprier Hotel, just east of the 
Parliament Buildings.

The son et lumiere technique 
had its beginning in France in 
1952. Since that 
«nre°d ..........'
Such spectacles are 
the great pyramids 
Invalides in Paris, 
in Athens, the ruins at Baalbek 
in Lebanon and Dundum Castle 
in Hamilton, Ontario.

One of the high points during 
the performance on Ottawa’s Par­
liament Hill will be the realistic 
portrayal of the destruction of the 
building by fire in 1916. Another 
will describe the exploits of one 
of Canada’s first explorers. Sam­
uel de Champlain.

The Champlain sequences will 
use the statue of Champlain which 
stands close to the Neopean Point 
amphitheater where the audience 
will be seated.

The nightly performances — 
one each in English and one in
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W SOBOTĘ rozegrane zostały 
trzy spotkania piłkarskie w ra­
mach National Professional Soc­
cer League, a w jednym z nich 
na wyjeździe występował także i 
zespół piłkarski z tutejszego te­
renu — Chicago Spurs, który w 
meczu z New York Generv*} na 
boisku Yankee Stadium doznał 
pierwszej porażki 1:2. Zespół New 
Yorku otworzył swój sezon w 
obecności 7,766 widzów, a zwy­
cięstwo dla niego uzyskali dwaj 
gracze, którzy dopiero w piątek 
wylądowali w New Yorku. Pierw­
szą braml dla “Generals” zdo­
był Argentyńczyk Louis Menotti 
z podania W. Archibalda w 10ej 
minucie pierwszej połowy. Dru­
ga bramka zdobyta została przez 
Brazylijczyka Adilsona Silveira 
w kilka sekund po odśrodkowa- 
niu w drugiej połowie gry w 
45:40 min.

• » »
W DRUGIEJ połowie oba ze­

społy hołdowały twardej, bezpar­
donowej grze, po której na 3 mi­
nuty przed końcem meczu, gracz 
Chicago Spurs — Nick Krat po 
sfaulowaniu zawodnika New York 
Generals został usunięty z boiska 
i do końca meczu zespół chica- 
goski grał w 10-tkę. Jedyną, ho­
norową bramkę dla zespołu Chi­
cago Spurs zdobył Willy Roy w 
82-ej minucie gry, gdy pierwszy 
dobiegł na polu karnym do bez­
pańskiej piłki. Następny mecz 
Chicago Spurs rozegra w nadcho­
dzący piątek, 28go kwietnia z 
“Baltimore Bays” i będzie to 
mecz bezpłatny dla płci pięknej, 
jeżeli będą w towarzystwie mę­
skim. Początek meczu o 8 wiecz.♦ » »

ZESPÓŁ Atlanta Chiefs w me­
czu przeciwko Los Angeles Toros 
uzyskał w sobotę tylko wynik 
remisowy na własnym podwórku, 
a to dzięki własnemu kierowni­
kowi zespołu, który rozebrał się 
w tym meczu i wyszedł na boisku. 
Jest nim dawniejsza gwiazda an­
gielskiego piłkarstwa — Walij­
czyk Phil Woosnam. Był to ina­
uguracyjny mecz piłkarski w 
Atlanta na który zebrało się prze­
szło 11,000 widzów. Prowadzenie 
dla “Los Angeles Toros” zdobył 
były zawodnik Sao Paulo—Bra- 
zylijeżyk Eli Duranti, gdy ostrym 
strzałem z około 18 yardów u- 
mieścił piłkę w siatce “Atlanta 
Chiefs”. Wyrównanie uzyskał kie­
rownik zespołu Atlanta Chiefs— 
Woosnam, gdy zwodem ciała zmy­
lił bramkarza “Toros” Gladje Vi- 
dinica i posłał piłkę do bramki.

« « •

“PITTSBURGH Phantoms” go­
ściło u siebie w sobotę zespół 
Toronto Falcons 1 na mecz ten 
przy wielkim zimnie i silnym 
wietrze zebrało się jednak ponad 
6,000 osób. Zakończył się on po 
wyrównanej grze nikłym zwy­
cięstwem zespołu Pittsburgha 4:3, 
a zwycięską bramkę uzyskał Co 
Prins w 74:40 min. gry. Była to 
jego druga bramka w tym me­
czu.

PRAWDĄ JEST, że wszyscy 
eksperci hokeja na lodzie prze­
powiadali zwycięstwo w czterech 
meczach Montreal Canadiens w 
finałowych rozgrywkach o Pu­
char Sir Stanley’a. Specjalnie po 
pierwszym decydującym zwycię­
stwie Montrealu nad Torontem 
6:2, zdawało się, że Montreal jest 
zdecydowanym faworytem, jed­
nak kier, zespołu Toronto Mapie 
Leafs miał inne zamiary, gdy 
drugim meczem w Montrealu w 
wywiadzie udzielonym na TV po­
wiedział, że rozgrywki finałowe 
nie są jeszcze skończone.

• » »

W DRUGIM meczu wyglądało, 
że zespół Toronta był lepiej przy­
gotowany, a może to było tylko 
złudzenie optyczne, mamy wra­
żenie, że zespół Montreal Cana­
diens zagrało o klasę gorzej w so­
botę — prawie tak samo jak Chi­
cago Black Hawks w drugim me­
czu pucharowym na Chicago Sta­
dium przeciwko Toronto Mapie 
Leafs. Już w pierwszej tercji 
Montreal miał przewagę dwóch 
graczy na lodowisku i nie wyfce- 
rzystało tej sytuacji, dzięki do­
skonałej grzez “młodego” (?) 44- 
letniego bramkarza J. Bowera i 
doskonałej grze Dave Keona. W 
tej tercji Piotr Stemkowski zdo­
był prowadzenie dla zespołu To­
ronto Maple Leafs. W drugiej 
tercji Walton podwyższył po pięk­
nej zagrywce Pappina. Trzecią 
bramkę zdobył obrońca Horton z 
przeboju po otrzymaniu podania 
od Stemkowskiego.

» » *

NASTĘPNY mecz powyższych 
zespołów hokejowych w ramach 
finałowych rozgrywek o Puchar 
Sir Stanley’a rozegrany zostanie 
w Maple Leafs Garden dziś wie­
czorem i widziany będzie przex 
stację telewizyjną WGN-9 o go­
dzinie 7-ej wieczorem. Czwarty 
mecz także rozegrany zostanie w 
Toronto i widziany będzie z tej 
samej stacji telewizyjnej o tej 
samej godzinie w czwartek.

PO OSTATNIM meczu piłkar­
skim Polska — Luksemburg, za­
kończonym wynikiem remiso­
wym 0:0 tabela w VII grupie eli­
minacyjnej mistrzostw Europy 
przedstawia się następująco:

»

pkt. bramki
Belgia_ _ ____4:0 7: 1
Francja_ ____ 4:2 6: 3
Polska ________ . __ 3:3 5: 2
Luksemburg---- ____ 1:7 0:12

W GDAŃSKU odbył się czwór- 
mecz żużlowy o puchar Polskiego 
Związku Motorowego. Zwyciężył 
ROW Rybnik — 45 pkt. 2—Stal 
Gorzów — 24 pkt., 3—GKS Wy­
brzeże—23 pkt., 4—Stal Rzeszów 
—14 pkt. * * ♦

PIĘKNY sukces odnieśli pol­
scy siatkarze podczas międzyna­
rodowego turnieju o Puchar Wy­
zwolenia Bratysławy. Polacy za­
jęli pierwsze miejsce wyprzedza­
jąc mistrzów świata — drużynę 
Czechosłowacji.
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Prymas Polski Prosi Polonię
o Poparcie Akcji Ligi Katolickiej
I Dziękuje Za Urządzenie Obchodów Millenij- 

nych, Dzięki Którym “Została Ożywiona 
i Utrzymana Więź Narodowa i Religijna 
Polonii Amerykańskiej z Polską”.

głębienia więzi religijnej ca­
łego Ludu Bożego, Ludu pol­
skiego.
Modły za Polonię

Kard. Stefan Wyszyński 
Prymas Polski

Z okazji dorocznej zbiórki 
ofiar wśród Polonii Amery­
kańskiej na akcję Ligi Kato­
lickiej Pomocy Religijnej Pol­
sce, Prymas Polski, kard. Ste­
fan Wyszyński skierował do 
Polonii orędzie zawierające a- 
pel i podziękowanie treści na­
stępującej :
Najdostojniejsi Księża

Biskupi, 
Duchowieństwo, 
Ludu Boży Amerykańskiej i

Kanadyj skiej Polonii!
Dorocznym już zwyczajem 

dzień 7 maja jest dniem ogól- 
no-krajowej zbiórki Polskiej 
Ligi Katolickiej na potrzeby 
Kościoła św. w Polsce. Jak mi 
wiadomo i w tym roku prag­
niecie, Najmilsi, zebrać wszy­
stkie swoje najlepsze uczucia 
i serca, ażeby Kościołowi w 
Polsce okazać jak najwięcej 
pomocy. Kościół ten wszedł w 
nowy okres pracy. W roku u- 
biegłym śpiewaliśmy Bogu z 
wdzięcznością “Te Deum Na­
rodu” dziękując za wierność 
Bogu, Chrystusowi, Matce 
Najświętszej, Kościołowi i Je­
go Pasterzom przez 10 wie­
ków. Dziękowaliśmy za tych 
wszystkich, którzy żyją w Oj­
czyźnie i za tych, którzy zrzą­
dzeniem Opatrzności Bożej po- 
zostają poza granicami kraju. 
W szczególny sposób pamię­
taliśmy i o Was, których dzia­
dowie wynieśli najwspanialszy 
skarb i wyposażenie w wierze 
Chrystusowej.
Zawiodła Nadzieja

Najmilsi! Zawiodła nadzie­
ja, bym osobiście podziękował 
Wam, jak tego gorąco prag­
nąłem w czasie millenijnych 
uroczystości Polonii Amery­
kańskiej i Kanadyjskiej za 
niezwykłą wytrwałą, wierną 
i cierpliwą pomoc niesioną 
przez Polską Ligę Katolicką 
Kościołowi w Polsce. Trudno 
mi wypowiedzieć, jak gorąco 
tego pragnąłem, jak się do tej 
wędrówki za ocean przygoto­
wywałem. Wszystko właściwie 
było gotowe. Wielce nam dro­
gi Biskup Alojzy Wycisło tyle 
włożył trudu w to, ażeby przy­
gotować mi drogę do Amery­
ki i do Kanady. I tak mu jes­
tem za to wdzięczny. Jak rów­
nież gorąco jestem wdzięczny 
wszystkim duszpasterzom pa­
rafii polonijnych za ich nie­
zwykłą gotowość z jaką za­
praszali nas i oczekiwali w 
swoich parafiach.

Cóż może być bardziej bo­
lesnego dla Prymasa Polski 
jak ta nieobecność wśród Was, 
ale jest ona niezawiniona. Mu- 
siałem się z tym, Najmilsi, 
pogodzić, chociaż boleśnie, jak 
musiał się pogodzić, chociaż 
boleśnie, Ojciec św. z tym, że 
do Polski przybyć nie mógł.
Nie Zawiodło Serce

Jednak gdy nie dopisały 
plany zamierzone, nie zawio­
dło serce, które jest zawsze 
wdzięczne i które tym bar­
dziej było wśród Was, gdy nie 
mogłem być osobiście. Z wiel­
kim skupieniem i w duchu 
modlitwy śledziłem kroki na­
szego Delegata, Biskupa Wła­
dysława Rubina, który w mo­
im imieniu nawiedzał Polonię 
Amerykańską i Kanadyjską 
i razem z Wami modlił się 
tolewając “Te Deum ’’dzięk­
czynne ku uczczeniu Trójcy 
iw. Wiem, jak był gorąco 
przyjmowany przez kardyna­
łów, arcybiskupów i biskupów, 
przez duchowieństwo amery­
kańskie, przez polskie parafie, 
przez lud wierny, jak widzia­
no w nim naszego przedstawi­
ciela. Jakże jestem wdzięczny 
Wam wszystkim, Najmilsi, za 
to serdeczne przyjęcie naszego 
przedstawiciela, Biskupa Wła­
dysława Rubina.
M ielkie Dni Przeżyć

Wspominamy wielkie dni 
przeżyć millenijnych w Ame­
ryce i w Kanadzie. Jakże jes­
teśmy ujęci tą niezwykłą ser­
decznością, jaką okazali nam 

Księża Kardynałowie, Arcybi­
skupi i Biskupi w Stanach Zje­
dnoczonych. Jakże jesteśmy 
im wdzięczni za to, że tak 
wczuli się głęboko w uczucia 
Narodu, który dotarł do Ty­
siąclecia swego Chrześcijań­
stwa, jak wspaniale to wypo­
wiadali. x

Dlatego też uczuciem moim 
kieruję się ku tym wszystkim 
dzisiaj z okazji tej zapowie­
dzianej zbiórki Polskiej Ligi 
Katolickiej i pragnę podzię­
kować za ich dobroć, za ducha 
wspólnoty i za ducha modli­
twy, które nas umacniają.
Złoty Klucz Do Przyszłości

Uroczystości w Amerykań­
skiej Częstochowie, poświęce­
nia świątyni ku uczczeniu 
Matki Bożej Częstochowskiej, 
były jak gdyby złotym klu­
czem do dalszej spokojnej

Ks. Prałat A. Abramowicz 
Dyr. Ligi Katolickiej

przyszłości pod opieką Królo­
wej Polski w Stanach Zjed­
noczonych. Miałem, jak to by­
ło w życzeniu Ojców Pauli­
nów, sam dokonać poświęcenia 
kościoła Matki Bożej Często­
chowskiej i z tej wielkiej ra­
dości musiałem zrezygnować. 
Ale, Najmilsi, nie zrezygno­
wałem z modlitwy, którą to­
warzyszyłem wspaniałemu 
Arcybiskupowi Królowi, gdy 
dopełniał aktu oddania ku 
chwale Bożej wybudowanej 
świątyni Matki Bożej Często­
chowskiej.

To co Naród polski, Naród 
Millenijny szczególniej ujęło, 
to obecność Głowy Stanów 
Zjednoczonych na tej uroczy­
stości poświęcenia świątyni ku 
czci Matki Bożej Częstochow­
skiej, Polecamy Jej szczegól­
nej opiece cały lud pracujący 
Stanów Zjednoczonych, ażeby 
Dziewica Wspomo ż y c i e 1 k a 
strzegła, chroniła, wspierała 
i otaczała swym szczególnym 
macierzyńskim Sercem.
Więź Narodowa

Dzięki tym uroczystościom 
została ożywiona i utrzymana 
więź narodowa i religijna Po­
lonii Amerykańskiej z Polską. 
Bo właśnie tam, w świąty­
niach polskich i we wszyst­
kich innych świątyniach, w 
tylu katedrach diecezjalnych 
zabrzmiała mowa ojczysta, ta 
mowa, którą wasi praojcowie 
jako najwspanialszy skarb 
przynieśli z sobą znad Bugu 
i Wisły, znad Sanu i Odry do 
nowej Ojczyzny i którą się z 
taką miłością posługiwali, — 
krzepiąc się we wspólnocie i 
jedności. I czynią to do dziś 
dnia. To więź mowy, która 
łączy nas i Was i czyni nas 
sobie bliskimi, miłymi, drogi­
mi, oddanymi. To więź wspól­
nych dziejów, które myśmy 
tutaj wspominali i rozważali, 
podobnie jak i Wy, w obcho­
dach millenijnych. To więź 
wspólnych przeżyć niekiedy 
jakże bolesnych, jakże cięż­
kich, a jednak zawsze owoc­
nych, Więź Kościoła katolic­
kiego,—gdy oglądamy z wiel­
kim zainteresowaniem mapę, 
tę sieć parafii polonijnych w 
Stanach Zjednoczonych jakże 
się radujemy, że Kościół św. 
w Polsce postawił swoje bło­
gosławione stopy na ziemi a- 
merykańskiej, stopy niosą­
cych pokój, niosących dobro, 
ducha chrześcijańskiego, du­
cha wierności Bogu i ludziom, 
tak niezbędnego w trudnej 
pracy tworzenia i kształtowa­
nia nowego życia.
Mowa Ojczysta w Liturgii

Mowa ojczysta, która ongiś 
rozlegała w świątyniach i w 
fabrykach i na rozległych te­
renach przeróżnej pracy, dziś 
jest uszlachetniona przez wej­
ście do świętej Liturgii mszal­
nej. Jest ona niejako zrówna­
ną, jak w Polsce tak i na ca­
łym świecie, z tyloma wspa­
niałymi językami, w których 
dzisiaj chwalą Boga wszystkie 
narody. Jak się trzeba cieszyć 
z tego zwycięstwa i jak na­
jeżycie wykorzystać dla po­

O to właśnie, Najmilsi, mo­
dliliśmy się w Bazylice Pry­
masowskiej w Gnieźnie w 
dniu 15 kwietnia ub. r., gdy 
zebrani Biskupi i kapłani ca­
łej Polski zanosili modły za 
Polonię zagraniczną całego 
świata do Boga w Trójcy 
Świętej Jedynego przez Kró- 
lowę Polski, aby cała ta Po­
lonia utrzymaną była w naj­
ściślejszej więzi z Macierzą, 
która dochowuje wierności 
Bogu, Krzyżowi, Ewangelii i 
Kościołowi, z którego wspól­
nie żeśmy wyrośli.

Z tą modlitwą za Polonię 
zagraniczną wędrowali Bisku­
pi polscy po wszystkich 24 
stolicach biskupich. Wszędzie, 
gdzie skupiał się Lud Boży w 
setkach tysięcy, wszędzie tam 
pamiętaliśmy i o Was. Był to 
przecież pochód dziękczynny 
“Te Deum,” pochód niezapom­
niany, pochód błogosławiony 
i błogosławiący. Niemal wszę­
dzie spotykaliśmy grupki Po­
laków ze Stanów Zjednoczo­
nych, z Kanady, nawet z Au­
stralii i z innych krajów, ro­
daków naszych, którym w nie­
wielkiej wprawdzie liczbie, — 
niekiedy pojedynczo, udało się 
dotrzeć do Polski na obchody 
millenijne. Ale zawsze wtedy 
myśleliśmy, pozdrawiając Po­
laków zza granicy o całej Po­
lonii Zagranicznej, a szcze­
gólnie o Was, — Polonii A- 
merykańskiej i Kanadyjskiej. 
Wtedy też mieliśmy możność 
lepiej ocenić zasługi Polskiej 
Ligi Katolickiej, — bo wszę­
dzie na tym szlaku history­
cznym Tysiąclecia Chrztu — 
spotykaliśmy się w katedrach 
i świątyniach z darami, któ­
re otrzymaliśmy od Ligi 
Katolickiej. — W dłoniach 
kapłanów widzieliśmy brewia­
rze, dar Wasz, a na ołtarzach 
sprawowaliśmy Najświęts z ą 
Ofiarę przy pomocy kieli­
chów, mszałów i ornatów 
przez Ligę Katolicką nam u- 
życzonych. I to jeszcze bar­
dziej spotęgowało naszą 
wdzięczność.
Zbiórka Na Ligę

Dziś, gdy chcecie dać jesz­
cze jeden dowód waszej więzi 
z Macierzą w zbiórce Ligi Ka­
tolickiej w dniu 7 maja, w 
przeddzień uroczystości św. 
Stanisława, ponownie Was 
proszę, abyście mi wybaczyli 
moją nieobecność w Stanach 
Zjednoczonych i byście przy­
jęli to podziękowanie, które 
Wam przesyłam w tej chwi­
li, gdy nie mogę tego uczynić 
osobiście.

Proszę, byście wspomnieli 
na to, jak wielkie dobro wia­
ry wynieśli wasi praojcowie 
z Polski i jak słusznie dzisiaj, 
wspominając to wyposażenie, 
które wynieśliście z Polski, jak 
słusznie dzisiaj Kościołowi w 
Polsce odpłacacie swoją ofiar­
ną hojnością w zbiórce na po­
trzeby Kościoła, zorganizowa­
nej przez Ligę Katolicką. Pro­
szę Was, byście nie szczędzili 
nam swego serca, bo serca po­
trzeba i nam i Wam. I dzisiaj 
bardziej zdołamy powiązać się 
sercem, miłością i bardziej 
zdołamy uspokoić cały świat 
przez serce, przez miłość, ani­
żeli przez jakiekolwiek inne 
siły, choćby szlachetne i war­
tościowe. Nie odmawiajcie i 
dzisiaj swej pomocy na po­
trzeby Kościoła św. w Polsce’.

Wiem, że Liga Katolicka 
bardzo przyczyniła się wybit­
nie do zorganizowania uroczy­
stości millenijnych i spodzie­
wanego naszego powitania w 
Stanach Zjednoczonych. — To 
też i Lidze Katolickiej i Ks. 
Dyrektorowi, prałatowi Abra­
mowiczowi i Panu Prezesowi 
i wszystkim przyjaciołom Li­
gi Katolickiej składam serde­
czne podziękowanie za trud, 
za pracę i ofiary wyłożone na 
spodziewane powitanie Pry­
masa Polski w Stanach Zjed­
noczonych.
Braterskie Pozdrowienia 
i Błogosławieństwo

Ale skoro ponieśliście, Naj­
milsi, tyle ofiary, nie odmów­
cie jej i dzisiaj i okażcie nam 
zaufanie, że waszych darów 
użyjemy na większą chwałę 
Bożą, użyjemy dla dobra Koś­
cioła św. w Polsce, dla świą­
tyń w naszej Ojczyźnie i dla 
utrzymania w nowym Wiary 
Tysiącleciu całego Ludu Bo­
żego w wierności Bogu, Krzy­
żowi, Ewangelii i Kościołowi 
i Najwyższemu Pasterzowi.

Zarówno ze Stolicy Polski, 
z Warszawy, jak i z Gniezna, 
z Bazyliki Prymasowskiej, jak 
z Jasnej Góry, — jak z tylu 
miejsc chwały i modlitwy 
przesyłamy Wam braterskie 
pozdrowienia i błogosławień-

Tobie-i Mnie
(Z cyklu: “A my — po naszemu!”) 

Na melodię: “This land is my land”
To ziemia moja — i ziemia twoja, gdzie wstęgi szosy otworem 

stoją,
gdzie żyzne pola, gdzie jasna dola!
Ten kraj Bóg tobie dał — i mnie.
Gdy szedłem szlakiem rozległej drogi, widziałem znaki 

mej ziemi drogiej,
słyszałem głosy, płynące górą: “Ten kraj — Bóg tobie dał — 

i mnie!”
To ziemia moja — i ziemia twoja ... (powtórzenie)
Przez łąk dywany, perliste rosą, świt, rozedrgany ptaszęcym głosem, 
dzień, orzeźwiony zapachem borów, 
przenosił ku mnie echo słów:
(To ziemia moja — i ziemia twoja . . .)
Chodziłem pasmem podniebnych wzgórzy, w złocistość piasków 

szlak się wydłużył;
przestrzenie wolne i kwiaty polne
wołały ku mnie w drodze tej:
(To ziemia moja — i ziemia twoja . . .)
Promienie słońca przedemną biegły, na szlak — bez końca, 

na kraj rozległy
i pola — złote pszenicznym kłosem 
życzliwy wiatr w pokłonach giął: 
To ziemia moja — i ziemia twoja, gdzie wstęgi szosy otworem 

stoją,
gdzie żyzne pola, gdzie jasna dola!
TEN KRAJ — BÓG TOBIE DAŁ — I MNIE !

—Grażyna M. Marjanowska

Kto Pierwszy, Ten Może Mieć Lepsze Miejsca 
Na Polskie Filmy w Orchestra Hall Już 

w Ten Piątek, 28-go Kwietnia.
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Robert Lewandowski
Już w ten piątek, zostaną wy­

świetlone w Orchestra Hall dwa 
znakomite filmy: “Homo Varso- 
viensis” nagrodzony na międzyna­
rodowym festiwalu filmów doku- 
mentalnych w Pradze w Czecho-

Kontest 
Werbunkowy 
Gminy 80 ZNP

W ubiegłą środę odbyło się 
zebranie członków Komitetu 
Rozwoju Gminy 80-tej ZNP, 
na którym omawiano szero­
ko rozwój ZNP.

W posiedzeniu wzięło udział 
siedmiu członków Komitetu 
wraz z prezesem Gminy W. 
Tomaszewskim. Sekretarzem 
komitetu został wybrany K. 
Frenzel, obecny sekr. Gminy 
80-tej, który zawiadomił ze­
branych, że Grupa 1824 orga­
nizuje “Bowling League” co 
działa korzystnie dla rozwo­
ju ZNP, członkowie innych 
grup przy Gminie 80-tej będą 
mile widziani.

Komitet po dłuższych de­
batach uchwalił Kontest w 
Gminie 80-tej począwszy od 
stycznia do końca roku 1967.

Warunki Kontestu są na­
stępujące: każda Grupa otrzy­
ma $25.00 za zdobycie naj­
mniej 35 nowych członków, a 
mniejsze Grupy $15.00 za 
zdobycie najmniej 25 człon­
ków- Każdy członek, który 
zapisze nowego członka o- 
trzyma jednego dolara. Komi­
tet apeluje do poszczególnych 
członków o zapisywanie jak 
najwięcej nowych członków 
do swych grup ZNP. — Jan 
Bandur, przew.; Kaz. Frenzel, 
sekretarz.

Sejm Zjedn. 
Klubów Polskich
Na Bankiecie Będzie 
Wicepr. ZNP Prochot
7-my Sejm Zjednoczonych 

Klubów Polskich, odbędzie się 
w dniach 19, 20 i 21 maja.

20-go maja o godz. 6:30 
wieczorem odbędzie się Ban­
kiet. Na bankiecie będziemy 
gościć Kongr. Romana Pu- 
cińskiego, Kongr. Edwarda 
Derwińskiego, W i c e p rezesa 
ZNp Franciszka Prochota 
nadto wielu, wielu dostojnych 
gości. Mistrzem ceremonii bę­
dzie dobrze znany na Polonii, 
dr. Edward Różański.

Po bankiecie o godz. 9-tej 
będzie zabawa do późna w no­
cy przy doborowej orkiestrze. 
Prosimy miłośników zabaw o 
zarezerwowanie sobie tej da­
ty by się mogli dobrze uba­
wić. — Zarząd i Komitet Re­
klamy. Piotr Szaleniec, prze­
wodniczący.

stwo dla wszystkich przyja­
ciół Ligi Katolickiej, błogo­
sławieństwo dla wszystkich 
kwestarzy, błogosławieńst w o 
dla duszpasterzy, którzy za­
chęcają wiernych do ofiarno­
ści, — błogosławieństwo dla 
wszystkich, którzy sięgną po 
grosz ofiarny na cele Polskiej 
Ligi Katolickiej. Błogosła­
wieństwo dla wszystkich, któ­
rzy będą Was, Najmilsi, za­
chęcać do ofiarności.

Posyłamy Wam nasze serce 
prymasowskie i nasze kapłań­
skie biskupie błogosławień­
stwo w Imię Ojca i Syna i Du­
cha Świętego. Niech będzie 
pochwalony Jezus Chrystus.

Słowacji, oraz “Polish Churches”.
Oba filmy wyprodukowane są 

na podstawie skryptów napisanych 
przez zawodowych pisarzy, reży­
serowane i realizowane przez za­
wodowych reżyserów, fotografów 
itd. Oba filmy dźwiękowe są na­
grane w języku angielskim. Ro­
bert Lewandowski przed wyświe­
tlaniem filmów zaznajomi widzów 
z pracą polskiej telewizji i produk­
cją filmów dokumentalnych i fa­
bularnych.

Homo Varsoviensis — Peoples 
of Warsaw to film o życiu War­
szawy, troskach i radościach jej 
mieszkańców, zarówno , w życiu 
codziennym, jak i od święta, w 
dnie radości i dniach klęski i roz­
paczy. Autorem scenariusza tego 
filmu jest Olgierd Budrewicz, a 
reżyserem Roman Wiaczka.

Churches of Poland — to film 
o polskich kościołach od najda­
wniejszych czasów — do najno­
wszych, wybudowanych w ostat­
nich latach.

Oba filmy warto i trzeba zoba­
czyć, ale trzeba przy tym pamię­
tać, że jest tylko jeden jedyny 
pokaz w ten piątek, 28 wietnia. o 
godzinie 8-ej wieczorem, w Orche­
stra Hall, pnr. 220 S. Michigan 
Avenue.

Bilety są numerowane i można, 
a nawet jest bardzo wskazanym 
nabyć je już teraz, zapewniając 
sobie w ten sposób lepsze miejsca. 
Bilety można nabywać: w Restau­
racjach Słodkowskiego i Warsza­
wianka, w Orchestra Hall, oraz 
we wszystkich siadach Sears’a. W 
dniu wyświetlania filmów tylko 
przy kasie w Orchestra Hall.

(R.M.)

Z święconki Stow. 
Matek Weteranów 
Stow. Matek P. A.

Stow. Matek Pol. Amer. We­
teranów, urządziły tradycyjne 
Święcone, na którym gościły mi­
łego gościa z Polski, Ojca Pa- 
kła Dembińskiego.

W trzeci piątek miesiąca, Mat­
ki wyjeżdżają odwiedzić sieroty 
po naszych Żołnierzach, jakie 
znajdują się w Bartlett, Ill. Zaś 
w 4ty poniedziałek miesiąca, od­
wiedzą Szpital w Great Lakes, 
gdzie znajduje się przeszło 900 
chłopców, którzy przyszli z Viet- 
namu, wielu ich jest stoprocen- 
towymi inwalidami. W sobotę, 
6go maja Matki odwiedzą nasze 
Panie i Panienki w Downey Szpi­
talu. Matki zainteresowane od­
wiedzeniem tych szpitali są pro­
szone skomunikować się z Se­
kretarką Betty Dubieniecką.

święconka
Po sprawozdaniu Zarządu i róż­

nych Komitetów, Matka Kulpa 
poprosiła wszystkie Matki do za­
jęcia miejsc, przy świątecznie ude­
korowanym stole. Prezeska Mat­
ka Jadwiga Gackowska popro­
siła gościa Ojca Pawła Dembiń­
skiego aby poświęcił tradycyjne 
jajko. Po spożyciu przekąski, 
Prezeska Matka J. Gackowska 
przeprowadziła krótki program. 
Przedstawiła Panie Marię i Elż­
bietę Jakubowskie, które oddały 
swój gościnny dom dla Zacnego 
Gościa z Polski, który urodził 
się w Siemianowicach Śląskich, 
uczył w Seminarium Metropoli­
tarnym w Warszawie, prowadząc 
studentów do stanu kapłańskiego. 
Cały czas wojenny był w War­
szawie wspólnie z naszymi roda­
kami przechodził różne koleje 
wojenne, dziś jest Kapelanem w 
Chylicach pod Warszawą u Sióstr. 
Jubileusz Kapłaństwa—w War­
szawie, 22go czerwca 1963 roku. 
Jest rodzonym bratem byłego 
długoletniego proboszcza Parafii 
św. Stanisława Kostki i Parafii 
św. Jadwigi, bardzo zasłużonego 
Patrioty i Wielebnego Kapłana 
Zgromadzenia Ojców Zmartwych­
wstańców, śp. Franciszka Dem­
bińskiego CR.

Matka F. Kulibaba wypowie­
działa bardzo piękny wierszyk 
na okres Świąt Wielkiejnocy.

Gdy przemówił gość Ojciec Pa­
weł Dembiński, wszystkie obec­
ne uważnie słuchały. Nie miał 
słów aby określić waleczność na­
szych Matek Polek jak pomagały 
swym mężom i synom w okresie 
wojny, a gdy wrócili ile ucier­
piały gdy spotkały inwalidów. 
Zachęcał Matki aby nie ustawa­
ły w pracy pomocy naszym ro­
dakom.

Przy śpiewie pieśni wielkanoc­
nych spędzono czas do późnej go­
dziny. — Jadwiga Gackowska, 
prezeska; Betty Dubieniecką, se- 
kretrka.

Z Gminy 91 ZNP
Posiedzenie Gminy 91 ZNP 

odbędzie się w piątek, 28go 
kwietnia, o godzinie 8-ej wie­
czorem, w sali, pnr. 5925 W. 
Diversey ul.

Delegaci Grup przynależ­
nych do Gminy są proszeni 
o niezawodne przybycie, zwła­
szcza ci, którzy dotąd puszek 
do zbiórki pieniężnej w Dniu 
Manifestacji Majowej nie pod­
jęli-

Z uwagi na pilne sprawy do 
załatwienia — Zarząd Gminy 
serdecznie apeluje do wszyst­
kich Pań Delegatek i Panów 
Delegatów o jak najliczniejszy 
udział w tym właśnie posiedze­
niu.

Za Zarząd — Władysław 
Ozimek, prezes; Stefan Ło- 
jan, sekr.

Z Gminy 186 ZNP
Posiedzenie Gminy 186 

ZNP odbędzie się w piątek, 
28go kwietnia, w sali posie­
dzeń Weteranów Armii Pol­
skiej, pnr. 1239 N. Wood ul. 
Początek o godzinie 8-ej wie­
czorem.

Ponieważ jest bardzo wie­
le spraw do załatwienia Za­
rząd prosi wszystkich dele­
gatek i delegatów o obecność. 
— Andrzej Madej, prezes; A. 
Smentek, sekr.

Z Święconki Korp. 
Przy Plac. 141 SWAP

Tradycyjne święcone, w Kor­
pusie Plac. 141 SWAP odbyło się 
w niedzielę, 16go kwietnia w Do­
mu Weteranów pnr. 1239 N. Wood 
ulica.

Prezeska kol. Maria Stachoń, 
zagaiła krótkie zebranie, a sekr. 
fin. Natarzyna Nega, przedsta­
wiła nowozapisane Koleżanki: 
Zofię T. Sujdak, Bronisławę Pie­
trzyk i Bronisławę Pasowicz, od 
których prezeska odebrała przy­
rzeczenia.

Uchwalono wysłać Delegatki 
na Walny Zjazd do Cleveland, 
Ohio: Prezeskę Marię Stachoń, 
Helenę M. Stermińską i Kata­
rzynę Nega.

Skarbniczka Henryka Micha­
łowska podała raport z pracy 
naszej gospodarki.

Wiceprezeska Helena Kostrze­
wa podała listę naszych chorych 
Koleżanek i postarała się aby Ko­
leżanki nasze odwiedziły chore.

Wiceprezeska iAgnieszka Cza- 
chor, przewodnicząca Komitetu 
Imprez, zaprosiła Koleżanki i Ko­
legów którzy przybyli do suto 
zastawionych stołów i prosiła o 
spożycie tradycyjnego święcone­
go. Na przyjęcie zaproszeni zo­
stali także Koledzy ze Schroni­
ska Okręgowego oraz Wicepreze­
ska Okręgu Igo Korpusów Po­
mocniczych SWAP, Anna Urban.

Dekoracje na stoły przyniosły 
Koleżanki: Maria Stachoń, Zofia 
i Helena Spańczak, Maria Gulka, 
Helena Stermińską, pieczywo do­
mowego wypieku Koleżanki: Ka­
tarzyna Nega, Maria Gułka. Olga 
Domańska, Anna Szyhulda, Zofia 
Spańczak sr„ Julia Barańska i 
Maria Stachoń.

Program
Program zagaiła przewodniczą­

ca Kol. Agnieszka Czachor, po­
wołując Prezeskę Kol. Marię Sta­
choń na kierowniczkę programu.

Przemawiali: Opiekunka Schro­
niska Okręgu Igo SWAP i wice­
prezeska Okręgu Igo Korpusów 
Pomocniczych SWAP, Anna Ur­
ban, komendant Placówki 141 
SWAP Wiktor Michałowski, 
skarbniczka Henryka Michałow­
ska, kol. Jan Spańczak, kol. 
Pelagia Radkiewicz, sekretarka 
Korpusu H. M. Stermińską, a 
prezeska Stachoń złożyła życze­
nia urodzinowe Koleżankom, któ­
re obchodziły swe rocznice uro­
dzin w miesiącu marcu i kwiet­
niu, a wszyscy obecni zaśpiewali 
“Niech żyją nam.”

• • •
Posiedzenia w miesiącu maju 

nie będzie z powodu iż w dzień 
naszego posiedzenia przypada 
“Dzień Matek.” Prezeska przypo­
minała że w niedzielę, 7go maja 
odbędzie się Manifestacja i Ob­
chód Majowy pod pomnikiem 
Gen. Tad. Kościuszki w Parku 
Humboldta, prosiła aby uważać 
w prasie, gdzie się spotykamy aby 
brać udział w wymarszu. Także 
z powodu Dnia Wieńczenia Gro­
bów, Memorial za Zmarłych urzą­
dza Placówka 90ta SWAP więc 
prosi aby uważać w prasie o do­
kładną datę i czas zbiórki.

Korpus nasz wspólnie z Kole­
gami z Plac. 141 SWAP urzą­
dzi “Dzień Matek i Ojców” w 
miesiącu czerwcu. W miesiącu 
lipcu, planujemy urządzić Wy­
cieczkę.

Przy miłej pogawędce i śpie­
wie piosenek żołnierskich spę­
dzono mile chwile w gronie We- 
terańskim.

Cześć! Maria Stachoń, preze­
ska; Wiktor Michałowski, ko­
mendant Plac. 141 SWAP; Hele­
na M. Stermińską, sekretarka.

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu, pol­
skiego do milczenia, 
“Dr. Związkowy” jest 
jedynym jego wolnym 
głosem.
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Świetna Komedia “Spadkobierca” 
W Sobotę i w Niedzielę Na Trójcowie

Na zakończenie sezonu teatral-! łej Wdówce” (obie role w Teatrze
nego Lidia Pucińska i Elżbieta 
Dziewońska-Krzemieńska, kierow­
niczka Teatru “Nasza Reduta”,! 
sprezentują Chicagoskiej Polonii 
świetną komedię obyczajową zna­
nego pisarza Adama Grzymały- 
Siedleckiego zatytułowaną “Spad­
kobierca”.

Przedstawienie odbędzie się na

Lidii Pucińskiej), a w Teatrze 
Nasza Reduta, do którego należy 
od chwili założenia go przez Lu­
cjana Krzemieńskiego: Malwińcia 
w “Awanturze o Józię”, Śmierć 
w “Jasełkach”, Madame Arcati w 
“Historii nie z tej Ziemi”, Anna 
w “Słonecznikach”, Mrs. Harring­
ton w “Roxy i jej chłopiec” x in.

scenie w Audytorium św. Trójcy, 
pnr. 14143 W. Division ul. w na-; 
stępną już sobotę, dnia 29 kwiet- ; 
nia, o godzinie 7.30 wieczorem, — I 
oraz w niedzielę, dnia 30 kwietnia, 
o godzinie 3-ej po południu.

Akcja komedii rozgrywa się w 
majątku ziemskim w Polsce, we 
wczesnych latach naszego stule­
cia. Bohaterem sztuki jest Polak- 
Amerykanin, który po 32 latach 
pobytu na “Dzikim Zachodzie” 
wraca do swych rodzinnych' stron. 
Znakomita sztuka, świetna obsada 
z Chic. znanych aktorów, reżyse­
ria p. E. Dziewońskiej mogą już 
stanowić zapewnienie, iż sztuka 
spodoba się naszej Polonii.

Dekoracje przygotowuje znany j 
artysta malarz Miecz. Lepieszo.

Obsadę aktorską stanowią: Zyg- , 
munt Szepett, Ewa Arska-Kra- 
siejko, Lidia Pucińska, Teresa 
Watras, Ludmiła Zaremba, Nuna 
Terlecka, Antoni Trzaskowski, 
Jarek Niepomnik, Ryszard Bor­
kowski, Stanisław Bezeg, Ela |

» * »
Bilety są w przedsprzedaży w 

restauracji Słodkowskiego, He­
len’s Market pnr. 1408 N. Milwau­
kee ave. i w Samopomocy Nowej 
Emigracji. Telefonicznie zaś: — 
HU 6-8399 lub AR 6-7766.

Zebranie Polskich 
Emerytów 
Na Kazimierzowie

Zarząd zaprasza wszystkich 
członków i sympatyków na to 
zebranie, gdyż sprawy są bardzo 
ważne do omówienia.

Sprawozdania delegatów z 
Arion Council, również Polskiej 
Rady Emerytów, na Milwaukee 
Ave., w Domu Macierzy. A naj­
ważniejsze sprawozdanie z dnia 
9go kwietnia Union Steam work­
er’s pnr. 1314 W. Washington 
Blvd.

To też porządanem byłoby wy-
Czarkowska i Iza Czarkowska.

Ludmiła Zaremba

Ludmiła Zaremba, aktorka cha- 1 
rakterystyczna, przed wstąpieniem 
do teatru, ukończyła w Polsce 
Kurs Recytatorski. Laureatka kil­
ku recytatorskich konkursów, ka­
rierę aktorską rozpoczęła mając 
18 lat. Początkowo grała w Objaz- 
dowym Teatrze Poleskim, a tuż 
przed wojną była aktorką Teatru ' 
Ziemi Wołyńskiej, gdzie m. in. 
grała w “Maturze”, “Krakowia­
kach i Góralach”, “Damach i Hu­
zarach”, “Gwałtu, oo się dzieje”, 
“Pan naczelnik — to ja” i wielu 
innych.

Wywieziona do Niemiec, po za­
kończeniu działań wojennych, w 
1945 r. była członkiem Objazdo­
wego Teatru w Niemczech, wy­
stępując w ośrodkach polskich i [ 
przed Kompaniami Wartowniczy- I 
mi, gdzie specjalnie upamiętniła 
się swymi kreacjami w rewiowym 
repertuarze.

W Chicago stworzyła szereg 
świetnych kreacji, choćby wymie­
nić tylko kilka z nich: Jagienka 
w “Krzyżakach”, Marta w “Ciep- 

słuchać co kto mówi dla dobra 
’Emerytów. Ale słyszałem że bar­
dzo mało naszych Emerytów inte­
resuje się takimi zebraniami. 
SZKODA. O jak najliczniejsze 
przybycie są proszeni wszyscy 
Emeryci z bliska i z daleka na 
dzień 25go kwietnia, o godzinie 
1:30 po południu do sali Głąb, 
przy 23ej ulicy i S. Albany.

Po posiedzeniu będzie coś dla 
szczęśliwców — o to, co nasze 
Panie ofiarowały lub ktoś może 
przynieść, za co z góry wszyst­
kich zapraszamy i serdecznie 
dziękujemy.

— Za zarząd: Stanisław Mali­
nowski, prezes; Jan Juszczyk, dy­
rektor i organizator; Jan Łabu­
da, sekr. prot.

Z Wydz. Kobiet 
Okr. 12 ZNP

Wydział Kobiet Okr. 12go 
ZNP ma swe posiedzenie w 
środę, 26go kwietnia, w sali 
Weteranów, pnr. 4800 S. Wood 
ul. Początek o godz. 7ej wiecz.

Prosimy Panie Wydziałowe 
o punktualne przybycie. — 
Komisarka Helena" Órawiec, 
prezeska; Adela E. Kozłowska, 
sekr.

Z Gminy 34 ZNP
Posiedzenie Gminy 34 ZNP 

odbędzie się we wtorek, 25go 
kwietnia, w sali , w Domu 
Polskim, pnr. 11939 S. Mi­
chigan Ave. Początek o go­
dzinie 8-ej wieczorem.

Będą ważne sprawy oma­
wiane, więc prosimy o przy­
bycie całej delegacji. — F. 
Kabat, prezes; F. Jendrya- 
szek, sekr. (22, 24)

biaczego nie dziś

POLSKA w MUZYCE, PIEŚNI i SŁOWIE
WIADOMOŚCI—MUZYKA—POLSKA PIEŚŃ 

POLSKIE SŁOWO

POLSKĄ SZYNKĘ

e;

nabyć to, co i tak 
trzeba mieć pod 
ręką w domu:

której trzy 
znane marki

ATALANTA 
KRAKUS I TALA 

zdobyły ten 
zaszczytny znak
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Humphrey o Odrze i Nysie
Podczas swej ostatniej tury dyplomatycz­

nej w Europie wiceprezydent Humphrey zna­
lazł się również w Zachodnim Berlinie, gdzie 
był zmuszony do wypowiedzenia się w spra­
wie granicy polsko-niemieckiej na Odrze i 
Nysie Łużyckiej. Był tam bowiem zapro­
szony na wywiad telewizyjny “Sender Freies 
Berlin”. I jedno z zadanych tam mu pytań 
brzmiało:

“Prezydent Francji de Gaulle uważa, że 
linia Odry - Nysy jest granicą ostateczną. 
Jakie jest stanowisko waszego rządu w tej 
sprawie?”

Wiceprezydent Humphrey miał na to od­
powiedzieć tak:

“Stanowisko naszego rządu w tej sprawie 
jest, że wszystkie te zagadnienia powinny 
być rozwiązane w generalnym układzie euro­
pejskim. Nie służy solidarności politycznej 
między Stanami Zjednoczonymi i Niemiecką 
Republiką Federalną, oraz innymi państwa­
mi zachodnimi, by Stany Zjednoczone podej­
mowały przedwcześnie i jednostronnie decy­
zje polityczne dotyczące interesów innych na­
rodów bez należytej konsultacji i porozumie­
nia z tymi narodami.

“Niektórzy mogą się nie zgadzać z tym 
stanowiskiem—mów'ił dalej Humphrey—i nie 
zamierzam nikogo ganić, kto zajmuje od­
mienne stanowisko. Ale mój rząd uważa, że 
jak się jest partnerem, to się jest partnerem. 
I nie znaczy to, że jeden partner mówi za 
obu, albo bierze na siebie całą odpowiedzial­
ność, albo dyktuje wszelkie przepisy.

“Oznacza to, że partnerzy mogą korzystać 
w najpełniejszym sensie z niepodległości, nie­
zależności w duchu współpracy.

“Gdy więc mówimy o granicach, które wią- 
żą się z interesami innych narodów—zakoń­
czył wiceprezydent Humphrey—należy kon­
sultować te narody. Tak zapatrujemy się na 
to. Ale nie chcę być źle zrozumiany. Nikogo 
innego nie ganię. To jest polityka mojego 
rządu i uważam ją za słuszną.”

Powyższe oświadczenie wiceprezydenta 
Humphrey’a spotkało się ze swym echem i 
różnymi komentarzami. W opinii jednych 
p. Humphrey powiedział za mało, w opinii 
drugich za wiele. A właściwie nie powiedział 
nic nowego, ponieważ takie jest właśnie sta­
nowisko urzędowego Washingtona od prze­
szło dwudziestu lat. Takie było za admini­
stracji republikańskiej i takie było najpierw 
za administracji demokratycznej i taicie po­
zostało do dzisiaj. Nowością może jest tylko 
zaznaczenie, iż ostateczne wypowiedzenie się 
rządu Stanów Zjednoczonych w sprawie gra­
nic niemieckich będzie uzależnione od uzgod­
nienia stanowiska z “partnerem,” to jest z 
Zachodnimi Niemcami. W każdym jednak 
razie takie stanowisko nie przesądza sprawy, 
choć nie należy spodziewać się by rząd za- 
chodnio-niemiecki w Bonn dobrowolnie zre­
zygnował z lansowanego przez czynniki so- 
winistyczne nowego “Drang nach Osten”— 
kosztem odwiecznych ziem polskich.

Nie należy też zapominać, że do liczenia 
się z partnerstwem zachodnio-niemieckim w 
tej sytuacji światowej zmusza Stany Zjed­
noczone stanowisko bloku sowieckiego pod 
komendą Kremla o światoburczych aspira­
cjach. Zresztą gdyby Moskwa nie oponowała, 
konferencja pokojowa w sprawie Niemiec 
mogłaby być zaaranżerowana w ciągu jed­
nego miesiąca. A może nawet i jeszcze prę­
dzej? Alianci zachodni są do niej gotowi. 
Ogólna opinia przeważa na rzecz Polski. Lecz 
Sowiety nie godzą się na załatwienie sprawy 
jak powinno być dla utrzymania swego ma­
rionetkowego reżymu we Wschodnich Niem­
czech masce Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej, która z demokracją nie ma nic 
wspólnego, odgrywając jedynie rolę sowiec­
kiej pozycji wyjściowej do podboju reszty 
wolnej Europy.

Czytajcie Dziennik Związkowy

Studenci Idą Swą Drogą
Z informacji nadeszłych ostatnio z Polski 

wynika, iż młodzież polska, skoro tylko zdoła 
wyzwolić się spod “partyjnego prania móz­
gów,” otrząsa się z komunizmu i postępuje 
po polskiej drodze, a nie zgodnie z czerwo­
nymi drogowskazami “ideologicznymi.” Wo­
bec tego reżym Gomułki ma być tymi symp­
tomami w sowietyzacji kraju silnie zaalar­
mowany.

Wśród społeczeństwa polskiego Zrzeszenie 
Studentów Polski, w skrócie ZSP, jest chyba 
najpopularniejszą organizacją. Decyduje o 
tym przede wszystkim inteligentna postawa 
studentów wobec rzeczywistości komunisty­
cznej i nie poddawanie się dyrektywom ak­
tywu partyjnego, który stara się dyrygować 
nie tylko organizacją studencką, ale również 
całym życiem uczącej się młodzieży. Zwła­
szcza w ostatnich latach koncentruje on swą 
działalność w domach akademickich. W okre­
sie tym—jak informował miesięcznik war­
szawski “Nauka Polska” (nr. 3)—“student 
poddany jest wielu zabiegom pedagogicz­
nym.” Jednakże z chwilą wyjścia poza teren 
uczelni i domu akademickiego, nie włącza się 
on w “nurt” działalności partyjnej poza nie­
licznymi wyjątkami.

ZSP, które skupia w swych szeregach po­
nad 80 procent studiującej młodzieży w Pol­
sce, działa na wielu odcinkach życia akade­
mickiego. Aktyw partyjny tej organizacji 
podejmuje różne próby i przedsięwzięcia, 
które—jak stwierdza prasa reżymowa (głów­
nie “Sztandar Młodych”) — przeciwdziałać 
mają “obcym i wrogim ideom” oraż kształ­
tować “ofensywną postawę młodzieży.” Po­
czynania te nie dają spodziewanych wyni­
ków. Dlatego wspomniany “Sztandar” często 
nawołuje, aby aktywiści szukali “doskonal­
szych dróg i form rozmowy z młodzieżą,” 
która jest “dobra, ofiarna, ma duże poczucie 
obowiązku obywatelskiego,” ale “jak w każ­
dym społeczeństwie, występują wśród niej 
przejawy niezrozumienia.”

Młodzież polska nie włącza się w “nurt” 
działalności partii komunistycznej w masce 
Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej— 
nie płynie z tym nurtem ku Moskwie, ale ku 
wyjściu z cienia panowania Kremla.

Jak Widza i Pisza Inni
Koniec “Pościgu 
Za Czarownicami”

THE NEW YORK TIMES. — Konstytu­
cyjny “Bill of Rights” okazał się dostatecz­
nie potężny ochronić prawa nawet tak niepo­
pularnej grupy mniejszościowej, jak człon­
kowie partii komunistycznej. Ten bowiem 
wniosek jasno wynika z decyzji departa­
mentu sprawiedliwości, który zaniechał wre­
szcie swych prób forsowania niekonstytu­
cyjnej, uchwalonej w 1950 roku, ustawy Mc- 
Carrana, wymagającej od komunistów ame­
rykańskich rejestrowania się, jako agenci 
Związku Sowieckiego.

Partia komunistyczna nie stanowiła nigdy 
poważniejszej siły w amerykańskim życiu 
politycznym, nawet w okresie największego 
swego rozkwitu w trzydziestych latach bie­
żącego stulecia. Dziś jest to kurcząca się 
grupa, złożona przeważnie z “infiltrowa­
nych” agentów FBI, ze starszych ludzi, lojal­
nie trwających przy swych dawnych wierze­
niach i garstki młodego pokolenia. Poważ­
ne niegdyś wpływy partii w związkach za­
wodowych i w kołach intelektualnych dziś 
prawie nie istnieją. Nie zdołały ich wzmoc­
nić nawet ostatnie protesty przeciw wojnie 
wietnamskiej.

Do tego upadku partii komunistycznej w 
Stanach Zjednoczonych doprowadziło wie­
le przyczyn historycznej natury — pakt na­
zistowsko - sowiecki, zagrabienie przez Ro­
sję państw bałtyckich i wschodniej Europy, 
pośmiertne “zdemaskowanie” Stalina, stłu­
mienie powstania węgierskiego, spór mo­
skiewsko - pekiński itd.

Amerykańska demokracja stawić może 
bez trudu czoło komunistycznej konkuren­
cji, jeżeli idzie o pozyskiwanie opinii pu­
blicznej. Nie potrzebuje ona uciekać się do 
tak nieamerykańskiej taktyki, jaką repre­
zentował w przeszłości kierunek, zwany “Mc- 
Carthyzmem”.

To i Owo
Niektóre zwierzęta posiadają lepiej rozwi­

nięty zmysł smaku, niż człowiek. Aby czło­
wiek poczuł smak cukru w szklance wody, 
musi rozpuścić 1 gram cukru. Mucha zaś po- 
czuje 1 gram cukru d 40 litrach wody. Praw­
dziwą rekordzistką jest jednak pszczoła. Ona 
potrafi odnaleźć smak cuku nawet wtedy, 
jeśli 1 gram cukru rozpuścimy aż w 300 li­
trach wody.

2,000 ludzi demonstrowało w miejspowości 
Lannion w północnej Bretanii, we Francji, 
żądając energicznej akcji rządowej przeciw 
zanieezyszeniu plaż ropą naftową z tankow­
ca “Torrey Canyon”, jaki rozbił się przy 
brzegach Anglii.

Komandor Malcolm Scott Carpenter, astro­
nauta amerykański, który dokonał trzech 
lotów orbitalnych w 1962 roku, zrezygnował 
z dalszych lotów przestrzennych, bo ramię 
jego, złamane w wypadku motocyklowym, 
nie zrosło się należycie.

Etyka w Postępowaniu Ustawodawców Podobna Do Niewypału, 
Który Należy Badać Umiejętnie, Oględnie i... Pomału.
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Co Życie Niesie
W Polityce Nie Ma Przykładu. — Kiesingera

Grzechy. — Hitlerowskie Manewry. — Ta­
jemnica Kosowskiej Plebanii. — Czy Au­
tentyk? — Kuszlów El Greco. — Kto To 
Był? —

Dyskusja na kongresie par­
tyjnym niemieckich liberałów 
na temat granicy na Odrze i 
Nysie (Patrz: nasz Edytoriał 
w sobotnim wydaniu “Dzien­
nika Związkowego” z dnia 
22go marca 1967 roku) oraz 
szereg ostatnich politycznych 
posunięć zachodnio - niemiec­
kiego kanclerza Kiesingera — 
spowodowały, że sprawa nie­
bezpieczeństwa hitleryzmu w 
Niemczech znowu weszła na 
ławy prasy.

XXX
W polityce nic nie jest dzie­

łem przypadku. Decyzje doj­
rzewają z wyrachowania i po 
okresie rozwagi. Bezwątpie- 
nia, najpoważniejsza partia 
C h r z e ścijańsko - Demokra­
tyczna dobrze ro zważyła 
wszystkie aspekty, zanim wy­
sunęła kandydaturę Kurta 
George’a Kiesingera, byłego 
nazisty na stanowisko kan­
clerza. Partia ta — jak do­
tychczas — usiłowała bronić 
się przed jakimkolwiek śla­
dem wpływów nazistowskiej 
przeszłości. Jednak, obecnie, 
zdecydowała się zrobić pier­
wszy krok.

XXX
Kiesinger był nazistą i sam 

temu nie przeczy. Mając 29 
lat, jako młody wówczas 
prawnik, w 1933 roku wstą­
pił do partii hitlerowskiej. We­
dług jegozsamego wyjaśnienia 
był aktywnym tylko przez rok. 
Potem usunął się w cień. Z 
członkostwa jednak partii ni­
gdy nie zrezygnował. Po za­
kończeniu wojny, blisko przez 
rok, przebywał w więzieniu 
władz okupacyjnych. Twier­
dzi pn, że nic mu nie udowod­
niono i został zwolniony, 
Przyjmując nawet za prawdę 
to jego oświadczenie, to na­
leży, mimo wszystko, stwier­
dzić, że fakt zwolnienia od ka­
ry nie eliminuje winy. Między­
narodowy Trybunał w No­
rymberdze z a k w a 1 i fikował 
partię hitlerowską, jako or­
ganizację zbrodniczą, a przy­
należność do niej, jako prze­
stępstwo kryminalne.

XXX
Dlaczego więc w Niemczech 

Zachodnich na praktycznie 
najwyższe stanowisko pań­
stwowe została wysunięta 
kandydatura człowieka, ob­
ciążonego piętnem zbrodni?

Ciekawą odpowiedź na to 
pytanie znajdujemy w arty­
kule: “Czyżby powrót do hi­
tleryzmu?”, podpisanym ini­
cjałami “A. M.”, zamieszczo­
nym w londyńskim miesięcz­
niku “Przegląd Zachodni”. 
Brzmi ona:

XXX
Czyżby Powrót 
Do Hitleryzmu?

Śmiemy przypuszczać, że 
nie dlatego, by brakowało tam 
innych, nie obciążonych wi­
ną nazistowskiej przeszłości, 
kandydatów.

najlepiej ilustrują wyniki wy­
borów regionalnych w Hesji i 
Bawarii, gdzie tak zwana Par­
tia Narodowo - Demokra­
tyczna — jak kto woli: neo­
nazistowska, lub ultra - na­
cjonalistyczna — zrobiła ol­
brzymie postępy. Naturalnie, 
partia ta przeczy jakimkol­
wiek powiązaniom z przeszło­
ścią — występuje jednak prze­
ciw odszkodowaniom dla o- 
fiar hitleryzmu, przeciw spra- 
wadzaniu płatnych robotni­
ków zagranicznych (ach, te 
dobre czasy, kiedy ich się za 
darmo w wagonach bydlęcych 
sprowadzało) etc.

XXX
Z Bonn popłynęły w świat 

oficjalne oświadczenia, że o- 
siągnięcia nazistów są mini­
malne, że powrót hitleryzmu 
jest niemożliwy. Rząd Stanów 
Zjednoczonych zajął pozycję 
wyczekującą; Sekretarz Sta­
nu wyraźnie zabronił jakich­
kolwiek oświadczeń oficjal­
nych. Wzburzenie opinii pu­
blicznej daje się odczuć w czę­
stych i kontrowersyjnych nie­
raz wypowiedziach prasy.

XXX
To Nie Sprawa 
Wyłącznie Niemiecka

Zadanie obrony przejął na 
siebie wydawca niemieckiej 
gazety “Staats Zeitung und 
Harold”, August Steuer. O a- 
takach na kandydaturę Kie­
singera pisze, jako o wyrazie 
“trucizny ... w której pewni 
ludzie pragną osiągnąć oso­
biste lub polityczne korzyści”; 
“czas najwyższy, by Niemcy 
sami mogli o swej polityce de­
cydować”.

XXX
Pan August Steuer musi 

posiadać słąbą pamięć. Pa­
miętamy wypowiedzi różnych 
niemieckich pisemek, rozsia­
nych po świecie, gdy przed la­
ty zapewniały nas, że dojście 
Hitlera do władzy, to nie groź­
ba dla świata, lecz zbawienie 
dla ruchu narodu niemieckie­
go. Polityki uczymy się dziś 
nie na dobroduszności i ła­
twowierności naszych Ojców, 
lecz na ich błędach i błędów 
tych powtórzyć nie chcemy. 
“Staats Zeitung” atakuje tych 
Żydów, którzy głos w spra­
wie niemieckiej zabierają, mi­
mo że sami, na własnej skó­
rze, prześladowań hitleryzmu 
nie doznali. Z pełnym szacun­
kiem dla liczby pomordowa­
nych Żydów — według ich 
źródeł, 6. milionów — olbrzy­
mia cyfra w proporcji naro­
du, lecz zaledwie 10 proc, o- 
gólnej liczby tych, którzy stra­
cili życie w wyniku wojny, 
rozpętanej przez Niemcy.

XXX
Myli się p. Steuer, że spra­

wa rządów w Niemieckiej Re­
publice Federalnej, to wewnę­
trzna sprawa narodu niemiec­
kiego. Stanowczo nie. Nie po 
doświadczeniach Drugiej Woj­
ny Światowej i niemieckim eg­
zaminie dojrzałości w stoso­
waniu zbrodni, jako środka 
władzy. W tej sprawie mają 
coś do powiedzenia i ci, któ­
rzy z rąk niemieckich cier­
pieli. Sprawa rządów w Nie­
mieckiej Republice Federal­
nej, to także sprawa bezpie­
czeństwa i spokojnego roz- 

narodów całego świata.
(Ciąg Dalszy Nastąpi)

Politykę partii politycznych 
cechuje przede wszystkim 
walka o wpływy z częstym 
pominięciem kosztów, które 
za wpływy trzeba płacić. W 
Niemieckiej Republice Fede­
ralnej, jak dotychczas, obo­
wiązuje demokracja — vox 
populi vox Dei — a więc wy­
borca ma ostatni głos. Na­
stroje wyborców niemieckich

woju

Wióra
SPOD PIÓRA

UŚMIECHNIJ SIĘ

W sekretariacie portu lotnicze­
go dzwoni telefon. Urzędniczkę 
podnosi słuchawkę:

— Dzień dobry — tnówi, klient 
—proszę poinformować mnie, jak 
długo trwa lot na trasie Paryż 
— Nowy York?

— Sekundę — proszę pana — 
odpowiada sekretarka, chcąc zaj­
rzeć do rozkładu lotów.

* * •
Dyrektor opery asystuje przy 

próbach. Jedna z solistek śpiewa 
arię przy akompaniamencie or­
kiestry.

Dyrektor zwraca się do Dyry­
genta:

— Co to za pieśń?
— Która? Ta — którą gra or­

kiestra — czy ta — którą śpiewa 
solistka?

* * *
71-letni Gaoucho Marx, (jeden 

ze słynnej w latach 1930 - tych 
czwórki komików. Braci Marx), 
wspomina w swych pamiętnikach 
dwa dowcipy, jakie cieszyły się 
w jego wykonaniu największym 
powodzeniem u publiczności.

Pierwszy: — Wchodzi Zeppo 
Marx i mówi do Groucha: — Ta­
tusiu, przyszedł śmieciarz... Groy- 
cho: — Podziękuj, powiedz — że 
na razie śmieci nie potrzebujemy. 
Drugi: — Chico Marx żegna się 
z Groucho i mówi: — Chciałbym 
jeszcze pożegnać twoją — żonę. 
Groucho: — Bal — Kto by nie 
chciał...

* * *
EDITH PIAF

Theo Sarapo, wdowiec po Edith 
Piaf, będzie doradcą przy nakrę­
caniu filmu o życiu sławnej pio­
senkarki. Sam jednak nie wystą­
pi na ekranie; grać go będzie 
młody aktor Armando Stula. Ro­
lę Edith Piaf zagra młoda, mało 
znana jeszcze Marisa Salinas.

» » ♦
UWSPÓŁCZEŚNIONY 

KORDIAN

Reżyser Teatru Narodowego w 
Warszawie, Kazimierz Dejmek, 
który wystawił ostatnio w Lon­
dynie "Historię o Chwalebnym 
Zmartwychwstaniu" (widowisko 
to wzbudziło zachwyt w Polsce), 
wystawił w Warszawie przed sa­
mym wyjazdem z Londynu nową, 
skondensowaną wersję “Kordia­
na." Jak pisze prasa krajowa,— 
Dejmek wyrzucił z “Kordiana" 
sceny z Violettą i Laurą i sceny 
emigracyjne i zrobił z "Kordia­
na" "pamflet polityczny pokaza­
ny poprzez współczesne doświad­
czenia." Biedny Wyspiański, nie- 
szczęsn. Słowacki... Ciągle ich 
jacyś reżyserzy przerabiają, skra­
cają, uwspółcześniając. — Co za 
szczęście, że się nie skraca, nie 
uwspółcześnia dzieł muzycznych: 
Chopina, Mozarta, Vivaldiego. I 
jak mądrze robi Komedia Fran­
cuska że nie skraca, nie przera­
bia, nie uwspółcześnia Racine'a 
i Corneille'a.

♦ * *
HANDEL ŻYWYM TOWAREM

Bydgoski Okręgowy Związek 
Bokserski odmówił wysyłania 
pięściarzy pomorskich na central­
ne obozy PZB, ponieważ zawod­
nicy często nie wracają z nich w 
rodzinne strony, kupieni żywcem 
przez bogate kluby stołeczne. Je­
dnocześnie ZOZB dyskwalifikuje 
na 3 lata skaperowanych w ten 
sposób sportowców.

W oparach takiej sportowej at­
mosfery — pięściarstwo ulegnie 
wkrótce— ku radości swych prze­
ciwników — samoistnej likwida­
cji.

TADEUSZ DOŁĘGA - MOSTOWICZ

KARIERA 
NIKODEMA DYZMY

POWIEŚĆ WSPÓŁCZESNA

93-------- (Ciąg Dalszy)
—■ Jakto — pokiwał głową Dyzma — w dzisiejszych 

czasach nikogo nie można być pewnym. A taki wydawał sią 
sympatyczny facet.

— Ale kto? — nie mogła wytrzymać pani Przełęska.
— Kto? A no ten Oskar Heli.
— Kto? — zapytała niespokojnie Nina.
— Heli — odparł, obserwując wyraz jej twarzy.
— Niemożliwe! Pan Oskar?!
Nikodem flegmatycznie sięgnął do kieszeni i podał ga­

zetę pani Przełęskiej, wskazując miejsce zakreślane czer­
wonym ołówkiem.

Przeczytała głośno i zakończyła westchnieniem:
— A to ładna historia! Mój Boże!
Nina wzięła dziennik i sama przeczytała wzmiankę. By­

ła tym przygnębiona.
— Jakto nikomu dziś wierzyć nie można — sentymen­

talnie powiedziała pani Przełęska.
— Ohyda — wyrzuciła z siebie Nina — ludzie są ohydni, 

jedno wielkie bagnisko!
— No, nie trzeba przeszkadzać — rzekł krótko Dyzma. 
Zaczęła się rozmowa o Hellu, przyczem prawie wszyscy 

przypomnieli sobie różne szczegóły z jego zachowania się, 
które od dawna wyglądały wysoce podejrzanie.

Nina nie słyszała rozmowy. Myślała o tym, jak zły i fał­
szywy jest świat jak bardzo w nim sama jest i bezbronna, 
jak nieprzygotowana na niespodziewane ciosy, które mogą 
spaść z każdej strony.

Przyglądała się Dyzmie. Wełniste włosy, kwadratowe 
czoło, krótki nos, usta wąskie i ogromna, potężna szczęka 
dolna. Tułów może przydługi i rozstawione nogi.

— Zdawałoby się zwykły człowiek — myślała — a jed­
nak w tej pozornej pospolitości uderza jakaś skupiona, za­
czajona siła, jakaś uśpiona moc, ale celowo ukrywana... Nik... 
mój Nik...

Była jakby zaskoczona tym, że ten poważny człowiek 
z mądrym półuśmiechem na twarzy, słuchający w milczeniu 
paplaniny tych ludzi, że ten mąż stanu, wielki ekonomista, 
ten człowiek tak... obcy, może nie obcy, lecz jakby jej daleki, 
jest jej Nikiem! No tak! Jej narzeczonym, wkrótce mężem, 
jest tym, który będzie odtąd kierować jej losem, życiem, 
który zapewni jej bezpieczeństwo, osłoni przed wszelkim 
złem... O on to potrafi, jak nikt inny. Jest jak piramida na 
pustyni, której żaden huragan nie poruszy... Pan Heli też 
był prawdziwym mężczyzną, ale...

Wołała już o nim nie myśleć.
Podano do stołu. Toczyła się zwykła rozmowa o niczym.
Gdy po obiedzie na chwilę znaleźli się sami, szepnęła 

Dyzmie:
— Kocham, bardzo kocham.
Wziął ją za rękę i pocałował.
— Niku... Dziś pojedziemy do ciebie?
— A chciałabyś? — zapytał figlarnie.
Przygryzła wargi i patrząc mu prosto w oczy rozsze­

rzonymi źrenicami wyszeptała:
— Bardzo, bardzo... bardzo...
Nieco zbladła, co już Dyzma znał dobrze.
— Trzy dni — mówiła — nie byliśmy razem...
— Dobrze — skinął głową i pomyślał: — Oho, będzie 

zajęcie.
Gdy wychodzili przed ósmą, Nina zapowiedziała, że idą 

do Opery. Ze śmiechem wyjaśniła Nikodemowi później, że 
dlatego wybrała Operę, że dziś grają tam “Afrykankę”, któ­
ra kończy się aż po północy.

— Przebiegła jest twoja Nineczka, prawda?
— Ho... ho!...

♦ * ♦

Przeczekał, aż kroki Niny ucichły w bramie i spojrzał 
na zegarek. Była pierwsza. Zawrócił ku domowi.

Znajdował się zaledwie kilkanaście metrów od kamie­
nicy, w której mieścił się bank, gdy ujrzał Mańkę. Stała 
oparta o latarnię. Wyraźnie czekała na niego.

Nastroszył się. Chciał przejść, udając, że jej nie spo­
strzega, lecz zastąpiła mu drogę.

— Czego? — warknął głucho.
— Nikodem...
— Czego?!
— Nikodem... Nie gniewaj się... Ale ja bez ciebie żyć 

nie mogę...
— Poszła wont! Pluję na ciebie! I nie leź ścierwo jedna, 

bo ci pysk rozwalę!
Patrzała nań przerażonymi oczyma.
— Ale za co? Za co, Nikodem?
— Nadojadłaś mnie, do cholery i już.
— Ale ja ciebie kocham a ty obiecałeś.
— Pluję na to, co obiecałem i na ciebie pluję! Rozu­

miesz!? Byle dziwka byle szmata przyczepi się i napastuje. 
Taki pośmieciuch!

— Nikodem!...
— Wont, cholero!!!
Pchnął ją tak, że zatoczyła się i upadła na stertę brud­

nego śniegu.
Nie wstawała. Patrzyła za odchodzącym:
— To tak?!...
Zakryła twarz zmarzniętymi rękoma i płakała.
— Pośmieciuch... dziwka... szmata...
Nagle zerwała się i pogroziła pięścią w kierunku banku:
— Poczekaj że ty! «
Otrzepała paletko ze śniegu i prędko, jak mogła najprę­

dzej, zaczęła iść ku Marszałkowskiej.
— Popamiętasz mnie jeszcze, popamiętasz!... Ja cię nie 

będę miała, ale i tamta nie! Już ja cię urządzę.
Chęć zemsty, natychmiastowej zemsty, opanowała ją 

wszechwładnie.
Prawie biegła.
Nie zawahała się, gdy stojący przy wejściu policjant za­

pytał ją czego chce.
— Chcę “kapować” na jednego — powiedziała.
— Kapować?... Dobra, idź do dyżurnego przodownika. 

Tamte drzwi.
W dużym pokoju, przedzielonym balustradą, stanęła 

przed biurkiem.
— Czego, — zapytał zajęty pisaniem przodownik, nie 

podnosząc oczu.
Rozejrzała się. Byli sami.

(Ciąg Dalszy Nastąpi)
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TIMELY TOPICS

Krupa in Quandary

Indiana Stumps On Jewish Ballots
Crown Point, Ind. (Sp.) — Lake 

County Clerk John G. Krupa has 
asked the Indiana attorney general 
for an opinion on whether an ab­
sentee ballot m^y be issued to a 
Jew in the May 2 primary.

Krupa said the denial of an ab­
sentee ballot to a solicitor seems 
unfair in his opinion.

Indiana election laws allow only I 
for issuance of ballots for a voter | 
out of the county or confined to ! 
his home because of illness. i

KRUPA SAID because of this he 
feels those of the Jewish faith are 
being denied their civil rights.

A Jew traditionally may not 
transact any business or even sign 
his name on the last day of 
Passover. The last day of the major 
Jewish holy period falls on pri­
mary day this year.

♦ *
SEVERAL Lake County rabbis 

have said voting by a Jew on pri­
mary day would “definitely conflict 
with the traditional observances of

the holiday.”
Passover this year falls during 

the voting period. Notmally the 
feast runs from March 30 to April 
20.

This year is Leap Year in the 
Hebrew calendar and the normal 
observance is changed.

Krupa said be channeled his re­
quest through Rep. Ben Lesniak (D.. 
East Chicago). The attorney general | 
is allowed to officially issue: 
opinions to the governor and the 
legislature.
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The Rhode Island General As­
sembly declared is independence 
from Great Britain May 4, 1776, two 
months before the U.S. Congress.

CONNECTION, it was 
that a number of the

The Polish American Historical 
Association (PAHA) this year ob­
serves its silver jubilee. In order to 
fittingly mark this important anni­
versary, PAHA’s President Sigmund

available outside the areas of 
cial concentration.”

Space vehicles have mapped the 
magnetic field around the earth 
an dthe high-energy electrons and 
proton trapped within that field.

It has been found that, on the 
side away from the sun, this field 
is blown out into a tail that reaches 
far beyond the orbit of the moon. 
For a few days each month, the 
moon passes through the tail.

It has been proposed that the 
beams of high-energy electrons that 
plunge into the earth’s air at high 
latitudes, producing auroral dis­
plays, are accelerated within this 
tail. If so, it is possible that these 
same electron beams could hit 
limited regions of the moon dur-

An East Chicago, Ind., doctor is 
on the staff of a dispensary in An 
Tuc, South Vietnam.

MANY CITIES will be able to 
come up with valid reasons for 
not building public housing proj­
ects outs.de the ghetto. On the 
other hand, some wont.

So, little by little, the ghetto 
may loosen up as low-income Ne­
groes are given a chance to live 
elsewhere.

IN 1963, ASTRONOMERS at the
Lowell Observatory in Flagstaff, 
Ariz., who were mapping the moon 
for the Air Force saw red glows on 
the rim of the crater Aristarchus. 
Hence, in 1964, the National Aero­
nautics and Space Administration 
initiated Project Moon-Blink.

This involved setting up a net­
work of specially equipped stations 
from coast to coast. Special radio 
and telephone networks were or­
ganized to alert amateurs and pro­
fessional observatories when a glow 
appeared.

On one of these occasions NASA’s 
radio telescope at Rosman, N.C., 
was aimed at the moon to look for 
evidence of lightning flashes.

The new rule, an amendment 
to HUD’s low-rent housing man­
ual, reads this way:

ing the latter’s passage through the 
tail.

Project Moon-BJiink was de­
scribed in an interview by its 
organizer, Mrs. Winifred S. 
Cameron of NASA’s Goddard Space 
Flight Center in Greenbelt, Md. The 
equipment supplied to 10 stations 
included a spinning disk tht car­
ries blue and red filters.

A telescopic image of the moon, 
■after passing alternately through 
these filters, is displayed on an 
image tube. If any spot on the 
moon suddenly becomes brighter in 
one filtered image than in the other, 
it appears o nthe scope as a blink­
ing spot.

Capt. Andrew J. Chmiel is with 
the medical battalion of the 1st 
Cavalry Division which ministers 
to tribesmen, villagers and refu­
gees who have fled Viet Cong and 
North Vietnamese army infested 
areas.

Capt. Chmiel and other medical 
officers of the division dispense

A Squeezer
Corydon, Ind. (UPI) _  Officials

at the Harrison County jail said 
Robert Fransley of New Albany had 
escaped.

The officers said Farnsley 
squeezed through a service opening 
in his cell.

H. Umiński issued an appeal which 
reads in part:

We solicit your support during 
the membership drive which offi­
cially opened on January 1, 1967

original staff were five 
and five Vietnamese

Banned In Boston
Boston (UPI)—Anne Hutchinson 

! was the first person in America to 
try to exercise women’s right to 
assemble. She was banished from 
Boston in 1638, after being tried 
on charges of sedition and heresy.

Step On It
San Francisco (UPI)—California 

law officers are cracking down 
on slow drivers. The number of 
citations for driving too slowly in 
the fast lines of multi-lane high­
ways increased 82 per cent in 1966.

medical care to about 20,000 resi­
dents of An Khe and the popula­
tion of An Tuc district.

Chmiel is a 1965
Indiana University 
icine.

Asleep On Job?
Golborne, England (UPI)—Three 

policemen and a patrol dog waited 
in the darkness, tipped off that 
burglars were coming. In another 
room, thieves tiptoed away with 
$1,400 after hammering open a 
safe with a sledgehammer.

Before making their escape, the 
burglars had to break through the 
roof and drop onto a furniture 
truck parked by the side of the 
building. Officials of the club said 
they could not understand how po­
lice, already warned that burglars 
might strike, missed all the action.

Club president Vincent Johnson 
said they are considering suing the 
police for the stolen money.

IN THIS
pointed out 
eevnts occur‘when the moon is in 
the “magnetic tail” of the earth.

newspaper II Messagero would 
never get an “A” in an American 
journalism school. One sentence 
in the dispatch — about aqueducts 
—• ran 214 words without a period, 
covering 43 lines.

Wallington (Sp.) — On more 
than 100 occasions during the lest 
six years spots on the moon have 
been observed to glow and even 
sparkle, yet there is still no agreed 
explanation for such events.

- This was apparent at a session on 
the subject held here at the annual 
meeting of the American Geophy­
sical Union.

Glowing spots on the moon, in 
colons ranging from red to blue and 
yellow, have been reported since 
before the invention of the tele­
scope. They were viewed with 
skepticism by many astronomers 
until recent years. Then, in 1958 
and 1959, a Soviet astronomer re­
ported seeing what he took to be 
eruptions of glowing gas in the 
crater Alphonsus.

ONE EXPLANATION advanced 
for the apparent sparking of certain 
spots is that lightning flashes are 
generated in clouds of dust and gas 
squirting out of the lunar interior. 
Such flashes would generate char­
acteristic radio emissions, but none 
were observed.

On the airless moon the surface 
becomes extremely cold at night 
and oven-hot in daytime. This must 
produce radical expansion and con­
traction of the lunar material. Ex­
pansion at dawn could release pent- 
up gases from within. The heating 
could also produce luminescence.

Such luminescence could occur 
when energy derived, for example, 
from ultraviolet sunlight is absorbed 
by lunar material and is then re­
emitted as visible light as the ma­
terial warms. Or the energy could 
be released by impinging eleotrons 
from space.

Added
technicians and 10 Vietnamese med­
ical assistants.

A building houses wards for 60 
patients, a pediatrics center with 
delivery room and an office for 
doctors.

a civil affairs program shortly after 
the division arrived.

On the 
American 
doctors.

i and will continue until October 31, 
1968. Application blanks for new 
members together with a brief 
description of our Association will 
be sent upon request to any mem­
ber of our Association. Special 
prizes will be presented to mem­
bers who enroll a minimum of 
twenty-five new members during 
the present membership drive.

During the silver anniversary 
membership drive 
wil be printed 
showing names 
in the sighing 
Every member 
should strive to have bis name on 
this Honor Roll.

We are also embarking on organ­
izing regional Chapters of The 
American Polish Historical Asso­
ciation. These regional chapters 
will help our Association in the fu­
ture to attract new members, and to 
activate many of our members in 
the various activities of the Asso­
ciation.

Due to a small attendance of our 
members at the annual meetings, 
we also plan to bold regional con­
ferences between the annual meet­
ings which allow our members to 
meet on a regional basis, and get to 
know each other.

The Youngstown Chapter, organ­
ized by Sister Mary Clarenta, OSFK, 
is a good example of what can 
be done for a regional Chapter. It 
holds regular meetings and work­
shops which have received wide 
publicity.

We are also happy to announce 
that preliminary steps have been 
made to organize regional chapters 
in the following areas: New York 
and New Jersey, the Chicago area, 
the Wisconsin area, the Delaware 
Valley area which includes the

“ANY PROPOSAL to locate 
housung only in areas of

London (Sp.) — According 
Lloyd’s Register of Shipping, Po­
land is now the world’s second 
largest producer of fishing vessels, 
after Japan.

Poland’s merchant fleet was fur­
ther augmented in 1966 by the ad­
dition of ships totalling 106,000 
DWT. The number of units flying 
the Polish flag reached 203. The 
country’s two shipping companies 
run 33 regular lines, 13 of 
ports outside Europe.

A major development 
maritime economy in 19’66
beginning of the work on an ex­
tension of Świnoujście harbor. 
Situated not far from Szczecin, it 
will complement the port there, 
which is inaccessible to larger ves­
sels owing to the shallow ap­
proaches.

in Fishing 
Vessels

re- 
the

Aim is to Keep Public Housing 
Projects Outside of the Ghetto

WASHINGTON (UPI) — The' concentration will be prima
federal government has taken an- : unacceptable and will be returned 
other step to try to loosen up to the local authority for further 
Negro ghettos.

The Department of Housing and 
Urban Development (HUD) has 
informed all local housing authori­
ties that from now on they must 
locate new public housing projects
outside areas of Negro concentra- tiated, that no acceptable sites 
tion, or explain why not.

In the past, almost every hous­
ing project has been built right 
where its occupants already were 1 
living. While this meant cleaner,: 
safer more sanitary living quar- j 
ters, it did nothing to break up the 
ghetto and promote integration.

* * *
HE WILL be placed in charge of 

the dispensary when Dr. Henry 
Stoever III of Durham, N.C., com­
pletes his Vietnamese tour this 
month.

The dispensary was initiated as

East Chicago Doctor

Serves Viet Tribesmen

Will Has Way
Tel Aviv, Israel (UPI) — It took 

two years to obtain government 
permission but Mis Shifra Kowitzer 
finally was laid to rest under a 
tombstone that reads — as she 
requested — “Here Lies Shifra 
The Communist.” By a Solomon’s 
compromise, the words were 
added, “According to tire will of 
the deceased.”

Pennsylvania.
The Polish Heritage Society of 

Philadelphia is expected to be 
filiated with our Association.

Each regional Chapter will 
ceive a special Charter from
Association. The Charters will be 
presented officially on the “Charter 
Night” which each Chapter will 
sponsor. A representative of the 

i Executive Board of the Association 
I will make the official presentation 
of the Charter.

Our membership drive for new 
members and the organization plans 
for ttre regional Chapters reflects 
the new dynamic growth of The 
Polish American Historical Asso­
ciation.

The success of the membership 
drive depends on the active partici­
pation' of all members. Please ac­
cept this appeal as a personal invi­
tation to you to enroll new mem­
bers and to help in organizing re­
gional Chapters.

In other words, cities will 
longer be permitted to build hous­
ing projects for Negroes in pre- 
dominntly Negro neighborhoods 
unless they can prove that no sites 
are available in other patrs of 
town.

ONE HUD OFFICIAL called 
this a clear strengthening of the 
site rule. In the past, the govern­
ment simply asked housing au­
thorities to try to give Negroes an 
opportunity to live outside the 
ghetto.!

But there was no automatic re­
jection of proposals to build proj-. 
ects within the ghetto. Nor were 
cities required to prove that they 
had made a genuine effort to build 
outside. <

But dont’ look for a big disper­
sion of public housing projects.
In many cities, large tracts of land ; Archer 
are not available outside the ghet- .
to. In others, land is available but I Rome (UPI) — The man who 
too expensive for public housing wrote a recent story in the Rome 
projects.

Still others have zoning codes 
which restrict construction to 
single family homes and bar apart­
ment buildings of any kind.

consideration and submission of 
either (1) alternate or additional 
sites in other areas so as to pro­
vide more balanced distribution of
the proposed housing or (2) a state of Delaware and parts of 
clear showing, factually substan-

are
ra-

SURVEYOR III DIGS MOON TRENCH—This picture, televised 
back to Earth from Surveyor III, shows the upper end of the 
second 2-inch-wide trench begun by the surface sampler. The 
sampling device is seen at the lower right corner of the photo. 
Additional attempts will be made to deepen the trench.

-

‘Thank You’ 
To Colemans 
Is Planned

On May 27, at 6:30 pm. at the 
Kościuszko Foundation, in New 
York City, Dr. and Mns. Arthur P. 
Coleman of Cheshire, Conn, will be 
bestowed with honors by the Polish 
people.

Dr. and Mrs. Arthur P. Coleman 
are some of the few people in the 
history of Education who have 
adopted Culture and Heritage of the 
subject they teach.

Although, English by birth, they 
became interested about the Polish 
people while studying Slavic lan­
guages many years ago. Since then, 

I Dr. Arthur and Marion Coleman 
have made the Polish Language and 
Polish Literature a vital part of 
their life and that of their students.

Dr. Arthur P. Coleman is a past 
president of Alliance College, Cam­
bridge Springs, Penna., a nationally 
known College for students of 
Polish extraction.

* * *
A SPECIAL COMMITTEE has 

been set up to honor Dr. and Mrs. 
Coleman. They ere Col. Francis 
Kajencki, Rev. Philip S. Majka, Dr. 
Bohdan F. Pawłowicz and Prof. 
Stanley-Rola-Szustkiewicz.

Dr. Bohdan F. Pawłowicz has 
been commissioned by the commit­
tee to write a Commemorative Bro­
chure which will be delivered that 
evening to worthy Celebrites.

Now after a lifetime of service, 
we the Polish people wish to say 
in our own Polish way “Thank 
You.”

Cold? Let’s 
Remember 

June
By late April the countryman is 

thinking of June and haying, of 
summer and the growing season, 
even of September and golden Oc­
tober. The hillside birches still show 
only a gauzy green haze of leaftips, 
the swamp maples blush with half­
opened blossoms and mornings are 
still frosty; but he can see com 
knee-high in his newly plowed 
fields, oats ripening on the lower 
forty, strawberries ripening in the 
kitchen garden.

Today’s weather, good or bad, 
can’t greatly change this view of 
the world the countryman knows. 
Whether he is optimist or not, he 
has confidence in the soil and the 
seasons.

* * *

THE CLOSER ONE lives to the 
land, the less one distrusts time. It 
is only when one is alienated from 
the earth and its eternal sequences 
that doubt takes root. Few of the 
pat answers and instant solutions 
have validity when you are dealing 
with the soil.

You see the elow but certain 
growth of trees, the persistence of 
grass, and you are aware of the 
tenacity of life.

The earth’s urgency is toward 
growth and renewal, and one sea­
son follows another despite man’s 
diversions and interruptions. You 
can’t hurry spring, and you can’t 
interdict summer.

* * *
THE COUNTRYMAN lives with 

these trustis, no matter how they 
are phrased. He lives by them. They 
shape his life. So he looks about 
him now with confidence and with 
hope.

Another growing season is at 
band, deliberate as always, and he 
lays his plans, not for tomorrow, 
but for June and July and next 
September.

Toothy Burglar?
Fort Worth (UPI) — A burglar 

stole $100 worth of toothpaste from 
a wholesale drug store.

PROFESSOR IS A BELIEVER—Paul Moler, a Canadian-born aerodynamics professor, not only 
believes some flying saucers come from outer space—he built and flies one in Davis, 
Calif. He is coming in for a landing in his saucer, which is not intended for outer space, 
during a demonstration at the Davis airport. Since he is not a licensed pilot, he has not 

flown higher than three feet.

Back In Your Own Backyard

ONE LUMP OR TWO?—Three fashionable ladies take a spot of 
tea in the backyard on a hot summer's afternoon. In 1905, outdoor 
living was the exception not the rule — and who could blame the 
ladies when they had rickety, spindly lawn furniture on which to 
perch sedately?

New York, N.Y. (ED) — Time 
was when Americans used to gin­
gerly sniff fresh air while rocking 
away on their porches. The back­
yard was merely for romping off­
spring, hanging laundry, and, very 
occasionally, a spot of tea on an 
excessively hot summer’s day. 
Mostly backyards were for looking 
at, not sitting on.

Outdoor living in the so-called 
Good Old Days was fairly limited 
by the th en-prevalent theory 
among toe ladies that a whiff of 
fresh air and exposure to the ele­
ment’s wasn’t always what the 
doctor ordered. Women swathed 
themselves in clothing, hate, veils 
going out only when absolutely 
necessary. Out-of-doors entertain­
ing was considered uncivilized — 
until the Very Rich made it all the 
rage.

The vogue for lhe lawn party 
started pretty much in the seaside 
resort of Newport, the watering 
place of the wealthy. As one social 
lioness moved her galas out into 
the open air, other followed, each 
striving mightily to outdo her 
neighbors in the scope and splendor 
of the decorations, service, and 
elaborateness of the repast. Prob­
ably the Norman Whitehouses 
pulled the most memorable outdoor 
garden party coup at the debut of 
their daughter, Alice; at this affair, 
warships of the U.S. Navy were 
brought into line and as a favor to 
the hostess kept their searchlights 
playing on the outdoor lawns to 
provide really spectacular lighting 
for the all-night party.

* * »
THOUGH AMERICA’S wealthy 

families entertained al fresco for 
years, the Great Migration into the 
backyard didn’t start for the ma­
jority of Americans until after 
World War II, Soldiers returning 
from foreign climes were intrigued 
by tire outdoor living of the places 
they’d seen — the sidewalks cafes 
in France and open air trattorias in 
Italy, and for those in the east, 
the serenity and charm of the 
oriental rock gardnes. Another 
factor which contirbuted to Amer­
ican’s abondoning of the home 
hearth for the backyard barbecue 
was the surgence of the California 
Way of Life in the early fifties. 
Patio living became popular and

the sizzle of the overdone steak 
was heard in the land.

As the backyard was coming into 
its own homeowners began to look 
for the possibilities of “doing some­
thing with that traditionally laun­
dry-hung, tool-strewed, overgrown, 
underused patch of backyard, land. 
Landscaping the patio became a na­
tional pastime as entertaining 
moved outdoors in earnest. There 
wasn’t a ladies magazine which 
didn’t run a spate of stories on how 
to give an outdoor party, or how to 
clean up after one, how to decorate 
the yard with Chinese lanterns (ah 
so popular) or how to juggle the 
ubiquitous paper plate on a windy 
night.

As outdoor entertaining began, 
the whole question of backyard and 
lawn furniture reared its head. For 
decades, wicker had been the out­
door staple. Weatherproof, it could 
take a rainstorm in stride and dry 
off in only a few hours. Of course, 
wicker was spindly and very un­
comfortable particularly if you 
were unlucky enough to get the 
chair with the protruding splinters! 
In the forties, those who enter­
tained outdoors generally dhose 
redwood picnic tables and chairs — 
heavy and irresistably immovable 
unless subject to the massed 
strength of the entire family — it 
was durable, anyway.

(To be continued)

Now You Know
Alabama, in 1950, became one of 

the first states to extend social 
security coverages to all public em­
ployes.

• * •
The common mole is able to 

burrow up to 15 feet an hour.
• * •

Thomas Woodrow Wilson, the 
28th president of the United States 
was born at Stauton, Va., Dec. 28, 
1856.

Florida has nearly three-quarters 
of a million acres planted in orange 
groves.

» » •

A Chicago newspaper, the Times- 
Herald, reportedly published the 
first US. automotive road map in 
1895, says the Automobile Legal 
Association.

fillip
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AL FRESCO ELEGANCE — Today's new look in lawn furniture 
combines beauty and practicality. Smartly designed and comfort­
able to sit on. this strong durable garden set is made of nickel 
stainless steel. It is corrosion-resistant, clean easily and its low 
maintenance and long life make it make an economical — not 
to mention elegant — purchase for many years.
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4530
SIZES 12%-22%

Kącik Ligi Morskiej
Pisze Władysław Tomaszewski

W piątek, 28 kwietnia, odbę­
dzie się Instalacja nowego Zarzą­
du połączona z tradycyjną Świę­
conką — na którą zapraszamy 
wszystkich delegatów przynależ­
nych do Okręgu 2go, 5go i 7-go, 
byłych członków Oddziałów War­
ta, Warmia, Grom i Kraków, jak 
również członków Ligi Morskiej, 
oraz gości.

Posiedzenie instalacyjne odbę­
dzie się w sali ligowej, 1082 Mil­
waukee Ave., o godzinie 8-ej wie­
czorem. Zarząd wraz z komitetem 
prosi wszystkich o niezawodne 
przybycie. — Zygmunt Maliszew­
ski, prezes; — Boi. Malinowska, 
sekr. prot.

ku Śpiewaków Polskich w 
Am. Na posiedzeniu będzie 
dużo spraw śpiewaczych do o- 
mówienia i do załatwienia, 
dlatego też wszyscy • prezesi i 
prezeski, oraz reprezentanci i 
reprezentantki chórów należą­
cych do Okręgu 3-go ZŚP pro­
szeni są o przybycie, aby 
wspólnie sprawy omówić.

Będzie to ostatnie posiedze­
nie przed dorocznym Sejmi­
kiem Okręgu 3-go ZŚP oraz 
przed koncertem Okręgowym. 
Sejmik odbędzie się w piątek, 
19 maja w sali Chóru Moniusz­
ko. Na Sejmiku będzie do o- 
mówienia dużo spraw śpiewa­
czych, a w sobotę, 20 maja w 
sali Związku Polaków przy 
Broadway i Forman Ave. od­
będzie się Koncert Okręgu 3 
ZŚP pod dyrekcją dyrygenta 
Okręgowego prof. Władysła­
wa Linderta. W Koncercie 
biorą udział wszystkie chóry 
należące do Okręgu 3-go ZSP. 
Na posiedzeniu sprawy te bę­
dą ostatecznie omówione i 
dlatego wszyscy interesowani 
dalszym krzewieniem Pieśni 
Polskiej w Ameryce, niechaj 
będą obecni na oosiedzeniu, 
aby sprawie śpiewacze omó­
wić. — Jan Choromański, pre­
zes; Waleria Żbikowska, sekr.

-/kio**}

Wzór 4530
Sukienka urocza jeżeli chodzi 

o krój — a to najważniejsze. Wy­
cięty w ząbki dekolt i kieszenie. 
Zróbcie z chłodnego kretonu — 
nadaje się na wszystkie okazje.

Wzór 4530 zawiera wskazówki 
do zrobienia w półwymiarach 12%, 
14%, 16%, 18%, 20%, 22%. Na 
wzór 16% potrzeba 2% jarda 39 
calowego materiału.

Cena wzoru 50 centów. Należy- 
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 5c znaczkach pocztowych. 
Z Kanady gotówką.

Wypełnijcie ten kupon przy 
zamawianiu wzorów, adresu­
jąc: — ZGODA 
1201 Milwaukee Ave, Chicago 
Illinois 60622.

Imię i Nazwisko__ __________

Mia»to......_..^,........„... Stan.......

No. Modelka..........m...lili..,.i.......

Rozmiar (Size)............ ...............

MODA WIOSENNA! 
WIELKI WYBÓR!

Wszystkie rozmiary. 115 róż­
nych fasonów. 2 bezpłatne wzory 
na kapelusze. Sugestie na mate 
riały. dodatki znajdziecie w no 
wym katalogu na wiosnę lato

JEDEN WZOK DARMO Z NA- 
! DESŁAN1EM K U P O N C który 
■ znajduje się w katalogu Cena 
Katalogu na wiosnę i lato 50e Za­
mówcie przesyłając 50c w srebru 

I łub w Se ■żaczkach pecetowych

Stanisława Brodowska Nie Żyje. — Zabawy, 
Instalacje, Posiedzenia Oddziałów.—Świę­
to Morza w 1-szą Niedzielę Czerwca.

Podajemy na wstępie smutną 
wiadomość, iż w niedzielę rano, 
23 kwietnia, zmarła śp. Stanisła­
wa Brodowska, członkini Oddzia­
łu Bridgeport Nr. 11-ty Ligi Mor­
skiej, oraz członkini Tow. Syno­
wie Ziemi Polskiej, Grupa 1824 
ZNP. Pełniła ona urząd wicepre­
zeski w Oddziale Bridgeport, była 
delegatką do Gminy 80-ej ZNP, 
znana jako energiczna pracowni- 
ezka, tak w organizacji Ligi Mor­
skiej jak i Związku Narodowego 
Polskiego, członkini Legionu Pań 
Post. 29 F.D. Roosevelt.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
26 kwietnia, z kaplicy Fortuny, 
przy Archer i Kedzie, do kościoła 
Pięciu Braci Polaków i Męczen­
ników, gdzie o godz. 9:30 rano 
zostanie odprawiona Msza św. za 
spokój duszy Zmarłej. Zarząd 
Oddziału Bridgeport prosi człon­
kinie i członków o stawienie się 
do kaplicy dzisiaj, we wtorek, 
25 kwietnia, o godz. 8-ej wieczo­
rem, aby oddać Zmarłej ostatnią 
usługę i pożegnać na wieki.

Prosimy również o wzięcie H- 
cznego udziału w Jej pogrzebie. 
Rodzinie składamy wyrazy na­
szego współczucia po stracie Dro­
giej Matki. — Za Zarząd: — Wł. 
Tomaszewski, prezes; Zofia Tor, 
sekretarka.

• * *
Święto Morza — 4 Czerwca

Tegoroczne Święto Morza od­
będzie się w pierwszą niedzielę 
czerwca, to jest 4 czerwca. Urzą­
dzają je Okręgi 2 i 7-my Ligi 
Morskiej z pomocą Okręgu 5-go. 
Oddziały są proszone, aby się 
przygotowały na tę uroczystość. 
Odbędzie się wymarsz do kościoła 
na nieszpory, które będą odpra­
wione w kościele Najsł. Serca P. 
Jezusa. Bliższe szczegóły tej u- 
roczystości zostaną ogłoszone w 
odpowiednim czasie.

* » »
Apel Zarządu Głównego 
Ligi Morskiej

Zarząd Główny Ligi Morskiej, 
zwraca się z serdecznym apelem 
do wszystkich Oddziałów, Okrę­
gów 2go, 5go i 7go, aby wzięły 
gremialny udział w tegorocznej 
manifestacji i obchodzie Konsty­
tucji 3-go Maja.

Uroczystość organizowana 
przez ZNP odbędzie się w nie­
dzielę, 7 maja,. Zbiórka Ligi Mor­
skiej w mundurach przed Do­
mem ZNP., przy 1514 W. Division 
ul., o godz. 12-ej w południe. 
Ubiór mężczyzn: białe spodnie, 
członkiń — białe spódniczki, bia­
łe buciki.

Uwaga Oddział Morze
Oddział Morze No. 57 Ligi Mor­

skiej przy Okręgu 7-ym — od­
bywa swoje miesięczne posiedze­
nia w każdy pierwszy czwartek, 
miesiąca. Następne więc posie­
dzenie odbędzie się w czwartek, 
4-go maja, w sali Zientek Post, 
pnr. 5156 So. Ashland Ave., o 
godz. 7:30 wieczorem.

Po posiedzeniu odbędzie się 
przyjęcie dla Matek i Ojców, i z 
tej okazji będzie podana smaczna 
zakąska.

Zarząd z prezeską p. Duda ser­
decznie zaprasza członków i 
członkinie o liczne przybycie, po­
nieważ jest bardzo dużo waż­
nych spraw do załatwienia, mię­
dzy innymi są sprawy Zjazdu, 
oraz Święta Morza, które odbę­
dzie się na południowej stronie 
miasta, — w pierwszą niedzielę 
czerwca. — W. Duda, prezeska; 
F. Smuśkiewicz, sekr.

• * •
Oddział Gdańsk No. 50 Ligi M. 

— oznajmia członkom, że posie­
dzenie Oddziału odbędzie się ju­
tro, w środę, 26 kwietnia, w sali 
zwykłych posiedzeń, o godzinie 
7:30 wieczorem. Są ważne spra­
wy i członkowie są proszeni o 
ilczne przybycie i wzięcie udzia­
łu w tym posiedzeniu. — J. Ta- 
bisz, prezes; R. Jelińska, sekr.

Instalacja w Polskim 
Kom. Imigracyjnym 
o Godz. 5:30 Po Poł.

Podajemy uprzejmie do wiado­
mości, że ze względu na inne im­
prezy Polonijne w niedzielę, 30go 
kwietnia, rozpoczynające się o 
godz. 3ej popoł. (uroczystość w 
Domu Kombatanta i przedstawie­
nie teatralne) — Instalacja Za­
rządu P.K.I. i “Wieczór dla 
Uchodźcy” rozpoczną się o godzi­
nę później, t.p. o 5:30 popołulniu. 
—Zbigniew Radoniewicz, kierów. 
Prasowy Komitetu.

Młodzieńcza
PRINTED PATTERN

Niechaj Liga Morska w tym 
roku będzie o wiele liczniejsza 
niż była w roku ubiegłym. Kto 
tylko może i posiada mundur, 
niech weźmie udział w tym po­
chodzie. — Za Zarząd Główny 
L. M.: — Fr. Goryl, prezes; A. 
Prusak, sekr. generalna.

* » »
Posiedzenie Instalacyjne 
Okręgu 2-go Ligi Morskiej

Kalendarzyk Posiedzeń
Łatwiejsze Wizy 
Dla Turystów 
z Francji i Belgii

Środa, 26 Kwietnia
Tow. Narodowe Korony Pol­

skiej i Grajewianie Grupa 771 
ZNP odbędzie swoje miesięczne 
posiedzenie we środę, 26 kwiet­
nia, o godz. 8ej wieczorem, w no­
wej sali P.L.A.W. pnr. 3024 No. 
Laramie Ave., (narożnik ulic La­
ramie i Nelson).

Administracja omawiać będzie 
wiele bardzo ważnych spraw ad­
ministracyjnych jak również trze­
ba przygotować się do zbliżają­
cych wakacji tak aby ustalić od­
powiedni program.

Na zebranie proszeni są wszy­
scy członkowie i członkinie Gru­
py tak starzy jak i młodzi no i 
naturalnie nowi członkowie. Ze 
względu na fakt, że zebrania od­
bywać się będą w tym roku w 
czwartą środę miesiąca, w tym 
miesiąca po posiedzeniu, admini­
stracja urządzi specjalny Dzień 
Matki. Do zobaczenia się na ze­
braniu.—A Ramotowski, prezes; 
R. Strzelecki, sekr. prot.

Piątek, 28 Kwietnia
Tow. Jana Chrzciciela, Grupa 

1354 ZNP odbędzie swe miesięcz­
ne posiedzenie w piątek, 28go 
kwietnia, w sali Weteranów A.P. 
pnr. 1239 N. Wood ul. Początek 
posiedzenia o godz. 8ej wieczo­
rem. Wobec tego, iż mamy wiele 
ważnych spraw do załatwienia, 
przeto prosimy członków i człon­
kinie o licane przybycie. — An­
toni Górski, prezes; Amelia Skwi- 
rut, sekr. prot.

Niedz., 30 Kwietnia
Klub Lipniczan Przem. Rai. od­

będzie swe kwartalne posiedzenie 
w niedzielę, 30go kwietnia, w sa­
li szkolnej przy parafii św. Jana 
Bożego, o godzinie 3ej popołud­
niu.

Zarząd prosi o liczne zebranie 
się albowiem będą podane waż­
ne sprawozdania z audiencji z 
władzami kościelnemi diecezji 
Chicagoskiej, w sprawie procesu 
kanonizacji Błog. Szymona z Lip­
nicy. — G. A. Żaczek, przew. ko­
mitetu Kanonizacji; Józef L. Woj­
ciechowski, prezes.

Muzeum Węgla
Konin. — W Koninie przy­

stąpiono do tworzenia muze­
um węgla brunatnego. Będzie 
to pierwsze tego typu muzeum 
w Polsce i jedno z nielicznych 
w świecie. Muzeum zgroma­
dzi przede wszystkim znajdo­
wane w odkrywkowych ko­
palniach w rejonie Konina re- 
likwy flory i fauny, a wśród 
nich kości mamuta z okresu 
tworzenia się eksploatowa­
nych obecnie pokładów węgla 
brunatnego. W muzeum znaj­
dą się także makiety gigan­
tycznych koparek i zwałowa­
rek, pracujących w tutejszych 
kopalniach. Otwarcie muzeum 
ma nastąpić w bież. roku. Bę­
dzie ono miało duże znaczenie 
jako placówka dokumentacyj­
na dla przemysłu węgla bru­
natnego i naukowo - dydak­
tyczna.

Warszawa. (ŻW) —Z 
dniem 1 maja br., w uzupeł­
nieniu dotychczasowej prak­
tyki udzielania wiz turystyez-

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza mat­
ka, babcia i prababcia nasza, 
ś. p.

Wiktoria Kosiarek
z domu Bylina

po krótkiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 23-go 
kwietnia, 1967 roku, rano, w 
podeszłym wieku. Zamieszki­
wała w Fort Wayne, Indiana, 
dawniej w Brighton Parku,

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek, dnia 27-go kwietnia, 
o godzinie 9:15 rano, z Broda 
Domu Pogrzebowego pnr. 1734 
W. 48-ma ul., do kościoła ŚŚ. 
Pięciu Braci Polaków i Męczen­
ników, a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego, 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Jan (Irena) Valachovic, Ro­
bert (Margena) Kosiarek, Ry­
szard (Gaił) Kosiarek, Mildred 
Meskauskis i Virginia (Stanley) 
Kiluk, dzieci; Franciszek, Ma­
ria, Wiktora i Bronisław, pa­
sierby i pasierbice: 29 wnucząt 
i 12 prawnucząt; oraz Melania 
Bylina, bratowa; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się :
Stanisław R. Broda.
Telefon: — Yards 7-3713.

(25-2C)

24-25

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza szwagierka moja i ciocia nasza, śp.

Aurelia Mikołajewska
(SIOSTRA ŚP. STEFANII ZIELIŃSKIEJ) 

Właścicielka Stephy’s Food Shop, 3746 W. Fullerton Ave.
po krótkiej chorobie, pożegnała się z tym światem, opatrzona Św. 
Sakramentami, dnia 23-go kwietnia, 1967 roku, o godzinie 8:30 
rano, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 26-go kwietnia, o godzince 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 3653-59 W. Fullerton Ave., 
do kościoła Our Lady of Grace, a stamtąd na cmentarz Św. Woj­
ciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni: '

Stefan Zieliński, szwagier; Alicja z mężem Eugeniuszem Płu­
ciennik, siostrzenica; Konrad, Richard i Donna, cioteczne wnuczęta; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Stermer Funeral Home.
Telefon BElmont 5-1815.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka, babcia i prababcia nasza, śp.

Antonina Zubowska
(■ pierwszego męża Traczi; babcia śp. Donny Toepper)

Członkini Tow. Synowie Zjednoczonej Polski Grupa 1432 ZNP.; 
Oddziału Biały Orze* Nr. 18 Ligi Morskiej w Ameryce; i Klubu 
Obywatelek na powiat Cook; po krótkiej chorobie, pożegnała się 
z tym światem, opatrzona Św. Sakramentami, dnia 22-go kwietnia, 
1967 roku, o godzinie 10:15 wieczorem, w podeszłym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 26-go kwietnia, o godzinie 
9-ej rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 834-38 N. Ashland Ave., 
do kościoła Dobrego Pasterza przy Paulina i Superior ul., na cmen­
tarz, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Daniela, córka; Mieczysław Traczi, syn; Glen Toepper, zięć; 
Natalia, synowa; Patricia (William) Cobb, wnuczka; Donna Marie 
Cobb, prawnuczka; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się B. F. Malec i Syn. 
Telefon HA 1-5800.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutna wiado­
mość, iż najukochańsza żona moja, matka i babcia nasza, ś. p.

Anna Pawula
(Z DOMU MALACHA )

po krótkiej lecz ciężkiej chorobie, pożegnała się z tym światem, 
opatrzona Św. Sakramentami, dnia 24-go kwietnia, 1967 roku, o 
godzinie 12:30 po południu, w starszym wieku.

■Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 27-go kwietnia, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 2644-46 N. Central 
Ave., dó kościoła Św. Władysława, a stamtąd na cmentarz Św. 
Wojciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Tomasz, mąż; Helena i Rozalia, córki; Edward Dziemiela i 
Stanisław Serwa, zięciowie; Leonard (Camellia) Serwa, i Lester 
Dziemiela, wnuki; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: — Jan Baran.
Telefon: — NAtional 2-1488.

Wszystkim krewnym i znajomym ćonosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza żona moja, matka, babcia i siostra nasza, ś.p 

Agata Mieczynski
(Z DOMU ZAKRZEWSKA)

(siostra ś.p. Wacława Zakrzewskiego)
Członkini Br. Niewiast Różańca św. 8ma róża drzewo Isze, i Klubu 
Niewiast przy Kościele Misyjnym Św. Jadwigi, po długiej i ciężkiej 
chorobie, opatrzona Św. Sakramentami pożegnała się z tym świa­
tem, dnia 24go kwietnia, 1967 roku, o godzinie 4tej rano, w starszym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 27go kwietnia, o godzinie 
9:15 rano z zakładu pogrzebowego pnr. 4540-50 W. Diversey Ave., 
do kościoła Św. Jadwigi, a stamtąd na cmentarz Św. Wojciecha 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Władysław, mąż; Henryk i Władysław, synowie; Ewelina, sy­
nowa; Rachela Mieczynska i Apolonia Starewicz, siostry; wnuki 
i wnuczka; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Casey Laskowski, Telefon 777-6300.
(25, 26)

Wypełnijcie ten kupon przy 
zamawianiu wzorów adresu­
jąc: — Dziennik Związkowy, 
1201 Milwaukee Ave„ Chicago 
Illinois 60622.

Imię i Nazwisko - -

Adres _  - - ■

Miasto . ....... . „ Stan

No. Modelka —

Rozmiar (Size) ,

ALICE BROOKS
210 pięknych pomysłów n* 

robótki ręczne w NOWYM 1967 
NEEDLECRAFT katalogu, po­
nadto w katalogu dwa bezpłat­
ne wzory na robótki ręczne 
szydełkiem lub na hafty. Cena 
za wszystko 25 centów.

SENSACYJNE. nowe wartości! 
"Book of Prize AFGHANS” za­
wiera 12 kompletnych wzorów na 
robótki szydełkiem i na drutacti j 
dla początkujących. Cena 50 cen- j 
tów Museum Quilt Book 2 ta- J 
wiera kompletne wzory 12 wspa- 
niałyh American Quilts Cecis 
wzoru 50 centów Taniości Qui’.i 
Book 1, zawiera 16 Kompłetnych 
wsorów. Cena SO esntów .

Instalacja i Święconka O kr. 2 
Ligi Morskiej odbędzie się w pią­
tek, 28go kwietnia, na który za­
praszamy wszystkich delegatów, 
przynależnych do Okr. 2 byłych 
członków Oddziałów Warmia, 
Grom, Warta i Kraków, jak rów­
nież członków Ligi Morskiej oraz 
gości.

Posiedzenie instalacyjne odbę­
dzie się w sali ligowej, pnr. 1082 
Milwaukee Ave., o godzinie 8ej 
wieczorem.

Zarząd Okręgu prosi wszystkich 
o niezawodne przybycie. — Zyg­
munt Maliszewski, prezes; B. Ma­
linowski, sekr. prot.

Ulubiony fason robiony na dru­
tach, bez rękawów, z krótkimi lub 
długimi słowem na wszystkie 
okazje.

Do szkoły, do sportu, nawet po­
czątkujący da sobie radę. Zrób na 
drutach ściegiem żeberkowym. Weź 
sportową włóczkę.

Wzór 7426 zawiera wskazówki 
do zrobienia w rozmiarach 32-34, 
36-38 włącznie.

Cena wtóru 35 centów. Należy- 
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
lob w 5c znaczkach pocztowych 
Z Kanady gotówką

Poor Boy

7426

w

Zebranie Polonii Clevelandzkiej
wSekretarz generalny Pol­

skiego Komitetu Imigracyjne- 
go p. Ignacy Murawski, po­
wiadomił telegraficznie preze­
sa Związku Polaków p. Zyg­
munta P. Zakrzewskiego, że 
w Dniu Rocznicy Konstytucji 
Polskiej, w środę, 3-go maja, 
do Cleveland przyj adą, Ks. 
Prałat Franciszek P. Kowal­
czyk, prezes Polskiego Komi­
tetu Imigracyjnego w New 
Yorku, Dyr. Polskiego Komi­
tetu Imigracyjnego p. H. Wy­
szyński i Dyrektor Polskiego 
Komitetu Imigracyjnego na 
Europę p. Lubiński, który o- 
statnio powrócił z Europy i 
będzie miał dużo do powie­
dzenia.

W niedzielę, 16 kwietnia Ko- 
misarka Okręgu 9-go ZNP 
pani Marianna Gołembiewska 
i prezes Gminy 88-ej ZNP p. 
Franciszek Gołembiewski, u- 
dali się do Gminy 50-ej ZNP. 
Z pp. F. Gołembiewskimi, udał 
się także p. Stanisław Filip­
kowski, nauczyciel tańców lu­
dowych polskich.

Goście z Cleveland wyje­
chali, celem odwiedzenia mło­
dzieży Gminy 50-ej ZNP, któ­
ra zbiera się na naukę języ­
ka polskiego w Domu Pol­
skiego Klubu w Wolhurst, O. 
blisko Bridgeport. O.

Szkółkę języka polskiego 
prowadzi prezes Gminy 50-ej 
ZNP p. Jan Zieliński. Przy 
Gminie 50-ej istnieje dość licz­
ne Kółko Młodzieży, uczęsz­
czającej na lekcje polskiego 
języka. Brak jest jednak od­
powiedniego instruktora, lub 
instruktorki tańca, więc Ko- 
misarka pani Marianna Go­
łembiewska, poprosiła p. Fi­
lipkowskiego, aby udał się do 
Gminy 50-ej i udzielił mło­
dzieży wskazówek w sprawie 
tańców polskich.

dem Młodzieży Okręgu 9-go 
ZNP w Youngstown, O. Kółko 
bardzo ładnie się rozwija i jak 
zaznaczyła pani Julia Burda, 
otrzymuje liczne zaproszenia 
na występy, podczas których 
reprezentuje w zagłębiach 
górniczych Związek Narodo­
wy Polski.

Polonia clevelandzka stara­
niem Wydziału Kongresu Po­
lonii Am., urządza doroczny 
Obchód Konstytucji 3-go Ma­
ja w Wadę Parku przy po­
mniku Bohatera dwóch świa­
tów Tadeusza Kościuszki. Nad 
przygotowaniem Obchodu 
pracuje zarząd Wydziału Kon­
gresu Polonii Am. oraz repre­
zentanci organizacyj i zrze­
szeń należących do Kongresu 
Pol. Am.

W tym roku Obchód Majo­
wy zapowiada się bardzo. In­
wokację na Obchodzie wygło­
si Ks. Józef C. Rutkowski, 
proboszcz parafii św. Jacka 
przy Francis Ave.

Ks. Rutkowski, brat znane­
go na Polonii sędziego miej­
skiego Antoniego A. Rutkow­
skiego, jest kapelanem znanej 
i patriotycznej polskiej orga-

Zebranie odbędzie się 
środę, 3-go maja o godzinie 
8-ej wieczorem w dolnej sali 
Związku Polaków przy Broad­
way i Forman Ave. Na zebra­
nie proszeni są wszyscy przed­
stawiciele i reprezentanci pol­
skich organizacyj i zrzeszeń, o- 
raz wszyscy interesujący się 
pracą Polskiego Komitetu 
Imigracyjnego. Zebranie bę­
dzie bardzo interesujące, jak 
mówi p. Z. P. Zakrzewski, 
więc wszyscy reprezentanci 
Polonii proszeni są o przyby­
cie, aby wysłuchać przedsta­
wicieli Polskiego Komitetu 
Imigracyjnego, a szczególnie 
Dyrektora na Europę p. Lu­
bińskiego.

DROBNE 
OGŁOSZENIA 

Z Cleveland 
i okolicy

WYPEŁNIANIE RECEPT 
Z EUROPY 

Krejci Drug Co. 
2601 Lorain Ave. 

Tel. 621-8557

Komisarka i Prezes Gm. 88 ZNP Pp. F.
Gołembiewscy Zwiedzili Gm. 50 ZNP

Zebranie Okr. 3 ZŚP
W piątek, 28-go kwietnia, o 

godzinie 8-ej wieczorem w 
Domu Chóru Moniuszki, pn. 
1073 E. 79-ta ulica, odbędzie 

I się regularne miesięczne po- 
I siedzenie Okręgu 3-go Związ-j

P. S. Filipkowski zalicza się 
do nowej Polonii, przybył on 
kilka lat temu z Polski, gdzie 
ukończył wyższe studia i przez 
kilka lat pracował w środowi­
skach młodzieżowych.

Dodać należy, że zebrana 
młodzież i starsi, po przyby­
ciu gości z Cleveland, sprawi­
li przybyłym serdeczne powi­
tanie, a na zakończenie ser­
decznie Komisarce, jako też 
prezesowi Gminy 88-ej pp. F. 
Gołembiewskim i nauczycie­
lowi p. S. Filipkowskiemu, 
członkowi grupy 3174 ZNP 
podziękowano, ciesząc się, że 
obecnie młodzież będzie się u- 
czyć pięknych polskich tań­
ców ludowych. Nie mniej był 
zadowolony i serdecznie dzię­
kował przybyłym czynny i 
energiczny prezes Gminy 50 
ZNP p. Jan Zieliński. Po 
skończonej pracy, goście z 
Cleveland odjechali.

Na zbiórce było bardzo du­
żo młodzieży, a także dużo by­
ło starszych, a gdy p. S. Filip­
kowski, rozpoczął naukę tań­
ca, to wszystka mołdzież, a 
nawet kilka osób z pośród 
starszych, również stanęło do 
nauki. Między starszymi byli 
rodzice młodzieży, którzy dla 
przykładu 'także stanęli do 
ćwiczeń tańca ludowego.

Między innymi na zbiórce 
były i brały udział w nauce 
tańca, pani Julia Burda, pre­
zeska grupy 3001 ZNP z Weir­
ton, W. Va. i jej córka pani Fi- 
lak. Obie panie wyżej wymie­
nione prowadzą Kółko Mło­
dzieży przy grupie 3001 ZNP 
zorganizowane ubiegłego ro­
ku parę miesięcy przed Zjaz-

nizacji Związku Polaków 
Am.

Sekretarz Wydziału Kon­
gresu Polonii Am. p. Józef 
Ptak, który obecnie ma dużo 
pracy przygotowawczej na 
Obchód Majowy, podaje, że 
sprawa przygotowań na Ob­
chód Majowy, jest jak to się 
mówi pod kontrolą. W defila­
dzie przed trybuną wystąpi 
kapela Posterunku 13-go Le­
gionu Polskiego Weteranów 
Amerykańskich. Chóry nale­
żące do Okręgu 3-go Związku 
Śpiewaków Polskich wystąpią 
ze śpiewem na programie—jak 
zaznaczył prezes Okręgu 3-go 
ZŚP. p. Jan Choromański.

Na Abchód Konstytucji 3-go 
Maja, który odbędzie się w 
niedzielę, 7-go maja, proszona 
jest cała Polonia z Cleveland 
i okolicy, zarząd Wydziału 
KPA na stan Ohio.

Cała Polonia Proszona Jest Na 
Obchód Konstytucji 3-go Maja

Wydanie Nagród Za 
Wypracowania 
Literackie

Młodzież z ósmej klasy szkół 
parafialnych polskich, pod 
kierownictwem Sióstr Nau­
czycielek, brała udział w kon­
kursie Wypracowań Literac­
kich, na temat “Kto Był Igna­
cy Jan Paderewski. Wypraco­
wania sędziowie przejrzeli i w 
niedzielę, 23-go kwietnia, o 
godzinie 4-ej po południu w 
dolnej sali Związku Polaków 
przy Broadway i Forman Ave. 
odbyło się przyjęcie dla Sióstr 
Nauczycielek, dla młodzieży, 
która brała udział w konkur­
sie. Na przyjęciu był także 
zarząd centralny Związku Po­
laków, oraz panie z Wydziału 
Kobiet Związku Polaków. 
Konkurs Wypracowań Lite­
rackich, przeprowadził Wy­
dział Kobiet Związku Pola­
ków, na czele z prezeską pa­
nią Genowefą Sandej, wice­
prezeską Związku Polaków w 
Am.

Malowanie i Papierowanie
MALUJEMY DOMY

ZEWNĄTRZ i WEWNĄTRZ 
Obsługujemy Cleveland 

i okolicę. Mówimy po polska
JÓZEF PRZERACKI

Telefon
587-0127 lab Michigan 1-5762

Wiadomości z Cleveland i Okolicy
Korespondent: — W. P. Meklemburg 

3562 West 32nd St, Cleveland 9, Ohio 
OD REDAKCJI:—Pod uwagę Gmin i Grup ZNP, Towa­

rzystw i Klubów—uprasza się wszelkie zawia­
domienia i wiadomości do Kroniki z Cleveland 
i okolicy—nadsyłać wprost do korespondenta 
Dziennika Związkowego p. W. P. Meklemburga 
pod wyżej podany adres.

Wzór 7426

nych przez konsulaty PRL za­
granicą — wprowadzone zo­
staną udogodnieniami dla o- 
obywatele francuscy i bepgij- 
bywateli Francji i Belgii. Ci 
scy, którzy wybierają się do 
Polski w celach turystycz­
nych, a nie zaopatrzyli się 
przed wyjazdem ze swych 
krajów w wizę turystyczną w 
konsulacie PRL, będą mogli 
ią uzyskać na odpowiednim 
przejściu granicznym drogo­
wym, lotniczym, względnie 
morskim, dopuszczonym do 
ruchu paszportowego.

Wydawanie wiz na przej­
ściach granicznych połączone 
będzie z opłatą manipulacyj­
ną w wysokości równowarto­
ści 3 dolarów USA, oraz obo­
wiązkowa wymiana dewiz na 
okres przewidzianego pobytu 
w Polsce w wysokości 5.5 do­
lara USA lub ich równowar­
tości dziennie od osoby. Uzy­
skiwanie wiz turystycznych 
na kolejowych przejściach 
granicznych nie będzie możli­
we.

A jak — obecnie wygląda 
sprawa wiz turystów z US? 
Czy w Międzynarodowym Ro­
ku Turystyki również mogą 
liczyć na ułatwienia?

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja, matka, babcia i siostra 
nasza, ś.p.

Emily Odr on
(z domu Rakicky) 

po krótkiej chorobie, opatrzo­
na Św. Sakramentami, pożegna­
ła się z tym światem, dnia 23go 
kwietnia, 1967 roku, o godzinie 
8:30 rano, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę dnia 26go kwietnia, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego, pnr. 2955 W. 25ta 
ul., narożnik Sacramento, do 
kościoła Św. Kazimierza, a 
stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Edward, mąż; Edward Jr., 
(Mary Jean), syn i synowa: 
Joyce (William) Sonka, córka 
i zięć; 5 wnucząt; John (Rose) 
Servinsky, brat i bratowa; Mary 
August i Katherine (Mutt) 
Kruk, Albina (Robert) Jensen, 
siostry i szwagrowie; Zofia 
Paszkiewicz, teściowa; bratanki. 
bratanice, siostrzeńcy i sio­
strzenice; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Palacz,
Tel. BI 7-0100.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
ojciec, dziadek i pradziadek 
nasz, ś. p.

Józef Bienia
(mąż ś.p. Elżbiety 

z domu Gacek) 
po ciężkiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
św. Sakramentami, dnia 22-go 
kwietnia, 1967 roku, o godzi­
nie 11-ej w nocy w podeszłym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 26go kwietnia, o go­
dzinie 9:30 rano z zakładu po­
grzebowego pnr. 1256-58 W. 51 
ul., do kościoła św. Jana Bo­
żego a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krew­
nych i znajomych, w smutku 
pogrążeni:

Maria Kustnirek i Stanisła­
wa Nowakowska, córki; Jan i 
Władysław Lojas, pasierby; 
Franciszek Nowakowski, zięć; 
Elżbieta Zalopi, Bonita Kus- 
mirek, David, Paul, Judith i 
Józef Nowakowski, wnuki i 
wnuczki;Maria Teresa Zalopi, 
prawnuczka; wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Jan Patka,
Telefon BOulevard 8-5257.

(24, 25)

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną wia­
domość, że najukochańsza ma­
tka, siostra, babcia i prababcia 
nasza, śp.

Maria Kopek 
(z domu Augustynska — 

żona śp. Józefa)
Członkini Tow. Zmartwychwsta­
nia Pańskiego, Gr. 89 ZNP i Od­
działu Pomocniczego przy Post. 
Theodore Roosevelt Nr. 4 PLAV, 
po długiej ahorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 24go 
kwietnia 1967 roku, o godzinie 
6-ej rano, w podeszłym wieku.

Pogrzeb- odbędzie się w środę, 
26go kwietnia, o godzinie 9:30 
rano, z zakładu pogrzebowego, 
pnr. 834-38 N. Ashland Ave., do 
kościoła Św. Heleny, a stamtąd 
na cmentarz Św. Wojciecha, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych i 
znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Józefa, Józef i Bolesław, dzie­
ci; Franciszek Du Bose, zięć: Ja­
nina i Beatrice, synowe: Julia 
Ćwik, siostra; wnuk; wnuczki, 
prawnuki, prawnuczki, wraz z 
całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się:
B. F. Malec i Syn.
Telefon: HA 1-5800. (24-25)
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* PRACA ŻEŃSKA I * PRACA ŻEŃSKA

Girl or Woman Wanted 
For Office Work

Must Type
STEADY EMPLOYMENT - 40 HOUR WEEK.

Apply

Alliance Printers & Publishers
1201 Milwaukee Avenue

BR 8-8700

NIE POTRZEBA 
DOŚWIADCZENIA!

i

KOBIET DO 

RĘCZNEGO SZYCIA 

POTRZEBA NATYCHMIAST!
NA PEŁNY CZAS. 

STAŁA PRACA.

B. KUPPENHEIMER & CO. 
4121 W. 18th St.

TELLERS
We have immediate openings for experienced TELLERS. 

Competitive salaries, excellent fringe benefits.
CALL OR APPLY

Exchange National Bank of Chicago
Room 225

LaSalle & Adams DE 2-5000
______________An Equal Opportunity Employer

" TYPIST — BOOKKEEPING |
Bright young girl for a position in our personnel Industrial 
Loan Division. All we require that you have is typing skills 
and a minimum of bookkeeping background. Competitive salaries. 
Excellent fringe benefits.

CALL OR APPLY
Exchange National Bank of Chicago

Room 225
LaSalle & Adams DE 2-5000

An Equal Opportunity Employer

Fort Sheridan
“Future Home Of 
Headquarters Fifth 
United States Army”

CLERK TYPISTS 
CLERK STENOGRAPHERS

IMMEDIATE PLACEMENT
• STARTING PAY $1.89—$2.30 per hour
• REGULAR PERIODIC INCREASES
• FEDERAL CIVIL SERVICE CAREER BENEFITS
• NO MAXIMUM AGE RESTRICTIONS
• PERMANENT POSITIONS

APPLY IN PERSON. IF INCONVENIENT 
WRITE OR CALL 432-3520

Hours Daily and Saturday 7:30 a. m. to 4 p. m.
LEARN—HOW YOU CAN ENJOY THE FAMILY PRIVELEGES 

WORKING WITH TE “FORT SHERIDAN FAMILY”
BLDG. 140

CIVILIAN PERSONNEL OFFICE
FORT SHERIDAN, ILL. 60037
An Equal Opportunity Employer.

\ MĘSKA ★PRACA MĘSKA

Sears
SECURITY POLICE

PATROLMEN
Immediate openings for men age 30-45. 
At least 5'7" tall with good physical 
condition and appearance. High School 
education required. Uniforms and 
equipment furnished. Full benefits in­
cluding profit sharing and overtime 
pay. Full Time permanent positions only.

CHICAGO
1025 S. Homan

interviewning 8:00 A.M.—4:00 P.M.
We Are Equal Opportunity Employers and Member* 

of the Chicago Merit Employment Committee

I★ PRACA MĘSKA [★PRACA MĘSKA

Potrzebny Zaraz Kandydat 
Na Zastępcę Formana 

Wyuczymy go, ale musi mieć trochę doświadczenia 
Elektromechanicznego. , 

Mamy Również Wolne Posady:
• Operatorów Maszvn

(Znających Rysunki Mechaniczne)
• Operatorów Drill Press
• Robotników do zakładania 

drutów elektrycznych
• Pracowników Magazynów

Wszyscy zgłaszający się muszą mówić i rozumieć po angielsku. 
Wywiady codzinnie od 8 do 4:30, a w soboty od 8 do 12. 

DOBRA PŁACA. DOBRE WARUNKI PRACY. 
Zgłaszać się do Kazimierza Goc

Zenith Automatic Controls
152 WEST WALTON 

Michigan 2-3322

Live and work in BEAUTIFUL GREENWICH, Conn.!
Wonderful opportunities for
PROGRAMMERS

Major publishing firm located in Southern Connecticut 1* experiencing 
such rapid growth that it is imperative the Data Processing staff add 
several programmers. These are immediate openings for qualified 
applicants.
IF YOU HAVE:
Experience in design and In development ef large business application*. 
Experience in programming the 1400 series computer, both disk and tape 
SPEC. CONSIDERATION IF YOU HAVE:
Experience in magazine subscription fulfillment.
Experience in programming the I.B.M. 360 computer.

Salary Range $11,000—$14,000
Interviews will be scheduled in the next few weeks at a convenient 
Philadelphia, Minneapolis, or Chicago location. Upon receipt of your 
resume an appointment will be made with you personally, by phone 
or telegram.

PLEASE CONTACT:
Mr. JOSEPH CUNNINGHAM, Personnel Department

Fawcett Publications, Inc.
Fawcett Place. GREENWICH, Conn. 06830

TELLERS
We have immediate openings for experienced TELLERS. 

Competitive salaries, excellent fringe benefits.
CALL OR APPLY

Exchange National Bank of Chicago
Room 225

LaSalle & Adams DE 2-5000
(An Equal Opportunity Employer)

FIELDAUDITOR
Loop Bank Offering Exceptional Opportunity for a man 
with accounts receivable auditing experience. Applicant 
to be 25-40 with good employment record in a bank or 
commercial finance company. Competitive salaries. Ex­
cellent fringe benefits. Call or Apply:

EXCHANGE NATIONAL BANK 

OF CHICAGO
Room 225 LaSalle & Adams

DE 2-5000
(An Equal Opportunity Employer)

Wiosenna Zabawa 
Skarbu Narodowego

Zgodnie z wieloletnią, trady­
cją tee iroczi a Z. oawa Wiosenna 
Skarbu Narodowego, bęzie miała 
miejsce w sobotę, 29go kwietnia, 
1967 roku w przytulnej Sokolni, 
1062 N. Ashland Ave.

Do tańca przygrywać będzie 
ulubiona przez młodzież chica- 
goską, doskonała orkiestra kame­
ralna Koszelinskiego.

Początek zabawy o godz. 8ej 
wieczorem. Bar i bufet zaopa- 
irzene należycie i obficie w moc­
ne napoje i smaczne przekąski. 
Szereg niespodzianek.

Komitet Zabawy już od dłuż­
szego czasu poczynił odpowiednie 
•tarania, by wszyscy uczestnicy 
zabawy, podobnie jak w latach 
ubiegłych, zabawili się należycie. 
Komitet zwraca się z uprzejmym 
i serdecznym apelem do smako­
szy dobrych zabaw o poparcie, 
liczne przybycie, by po tak wy­
jątkowo ciężkiej tegorocznej zi­
mie zabawić się beztrosko i weso­
ło Prosimy pamiętać, dokąd na­
leży wybrać się w najbliższą so­
botę na Wiosenną Zabawę Skar­
bu Narodowego.

Za Komitet: — Michał K. Szy­
mański, wiceprezes wyk.; Płk. 
Kazimierz Szternal ,sekr. gen.

Dziennik Związkowy jest 
Twym szczerym przyjacielem . . . 
Czytaj go codziennie.

★ PRACA
POTRZEBA 

MĘŻCZYZN i KOBIET 
do ogólnej pracy na cmentarzu.

Zgłoszenia do:
BOHEMIAN NATIONAL

CEMETERY 
5255 N. Pulaski Rd.

★ PRACA ŻEŃSKA

Switchboard- 
Reception

100% Telephone Work 
for

Hinckley & Schmitt, 
the water company.

Learn switchboard on the job 
No typing required, but pleasant 
voice, ability to deal pleasantly 
with people on the phone, a neces­
sity.

Salary $350 mo.
Paid Weekly

Free Company Benefits
Convenient to Ravenswood

Near Mart

Please Call for Interview
MISS PAUL
SU 7-6540

NATIONAL BISCUIT CO.
Has Immediate Openings 

GENERAL OFFICE WORK 
Pleasant office, 5-day week. 

Knowledge of typing and must be 
adept at figures.
, Contact Mr. G. Aimone
| 3612 N. Kilbourn
I but relocating

GLENVIEW, ILL.
An Equal Opportunity Employer

SECRETARIES
Park Ridge Area. Immediate open- 
jigs. Diversified duties. Good 
ihorthand and typing skills. Good 
■tarting salary.

GEO. S. MAY 
INTERNATIONAL CO. 

Ill S. Washington St., Park Ridge. 
825-8806

★ MILWAUKEE
★ PRACA

WANTED 
Midieaged Couple — No Children 
For Small Restaurant and Bar 

in Northern Illinois 
Furnished apt., all utilities and meals, 
plus small salary. — No experience 
necessary.

Write: Box No. 271
POLISH ZGODA AGENCY

635 N. Plankinton Ave. 
Milwaukee, Wisconsin

★ PRACA MĘSKA
Service Trainee

Distributor for
A. B. DICK CO.

Hai an opening in the Service Depart­
ment. Good starting salary, life insur­
ance, hospitalization.
Permanent position with an opportu­
nity to advance in a service career.
If you are a high school graduate, 
willing to work to be successful, and 
have a mechanical or an electronic 
background schooling or work experi­
ence, and are over 20 years of age. 
We would like to talk to you.

Call Mr. Robertson

Robertson, Inc.
271-1123

Auto Mechanic
Opening for heavy duty mechanic 
to join our service organization: must 
be experienced and furnish references; 
top earnings and ideal working con­
ditions. Apply in person to Mr. Cliff 
Hall, service manager.

Nodell Cadillac
5200 N. Port Washington Rd.

★ PRACA ŻEŃSKA

PANNA PIĘTASZEK
INTERESUJĄCA PRACA DLA 
ODPOWIEDZIALNEJ OSOBY 

wymaga pracy na stałe w,małym biu­
rze sprzedaży; różne zajęcia włączając 
pisanie na maszynie, kartoteka, wyko­
nywanie zamówień i nieco rachunków: 
stenografia ważna. Doskonałe warunki 
pracy. 40 godzinny tydzień. Zgłoszenia:

SAHARA PRODUCTS
3736 N. Booth St. Milwaukee

964-3090
An equal opportunity employer. I

FILE CLERK
Temporary for 6 weeks 

in Trust Dept.

Exchange National 
Bank of Chicago 

LaSalle & Adams, Room 225 
DE 2-5000

An Equal Opportunity Employer

GIRLS FOR LIGHT 
FACTORY WORK 

8-4:30, many company benefits. 
Must speak some English. 

2222 N. Springfield 
SILVESTRI ART MFG. CO. 

Call Mr. James Eterno—MO 6-3500 
Office Girls for Steno, Typist 

and Switchboard Operator 
Must be of neat appearance. 

Many company benefits.
Must speak English. 

Ask for MR. JAMES ETERNO 
SILVESTRI ART MFG. CO. 

2222 N. SPRINGFIELD 
MO 6-3500

SALESLADY WANTED 
Must speak English. 

United Novelty Mfg. Co. 
1148 N. Milwaukee

SALESLADY
To work in< dress and lingerie shop. 

Closed Wednesdays. 
Call for appointment.

RO 2-1822 
3922 W. 26th Street 

SECRETARY 
Steady work, good salary.

Apply 
Dressel’s Bakery 
6630 S. Ashland Ave.

Telephone Clerk 
WANTED 

Experience not necessary. 
Light typing, 37% hrs. a week. 

THE SINGER CO.
338-8778

Experienced 
Cleaning Women 
FOR A SOUTH SHORE 

APT. HOTEL 
Interview from 10 to 4.

Phone SO 8-8979

★ POMOC DOMOWA

HOUSEKEEPER-COOK
Very Highest Salary.

Small family. Cleaning and laun­
dry help employed. Some English 
required. References required.

Kindly write:
1944 Bayard Ave. 

St. Paul. Minn.

★“praca męska”
ASSEMBLERS-

Steady year round work. Good 
starting salary. Regular increases. 
Hospitalization and other bene­
fits. Apply in person.

BEAUTI-DOR, INC.
4317 N. Ravenswood

PACKERS WANTED
Hours 8-4:30, many company 
benefits. Must speak some English.

Ask for Mr. James Eterno.
SILVESTRI ART MFG. CO. 

2222 N. Springfield 
MO 6-3500

JANITORS
Experienced. Full time 
Husband and wife teams.

Apply at
135 N. Jefferson

CENTRAL STOCK 
CLERK

Experienced to take charge of 
inventory control, supervision 
of stock room and distribution 
of merchandise.
Salary based on importance of 
this responsible position. Ex­
cellent opportunity for advance­
ment.

• Liberal Merchandise 
Discount

• Profit-Sharing.
• Hospitalization and

Life Insurance.
• Paid vacation and holidays. 
Must be able to furnish

job references.
Apply Personnel Office 

7th Floor
CHAS. A. STEVENS & CO.

25 N. State St.

Immediate Openings!
FINAL 

INSPECTOR 
Steady work. Excellent salary. 

All company benefits. 

Lennox Mfg. Co. 
5000 So. Halsted

"An Equal Opportunity Employer”

JANITORZY
potrzebni do pracy w

Banku

• Dobre Godziny Pracy
• pobra Zapłata
• Stała Praca
Wiele szczodrych świadczeń.
Zgłaszać się do Biura Pracy 

w godzinach bankowych.

FIRST 
NATIONAL BANK 

OF CICERO 
6000 W. Cermak Rd.

(róg Austin Ave.)
Cicero, 111.

Pytać o Pana Karćmarik

GRADUATE CIVIL 
ENGINEER

FOR DESIGN WORK
Five 9 hour days. Paid vacation, 
retirement and insurance plan, 
overtime. Permanent. Send re­
sume in confidence giving educa­
tion and experience. Location — 
Mandeville, Louisiana on North 
Shore of Lake Pontchartrain.

33 miles from New Orleans.

PRESTRESSED
Concrete Products Co., 

Inc.
P. O. Drawer 1 

MANDEVILLE, LA.
504-626-8156

New Orleans, La. 525-3218

Excellent Opportunity 
awaits Polish-English speaking 
man with above average sales 
ability to cultivate a strong, friend­
ly, business relationship with 
operators of service stations, new 
and used car dealers etc. He will 
represent the largest company of 
its kind in the automotive repair 
field. Salary and commission etc.

Call 927-3700 Mr. Ticknor

WELDERS
EXPERIENCED

ELECTRIC 
ARC & ACETYLENE 
Convenient Location 

Good Fringe Benefits
Flexi-Craft 

Industries Inc.
2356 LINCOLN AVE.

Auto Body Men
Experienced in Lead.

BRIGANCE CHEVROLET
5451 W. Chicago Ave.

CO 1-1000 or VI 8-9000
Ext. 263 or 264 

ASK FOR RUDY OR CHARLIE

PLATERS
Experienced.

Start $2 per hour and up. 
APPLY

ELKWOOD PLATING
1657 N. Elston Ave.|------------- ;-----------------------------

Czytajcie Dziennik Związkowy.

SCHOOL 
CUSTODIANS

Immediate openings for 
Alert Young Men interested 
in Excellent Working Con­
ditions. Good Starting Sal­
aries and many Fringe Ben­
efits.
No experience necessary

CALL 
547-7977 

Board of Education 
School District No. 87 
5400 St. Charles Road 
Berkeley, Illinois

MACHINISTS
STEADY EMPLOYMENT 

FOR

* Engine Lathe
* Turret Lathes
* Devlieg Machines
* Bullard Machines

10% NIGHT SHIFT PREMIUM

* 8 Paid Holidays
* Company Paid 

Retirement Program
* Free Major Medical
* Free Group Insur.
* Paid Vacation

Interviewing Hour* 
Mon. through Fri.

8 am. — 4:30 p.m. 
Saturday 8 a.m. to 2 p.m. 
OR BY APPOINTMENT

CaH CA 6-1800 Mr. Furnish

D. 0. JAMES GEAR 
MFG. CO.

______ 1140 W. MONROE

DIRECT MAIL 
CLERK 

Permanent — full time posi­
tion in our Direct Mailroom 
for conscientious person.

Fast moving international 
organization.

Good salary and company 
benefits. 

Advancement according 
to ability.

Call: YO 6-3000, Ext. 2520 
INTERNATIONAL 

MINERAL & CHEMICAL 
CORPORATION 

5401 Old Orchard Rd. Skokie, HL 
"An Equal Opportunity Employer”

WANTED 
MATERIAL HANDLER 
Must be able to operate 

Fork Lift Truck.
TOOL MACHINE 

OPERATORS
To operate blenders. Will train. 
High school education required 
Must be able to read scale and 
weighing instruments and record. 
NATIONAL PECTIN PROD. CO. 

2656 W. Cullerton St

OFFICE HELP 
CLERK - DISPATCHER

Days, must type. Will train. 
Contact MR. J. E. BREHANEY

TRANSAMERICAN 
FREIGHT LINES INC.

Chgo. Perishables Div. 
1415 W. PERSHING RD.

LA 3-3478

HOUSEMAN
Experienced for South Shore 

Apt. Hotel.
References required. 

Interview from 10 to 4.
Phone: SO 8-8979

NEW HORIZONS FOR YOU 
Your Opportunity as a Real Estate 
Salesman is limited only by your own 
desife to succeed through serving 
others. We will teach you how to sell 
and show you the way to a rewarding 
career. To talk seriously about It call 
777-5010 for an appointment with Mr. 
Carl Stasinowsky.

Hausman & Stasinowsky 
Realtors — 777-5010

POTRZEBA 
MĘŻCZYZN

Do pracy przy etrzewie i na 
maszynach. Wiele firmowych 
świadczeń.

4118 WEST DIVISION

Outstanding Opportunities 
In Baltimore, Maryland, For

MACHINISTS
Large book manufacturer is tn need of 
a qualified man. preferably familiar 
with bindery machines. Knowledge of 
lathe and drill press are essential. Ex­
cellent opportunity with modern, pro­
gressive plant. Seven paid holidays, 
vacation, company insurance and pen­
sion plan. Call collect or write to:

Moore & Company 
Inc.

2201 Garrett Ave.
Baltimore, Maryland 21218 

Tel. 301 BE 5-8823. Mr. Carlin

PRACOWNIKÓW 
DO PRODUKCJI 

CUKIERKÓW
Na Pierwszą Zmianę

Nie Potrzeba Doświadczenia.
Ostatnie powiększenie departa­
mentu produkcji wytworzyło 
potrzebę wypełnienia kilku sta­
nowisk.
Jeżeli szukacie dobrych warunków 
pracy, przyjemnego otoczenia, sta­
łego zatrudnienia, przyjdźcie zo­
baczyć do nas.
Ani wykształcenie, ani język nie 

jest problemem.
Dajemy:
• UDZIAŁ W ZYSKACH
• BONUS NA GWIAZDKĘ

W WYSOKOŚCI TYGODNIÓWKI
• 6 PŁATNYCH ŚWIAT
• 2 TYGODNIE WAKACJI 

PO UKOŃCZENIU 1 ROKU
• DARMO POSIŁKI
• DARMO KAWA NA PRZERWIE
• DARMO INDYK

NA DZIEŃ DZIĘKCZYNIENIA
• DARMO UNIFORMY
• NADGODZINY

PYTAJCIE O GEORGE SMITH 
KAŻDEGO DNIA 

WŁĄCZAJĄC SOBOTY 
od 9 rano do 3 po południa

F & F LABORATORIES
3501 West 48-tny Place

Stock Clerk
Experienced, Full Time Stock 
Clerk, for a wholesale Hardware 
Co. Loop location.
Hospitalization, Life Insurance 
other benefits.

CLARK & BARLOW 
HARDWARE CO.

RA 6-3010
Mr. Kakarakis

MASSEUR 
WANTED

FOR HEALTH CLUB 
Year Around Employment 
Pheasant Run Lodge 

Mr. Baker CO 1-7366

TRAINEE
We want a young man me­
chanically inclined, to learn 
Industrial Sewing Machine 
Repairing.

Call Mr. Magrady
338-8778

Machinist Experimental
We offer the challenging job of work­
ing with our devel. section. Mach. & 
fabrication of new product prototype*.

1st Class Machinist
Immediate openings for experienced 
men only. Must work close to toler­
ances.

2nd Class Machinist
We are looking for all around in­
dividuals with experience on machine 
and hand tool operations. Must be 
capable of making own setups & 
read blueprints.

1st Class Electrician
Permanent position with our rapidly 
expanding company. Must be qualified 
In trade. Exper. in wiring & assemb- 
ing of Industrial control panels de- 
sirable.

OTHER OPENINGS
Welders (Certified)

To ML-S 248. MMA & MIG Welding 
Pernament positions. Company bene­
fits. Good working conditions. Incen­
tive plan.

WRITE. WIRE OR PHONE 
THE LEWISTON 
MACHINE CO.

RIVER ROAD
LEWISTONE, MAINE 64240 

Tel. (Are Code 207 ) 783-2288 
An Equal Opportunity Employer

Salesmen
Permanent, Full Time Openings 
for Counter Salesmen, to work 
in our Chicago Loop Store.
Experience not necessary. Excel­
lent benefits.

CLARK & BARLOW 
HARDWARE CO.

RA 6-3010
Mt. Kakarakis

DELIVERY MAN 
WANTED

Man interested in learning 
Printing Business. — Call 

NE 1-3626.

★ PRACA MĘSKA

PLATER
NICKEL AND CADMIUM

Experienced on small parts. 
Good wages and benefits. 

Day shift only.
AUTOPOINT COMPANY

1801 W. Foster Ave.
LO 1-3200 — H. NELSON

An Equal Opportunity Employer

TOOL MAKERS 
WANTED

1ST OR 2ND SHIFT 
Experienced in cold heading dies. 
Overtime, top wages, company 
benefits. Excellent working condi­
tions. Apply in person or call Mr. 
Nissen.

766-9000

PIONEER 
SCREW & NUT CO.

2700 York Road, 
Elk Grove Village, Hl.

OGÓLNA PRACA 
FABRYCZNA

Potrzebni doświadczeni 
mężczyźni do:

• Lekkiego montażu
• Drill prasy
• Punch prasy

i ogólnej pracy fabrycznej
Stała praca w doskonałych warun­
kach, wysokie płace, płatne święta 
1 wakacje, plan emerytalny, ubezpie­
czenia na życie, wypadki i szpital. 
Regularne nadgodziny, oraz inne 
świadczenia.

McDonnell & Miller 
Inc.

3500 N. Spaulding
STEEL WAREHOUSEMEN 

Dependable men with good employ­
ment references. Diploma desirable to 
fill helpers job. Starting rate $2.45 8 19 
and hour + shift differential. Excel­
lent employee benefits. Apply In per­
son for interview.

U. S. Steel Supply Div. 
13535 S. Torrence Ave., Chicago, III. 
646-3211 Ext. 206

En Equal Opportunity Employer

k DOMY
MODEL—

3641 West 120 Ulica
22 nowe apartamentowe 
budynki na 4 rodziny, 1x5. 
2x4, 1x3, na sprzedaż lub 
zamianę. Dochodu $610 mie­
sięcznie.

Henryk J. Machnicki 
3801 West 55ta ul. 
REliance 5-5700 lub 

REliance 5-5701

Elmwood Park—Prze* Właściciela
Drzewem obity, 2 sypialnie, pokój 
mieszkalny, jadalnia, wyjątkowo duża 
kuchnia tafelkowa. 1% łazienki, gaz, 
gorącą wodą ogrzewanie. Świeżo wy­
łożone dywanami. Garaż na Ili auta. 
Wykończony bezment. Musi zobaczyć 
aby ocenić. Bardzo niskie podatki — 
$20,900.
Dzwonić 456-8134 po 4-tej po połudntn

CICERO. POLSKA DZIELNICA. 
28ma i 50ta Ave. Ładne 2 mieszka­
nia, 5-3 pokoje. Podatki tylko $110. 
Garaż na 2 auta. Gazem ogrzewa­
nie. $15,500. SVOBODA, 3739 W. 
26ta. TO 3-2460.
2 PIĘTROWY murowany, przez 
właściciela. Po 5 pokoi, razem z 
bezmentem. Kompletnie odnowio­
ne. 1703 N. Karlov. DI 2-2104.

* Domy Poza Chicago
4 POKOJOWY cottage, umeblo­
wany na sprzedaż, 5 mil na po­
łudnie od Wilmington, Ill., naJ 
rzeką Kankakee, $7,500.

Telefonować: 755-6815

★ DOMY Z INTERESEM
DOM z interesem, grosemia i sklep 
z cukierkami. Papierosy, cygara, 
lody i inne rozmaitości oraz Przy­
bory szkolne. 5 pokojowe miesz­
kanie, duży garaż na 4 auta, 
wszystko w dobrym stanie. Sprze- 
daję z powodu starości. Przez 36 
lat ten sam właściciel. Sprzedam 
bardzo tanio. Tylko za $8,000 
wszystko. Zgłoszenia do: 1006 N. 
Wood ul., pytać o Max Koczwara. 
______ Telefon HU 6-9765

★ DO WYNAJĘCIA
IDEALNY lokal do wynajęcia dla 
lekarza lub dentysty, nad apteką. 
1059 N. Pułaski, BElmont 5-6640.

★ INTERESY
DO SPRZEDANIA TAWERNA

Z pełnym urządzeniem i murowanym 
budynkiem, 2428 N. Western Ave. Do­
skonale wyrobiony Interes, istniejący 
ponad 30 lat. Także 5-clo pokojowe 
mieszkanie. Właściciel pragnie pójść 
na emeryturę. Cena przystępna można 
się szybko dorobić. Telefonować do 
właściciela od godz. 10:00 rano do 
6:00 po południu.

Tel. 227-K61________
NA SPRZEDAŻ lub do wynajęcia 
Bez wpłaty. Narożnikowy sklep 
spożywczy z kompletnym urządze­
niem i 6 pokojowym mieszkaniem 
dołączonym. Może być obrócony 
na każdy interes. Przez 25 lat wy­
robiony interes. 102 Pulaski Rd- 
Calumet City, Ill. — TO 2-0975.

★ ZIEMIA
CZARNA ZIEMIA, 10 buszli $5.00. 
20 buszli $8.00. — 521-2130

* PARCELE
5 AKRÓW

20 MIL OD GRANIC 
CHICAGO

848-4935
Również posiadłość 

nad jeziorem trochę dalej.

★ RUMMAGE SALE
RUMMAGE sale w Zion Lutheran 
Church, 2255 N. Lawndale, w śro­
dę, 26 kwietnia, od 9 rano do 8 
wieczorem,
RUMMAGE SALE, April 27. 8 a.m 
to 4 p.m. at Joyce Memorial 
Methodist Church. 2040 W. Byron
POPIERAJCIE tych, którzy ogU 
uają się w Dzienniku Związkowym
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M' Tornadzie

Wacław Andrzejewski, pre­
zes; Wiktoria Kolman, sekr.

wę dachu i ram okiennych 
sumę 460 doi. Potem, gdy ko­
bieta ta stwierdziła u rzeczo­
znawcy u b e z pieczeniowego, 
ten jej oświadczył, iż winna 
zapłacić około 75 doi. A firma 

i naprawcza oświadczyła, iż nie 
: posiada pod-oddziałów i nie 
wysłała robotnika.

W dodatku do tych uszko­
dzeń w Arlington Heights jest 
6 budynków niemieszkalnych 
uszkodzonych, w Elk Grove 
uszkodzonych jest 6 budyn­
ków fabrycznych i 6 domów 
będących w budowie, w North 
Barrington jest 24 uszkodzo­
nych domów, z czego 9 kom­
pletnie zniszczonych. Na pół­
nocnych przedmieściach jest 
także zniszczonych około 500 
drzew.

Patrol (40 kadetów Lotni­
ctwa), — Koło SPK nr. 15 
Chicago, — Koło SPK nr. 31 
im. 2 Korpusu, — Szkoła So­
botnia im. Gen. K. Pułaskie­
go, — Dywizja Pancerna, — 
Zw. Spadochro n i a r z y Pol­
skich, Związek Przyjaciół Wsi 
Polskiej, Korpus Pomocniczy 
Okręgu I SWAP, — Wydział 
Kongresu Polonii Am. na stan 
Illinois, — Gwardia Honoro­
wa aldermana E. P. Fifielskie- 
go, — Zw. Klubów Małopol­
skich, Wyższa Szkoła Dobrej 
Rady, Skarb Jedności Narodo­
wej, Związek Polek w Am.
Apel o Dalsze Zgłoszenia

Liczba organizacyj zgłoszo­
nych do Obchodu nie jest za 
liczna. Dlatego organizatorzy 
Obchodu 3-Majowego, Wy­
dział Oświaty ZNP z przewo­
dniczącą Wydziału p. Fran­
ciszką Dymek, wiceprezeską 
ZNP, oraz Okręgi 12 i 13 ZNP 
apelują do organizacyj polo­
nijnych i szkół oraz oddzia­
łów weterańskich by przyspie­
szyli nadesłanie swych zgło­
szeń. Szczególnie mała jest 
liczba orkiestr, Drużyn Dobo­
szy i Trębaczy, Majorettes, o- 
raz Rydwanów.

Zgłoszenia należy nadsyłać 
na adres: Mrs. Frances Dy­
mek, PNA Vice - president, 
PNA Home, 1520 W. Division 
Str. Chicago, Ill. 60622.

Obchód Stanowi Wielki Zastrzyk Ducha Na­
rodowego Dla Polonijnej Młodzieży. — 
Pamiętajmy Zabrać i Naszą Młodszą 
Dziatwę, — Uczmy Ją i Wpajajmy Miłość 
Do Polskich Tradycyj. —

Nowy Nabytek 
Straży Pożarnej

Straż Pożarna w Chicago 
przeprowadziła w poniedzia­
łek pomyślne próby z nową 
jednostką do gaszenia ognia, 
która dozwoli na zastosowa­
nie olbrzymiej ilości wody do 
gaszenia, a mianowicie 7,000 
galonów wody w lej minucie 
gdy dotąd posiadane pompy 

i pozwalały na przepust 1,200 
l galonów wody w minucie.

Koszt tej nowej jednostki 
| wynosi 10,000 dolarów.

przeznaczono $8,977,000 — 
największy pojedynczy wyda­
tek kapitałowy dla Departa­
mentu Zdrowia.

Po raz pierwszy w budżecie 
są wymienione następujące 
poważniejsze budowy, objęte 
projektami popieranymi przez 
gub. Kernera, które mają być 
sfinansowane bondami Sta­
nowej Władzy Budowlanej. 
Dla Pacjentów

Elgin State Hospital — bu­
dowa trzech nowych jednos­
tek dla pacjentów kosztem •— 
$3,599,000; Centrum dla dzie­
ci dorastających kosztem — 
$1,499,000 oraz centrum re­
habilitacyjnego kosztem — 
$1,921,500.

Manteno State Hospital —- 
dodatek do medyczno - chi­
rurgicznego budynku kosztem
— $1,995,000.

Kankakee State Hospital — 
budowa dwóch nowych jedno­
stek dla pacjentów kosztem
— $2,509,500; nowa wioska 
dla dorosłych kosztem — 
$1,499,900 oraz nowy budy­
nek oświatowy kosztem — 
$996,000.

Chicago Medical Center — 
budowa centrum dla doświad­
czeń i szkolenia, celem zastą­
pienia Instytutu Pediatrycz­
nego i uwolnienia go na prze­
kształcenie dla umysłowo za­
cofanych kosztem — $5,250,- 
000 oraz budowa centrum u- 
sługi dziennej kosztem — 
$996,400.

Nie ma bowiem takiego 
człowieka w służbie publicz­
nej, których chciał nałożenia 
większych podatków, gdyby 
ich nie potrzebował — dodał 
mayor Daley. Plan podatko­
wy mayora Daley i ponad 
1,000 mayorów Illinois prze­
widuje w dodatku do półcen- 
towego podatku miejskiego od 
sprzedaży także miejski po­
datek od papierosów, likierów 
i pokojów w hotelach i mote­
lach.

Jeśli ten plan zostanie u- 
chwalony przez Legislaturę 
stanową, to Chicago może ze­
brać $72,000,000 rocznie z 
tych nowych podatków. Z ta­
kiego prawa Chicago będzie 
korzystało tylko wrazie po­
trzeby. Nigdy nie powiedzia­
łem, że w pełni wykorzystam 
moje uprawnienia podatkowe 
— oświadczył Daley.

wującym ideę obywatelstwa.
Projekt sen. Percy’ego ma 

stanowić jeden ze środków 
walki z ruderami. Odnawia­
nie starych domów, nadają­
cych się do zamieszkania sta­
nowiłoby następnie podstawę 
do ich sprzedaży rodzinom 
niezamożnym, w warunkach 
ułatwień kredytowych, two- 
rzvcych bodziec dla inicjaty­
wy grup mniejszościowych, 
żyjących na upośledzonym po­
ziomie.

Sen. Percy powiedział, że 
będzie się starał o poparcie 
demokratów, tak by projekt 
jego miał charakter ponad­
partyjny.

Plan sen. Percy’ego prze­
widuje zatrudnienie bezrobot­
nych w pracy nad odnawia­
niem starszych domów, które 
miałyby być sprzedawane ro­
dzinom niezamożnym w ra­
mach — “Home Ownership 
Foundation Act”.

Do udziału w Pochodzie 
zgłosiły się już następujące je­
dnostki;

Poczty Sztandarowe: U. S. 
Coast Guard, — U.S. Marine 
Corps Color Guard, — poczet 
sztandarowy Ameryk. Legio­
nu Commonwealth Edison nr. 
118.

Orkiestry: jedna , z najlep­
szych w kraju orkiestr woj­
skowych, Orkiestra U.S. 5ej 
Armii, — Orkiestra Wetera­
nów Armii Polskiej pod batu­
tą Fr. Jendryaszka, — Orkie­
stra szkolna Wyższej Szkoły 
św. Trójcy, — oraz Lii Rich­
ard Polka Band. Nadto orkie­
stra ze Zw. Podhalan w Chi­
cago.

Drużyny Doboszów i Tręba­
czy: Drużyna 80 Gminy ZNP, 
reprezentacyjny zespół Dobo­
szów i Trębaczy Związku Na­
rodowego Polskiego.

Jak widać liczba zgłoszo­
nych orkiestr jest nikła, ale do 
nich dołączą się przypuszczal­
nie dalsze świetne znane ze­
społy orkiestrowe, — jak po 
inne lata jak np. Policyjna,

Straży Pożarnej i ze szkół 
wyższych.
Rydwany

Wystawienie Ryd w a n ó w 
przyrzekły następujące orga­
nizacje lub firmy: Związek 
Podhalan, — Lombard Jay- 
cees, — Lii Richard Polka 
Band, — Windy City Polka 
Dancers, Serbska Grupa Naro­
dowa “Gruza,” — Związek 
Harcerstwa Polskiego, — Se­
curity Fed. Savings and Loan 
Assn., — Slotkowski Sausage 
Co., — Komitet Ziem Wcho- 
dnich, — Wydział Oświaty 
ZNP, — Stow. Polsko-Amer. 
Policji, — Zjednoczone Kluby 
Polskie, — General Sausage 
Co., — Eddie Blazończyk Ver- 
satonnes.

Majorettes: The Chicago 
Metronomes.

Oddziały Piesze wystawia­
ją nast. organizacje: Serbska 
Grupa Narodowa “Gruza,” — 
Zw. Harcerstwa Polskiego, — 
Związek Podhalan, Koło Kar- 
patczyków, Okręg I SWAP, 
Zespół Pieśni i Tańca (Młoda 
Polska), Resurrection High 
School, Szwadron z Civil Air

Prosimy zauważyć, że obecny 
program polski w teatrze Milford 
przy Pułaski narożnik Milwaukee 
Avenue, będzie tylko do środy 
włącznie, bo we czwartki pokazy­
wane są opery.

Sporo widzów mieliśmy wczoraj 
wieczorem i pewno dużo gości bę­
dziemy mieli dziś i jutro w teatrze 
Milford.

Reakcja publiczności jest tak 
różna jak krańcowo odmienne są 
filmy. “Mistrz” warszawskiej tele­
wizji daje dużo do myślenia i jak 
sam tytuł wskazuje, jest dramatem 
człowieka, który chce być sławny.

Zupełnie w innym stylu jest ko­
media “Dwa Żebra Adama” o roz­
targnionym człowieku, który ma 
dwie ż on y, Polkę blondynkę i 
Włoszkę brunetkę. Całe miasto

Żerowanie Na 
Ofiarach Tornada

. . , Wydział stan, prokuratora
Bowiem przywiązanie do obchodów majowych już wtedy ( od spraw oszustw oraz zaża-

W niedzielę dowiedziano 
się, że budżet gub. Kernera 
obejmuje dużo większą budo­
wę nowych udogodnień dla 
leczenia umysłowo - chorvch 
ludzi niż jego zlecenie do Le- 
gislatury wskazywało.

Gub. Kerner wspomniał tyl­
ko o budowie nowego na 400 
łóżek centrum dla umysło­
wo zacofanych na obszarze 
Chicago, plus o przekształce­
niu Instytutu Pediatrycznego 
na dalsze centrum, celem za­
pewnienia 500 łóżek.

Ogólnie $800,000.000 w pro­
jektach finansowanych albo 
przez stanową władzę budow­
laną, albo z funduszu ogólne­
go otrzymało od gub. Kerne­
ra pozwolenie na rozpoczęcie 
budowy w nadchodzących 
dwóch latach.
Szpital Stanowy

Chicagowski Spital Stano­
wy został wybrany, jako cel 
największej rozbudowy. No­
wa wioska dla dzieci i dla do­
rastających na tym obszarze 
ma być zbudowana kosztem 
$4,515,000. Największym do­
datkiem będzie budynek dla 
leczenia pediatrycznego kosz­
tem $3,725,000, budynek Hor- 
ner’a ma być zmodernizowa­
ny kosztem $1,995,000, a no­
wy budynek, na pralnię, ma 
być skonstruowany kosztem 
$1,499,000.

Na budowę nowego cen­
trum na 400 łóżek dla ogólne­
go obszaru chicagowskiego, 

Obchód Konstytucji 3 Maja, 
której 176-ą rocznicę będziemy 
czcili w tym roku był zawsze 
w Polsce niezwykle uroczyście 
obchodzony i stanowił wielkie 
przeżycie dla młodzieży. Tak 
starsza jak i młodsza dziatwa 
chętnie uczestniczyła w tych 
obch odach, maszerowała z 
chorągiewkami biało-czerwo­
nymi, śpiewała polskie pieśni 
narodowe, a pamięć obchodów 
utrwalała się u nich na całe 
życie.

Od zarania życia młodzież 
szła potem z dumą i wiarą w 
lepszą przyszłość ich ukocha­
nej Ojczyzny i była chętną do 
kultywowania tradycji naro­
dowych.

Śmierć Kobiety 
w Pożarze Domu

40-letnia kobieta Lucille 
Jones poniosła w poniedziałek 
śmierć w pożarze jej aparta- 
mentu w domu pnr. 436 W. 
59rta ulica.

Pożar zaś w dzielnicy Ci­
cero, również w poniedziałek, 
strawił biuro Tri-County 
Agencję detektywów, Lara­
mie Snack Shop, zakład czy­
szczenia ubrań i pralnię firmy 
Koch oraz restaurację Louie’s 
Lounge. Pożar w Cicero pow­
stał od zajęcia się ogniem 
okapu nad kuchnią w Snack 
Shop. Szkody wynoszą 100,- 
000 dolarów-

Więcej Szpitali Będzie Zbudowanych 
Niż Kerner w Swym Zleceniu Ujawnił 
Gubernator Wspomniał Tylko o Budowie No­

wego Centrum Na 400 Łóżek Dla 
Umysłowo Chorych.

“WIECZÓR PRZY 
MIKROFONIE” 

W KAŻDY WTOREK
W GODZ. 9-10 WIECZOREM

Stacja WSBC
1240 kilocykli 

Kierownik projramn 

Romuald Matuszczak

U nas, w Chicago — każde­
go roku liczne zastępy mło­
dzieży przyłączy się do udzia­
łu w Obchodach Konstytucji 3 
Maja. Stanowiły nieraz prze­
wagę wśród uczestników po­
chodów. Polscy rodzice winni 
zabierać zawsze swe dzieci na 
obchody narodowe, pokazy­
wać im i wpajać w nią naszą 
miłość i poświęcenie dla dobra 
kraju swych ojców, wyrabiać 
w niej dumę narodową. Dużo 
w tej dziedzinie zdziałały Ob­
chody Tysiąclecia Polski w 
ub. roku. Utrwalmy więc to, 
co dziatwa na taśmie projek­
cyjnej życia o polskich trady­
cjach już sobie zapisała.

* * ♦
Obchód 3 Maja odbędzie się 

w tym roku w niedzielę, 7go 
maja. Urządza go Wydział O- 
światy ZNP i obydwa Okręgi 
12 i 13 ZNP przy współudzia­
le wszystkich organizacyj po­
lonijnych w Chicago i przy u- 
dziale całej patriotycznej chi- 
cagoskiej Polonii.

krzyczy, że Wiktus demoralizuje, 
a po cichu wszyscy mu zazdrosz­
czą! Ci którzy krzyczą najwięcej... 
podobne grzechy mają na sumie­
niu w złośliwej farsie “Dwa Żebra 
Adama”.

Dziś i jutro po raz ostatni w 
teatrze Milford przy Pułaski na­
rożnik Milwaukee Avenue, ocze­
kuje Was piękny i ciekawy pro­
gram dwóch filmów pełnometra­
żowych oraz dodatek krajoznaw­
czy “Zwiedzamy Polskę” i z wy­
cieczką Polonii Chicagoskiej. za­
glądamy do rodzinnych wiosek i 
miast.

Dziś i jutro “Mistrz” pokazany 
będzie dwa razy o godz. 6:30 i po 
raz drugi o godz. 9:30, natomiast 
“Dwa Żebra Adama” tylko raz o 
godz. 8-ej wieczorem. (R.M.)

Plan Percy: - Fundacja Finansująca 
Kupno Domów Przez Ubogą Ludność 
Fundacja Ma Pomóc Rodzinom o Niskich Do­

chodach w Nabywaniu Tanich Domów. — 
Projekt Ma Na Względzie Awans Mniej­
szości Murzyńskiej Na Wyższy Szcze­
bel Życia. —

Wniesiony przez sen. Per­
cy projekt ustawy o pomocy 
niezamożnej ludności w naby­
waniu domów spotkał się z 
entuzjastycznym poparciem 
wszystkich republikańskich 
senatorów i kongresmanów.

Według projektu — miała­
by powstać fundacja nie obli­
czona pa zysk i nie kontrolo­
wana bezpośrednio przez rząd, 
ale administrująca funduszem 
federalnym, który finansował­
by spłatę odsetek za pożyczki 
hipoteczne (mortgage) dla 
rodzin o niskich dochodach, 
kupujących rezydencje lub 
mieszkania w spółdzielniach 
apartamen to wy ch.

Trudności otrzymania po­
życzek przez rodziny nieza­
możne stoją obecnie na prze­
szkodzie na drodze do wpro­
wadzenia znacznej ilości ro­
dzin ubogich z ruder i kosza­
rowych budynków aparta- 
mentowych, budowanych z 
funduszów publicznych — 
Public Housing Projects — 
które sen. Percy określił, jako 
“więzienia przyszłości”.

Projekt sen. Percy’ego sta­
nowi republikańską o d p o- 
wiedź na demokratyczną kon­
cepcję budowy wielkich do­
mów apartamentowych z fun­
duszów publicznych dla lud­
ności ubogiej.

Na programie WGN “Your
Senator Report”--sen. Percy | gatek jest wielce pożądana 
powiedział, że własność do-[ — *-J—J —

| mu jest czynnikiem podbudo-

Mayor R. Daley oświadczył 
wczoraj, że zaproponowane w 
projekcie budżetowym gub. 
Kernera rozszerzenie podatku 
od detalicznej sprzedaży nie 
zaspokaja w pełni potrzeb 
miast Illinois posiadania upo­
ważnień Legislatury do wpro­
wadzenia własnych podatków.

Nie ma bowiem żadnego 
stosunku zastępczości między 
tymi dwoma projektami — 
powiedział mayor Daley.

Te uwagi mayor Daley wy­
powiedział wczoraj na konfe­
rencji prasowej na Ratuszu. 
Był to pierwszy komentarz 
mayora Daley na temat orę­
dzia budżetowego gub. Kerne­
ra, które nie zalecało specjal­
nie Legislatorze s ta n o w e j 
uchwalenia projektów budże­
towych Mayora, nie pokrywa­
jących się z projektami Gu­
bernatora. W swym orędziu 
gub. Kerner prosił Legislatu­
rę o rozszerzenie stanowego 3 
i pół procentowego podatku od 
sprzedaży detalicznej na usłu­
gi i zajęcia.

Mayor Daley nie wierzy, 
aby ta propozycja Gubernato­
ra mogła zaspokoić zwiększo­
ne potrzeby podatkowe Chica­
go.

Dyrektor Podatkowy Illi­
nois Theodore A. Jones jest 
jednak zdania, że uchwalony 
plan podatkowy gub. Kernera 
mógłby przynieść Chicago od 
$29,700,000 do $31,600,000 w 
ciągu następnych 2-ch lat z 
półcentowego udziału w po­
datku stancwyt.1 rd detalicz­
nej sprzedaży. Mayor Daley 
przyznaje, że zv lęk. zenie po­
datku od sprzedaży o pół cen­
ta może przynieść nawet $30,- 
000,000 w ciągu jednego roku, 
ale wtedy, gdy będzie samo­
dzielnym podatkiem miej­
skim, a nie udziałem w podat­
ku stanowym. Takiego samo­
dzielnego podatku miejskiego 
żąda większość mayorów Illi­
nois — powiedział mayor R. 
Daley.

Mayor Daley Domaga Się Ponownie 
Samodzielnych Podatków Miejskich
Plan Gub. Kernera Rozszerzenia Stanowego 

Podatku Od Sprzedaży Detalicznej Nie 
Jest Wystarczający Dla Miast Illinois. —

' ' „ ‘i Całkowicie zniszczonych do-
“Na obchód ten zaprosiłem też ob. J. Andrzejkowicza, mów jest w Oak Lawn 120, 

którego oprócz mnie żaden nie znał z Polaków. Ja zaś sty-lw Belvidere 127, w Lake Zu- 
I—V -1- _ — «u:----—rich 116.

Uszkodzonych domów nie 
do zamieszkania: w Oak Lawn 
171, w Belvidere 125, w Lake 
Zurich 43, w Chicago 13.

Rodzin bez dachu nad gło­
wą zostało w Oak Lawn 926,

Słuchajcie Programu

GRUNWALDZKIEGO
Ze Stacji WOPA 

W KAŻDY WTOREK, ŚRÓD?, 
CZWARTEK i PIĄTEK 

Od godz. 7 - 7:30 wieczorem 
Ogłoszenia odpowiedzialnych kup­
ców oraz skecz humorystyczny:

KŁOPOTY 
SIEKIERKÓW 

Pelagia i Bronisław Mrozowie, 
Bronisław Zieliński, kierownik 

anonserzy

kałem się z nim w “biznesie”, bo zawiadywałem podówczas 
jedną z wielkich farbiarń, a on miał skład hurtowny farb 
i chemikalii pod firmą Andrzejkowicz & Dunk.

“Posiedzenie tow."Kościuszki w maju tego roku przy­
padłe w sobotę, 3 maja; w ten sam wieczór myśmy urządzali 
obchód.

“Na posiedzeniu byli wszyscy prawie członkowie, a jako( 
sekretarz odczytałem najpierw korespondencję od komitetu, w Belvidere 550, w Lake Zu- 
zapraszającą na obchód, wnosząc o odłożenie posiedzenia do' rjch 236, w Chicago 104. 
przyszłego tygodnia. I

“Zaproszenie i wniosek mój większością głosów odrzu­
cono. Zirytowało to naszych do najwyższego stopnia. Wstaje 
Lipiński i prosi czyby Towarzystwo nie pożyczyło chorągwi 
na obchód. Większością głosów pozwolono, ale gdy Popie- 
liński ujął chorągiew, kierując się ku drzwiom, zastąpił mu 
drogę jeden z członków i oświadczył, że prędzej trupem 
padnie, niż chorągiew zabrać pozwoli... Do awantury nie 
przyszło. Wystąpiłem w imieniu wszystkich co byli za uda­
niem się na obchód i w ich imieniu zażądałem wykreślenia 
z listy członków tych co salę teraz opuszczają.

“Obchód odbył się wspaniale, przy zapełnionej publicz­
nością sali. Potem co niedziela zbieraliśmy się na debaty 
o sprawach ogólnych aż się wyłoniła sprawa założenia Zwią­
zku. Przedstawiłem ją potem p. Andrzejkowiczowi; z po­
czątku mnie wyśmiał, że szkoda pracy, lecz w końcu się 
zgodził.”

Tak więc odezwa członków Tow. Kościuszki wzięcia 
udziału w obchodach 3-Majowych otworzyła patriotom oczy!:

było tak silne, że spowodowało poruszenie ogólne, gdy zna­
leźli się tacy, którzy byli przeciw obchodowi.

OLBRZYMI OBCHÓD W CHICAGO
Manifestacyjny pierwszy w historii na olbrzymią skalę 

zakrojony obchód majowy, odbył się w roku 1891 w Chicago 
i stał się pierwowzorem dla przyszłych manifestacyjnych 
obchodów, które jednak nie nastąpiły tak rychło po pierw­
szym.

Ostatnie Dwa Wieczory! Dziś i Jutro Od 6-ej 
“Mistrz” Telewizji Warszawskiej i Kome­
dia “Dwa Żebra Adama” Bawią Widzów 
w Milford.

już dużo, ale nie było wtedy nikogo ktoby te rozproszone 
serca polskie skupiał w jeden silny związek. Aż dopiero 
zakaz brania udziału w obchodzie majowym w Filadelfii, 
był jednym z kilku powodów, dla których został powołany 
do życia Związek Narodowy Polski.

CO PISAŁ JULIUSZ SZAJNERT
Opisuje ten fakt jeden z założycieli ZNP, Juliusz Szaj- 

nert i tak podaje szczegóły mało znane ogółowi:
“W roku 1871 czy 1873 założyliśmy w Filadelfii Towa­

rzystwo Bratniej Pomocy im. Kościuszki. Towarzystwo roz­
wijało się dobrze; ja pełniłem obowiązki sekretarza proto-1 
kołowego i finansowego naprzemian, od założenia aż do;

Zakaz Udziału w Obchodzie 3go Maja 
Spowodował Powstanie Zw. Nar. Pol. 
Tak Stwierdza To w Swym Liście Jeden z Za­

łożycieli Związku Narodowego Polskiego 
Juliusz Szajnert.

— KAROL PIĄTKIEWICZ —
(Ciąg dalszy)

Później te obchody urządzano na mniejszą skalę, na 
mniejszych salach przy mniejszym udziale we wszystkich 
niemal osiedlach polskich. Wzrastało z roku na rok poczucie 
przynależności narodowej i pociąg do wspólnoty działania.

Dzięki tym właśnie zrozumieniu i poczuciu wspólnoty 
powstał Związek Narodowy Polski. Towarzystw polskich __ ~_
rozsianych po wszystkich większych miastach Ameryki było: jes^ normalna o tej porze 

_ roku.

Z Gminy 3 ZNP
Posiedzenie Delegatów i De­

legatek Gminy 3 Z.N.P. odbę­
dzie się w czwartek, 27-go 
kwietnia, o godz. 8-ej wiecz., 
w sali P.L.A.V. pnr. 3024 N. 
Laramie Ave.

Ważne sprawy są do za­
łatwienia. przeto obecność 
wszystkich delegatów i dele-

Dziś Znów 
Możliwy . . . Śnieg

Biuro od Pogody ostrzega, 
iż zimowa pogoda może dziś 
ponownie zaatakować Chica­
go i okolice nąwym opadem 
śnieżnym. Temperatura dziś 
w dzień, którr dojdzie do oko­
ło 45 stopni, ma spaść w nocy 
do 30 ' kilku stopni.

A wchodni wiatr wiejący 
od jeziora zwiększy wilgot­
ność i spowodować może zno­
wu opad śnieżny. Biuro od 
Pogody określa, iż tempera­
tura w środę będzie conaj- 
mn ej o 20 stopni niższa niż

Śmierć Kierowcy 
w Kolizji 3 Aut

48-letni Johnny Smith z pnr. 
5636 Princeton ave. poniósł 
w poniedziałek śmierć na 
miejscu, w zderzeniu się 
trzech aut na skrzyżowaniu 
55-ej ulicy i Wells.

Auto Smitha uderzyło w tył 
drugiego auta, a to z kolei 
wpadło na tył trzeciego auta. 
Kierowcy dwóch tych aut wy­
szli z kolizji bez obrażeń, 
Smith zaś poniósł śmierć. 

Słuchajcie 
Programu 

Radiowego
który prowadai

RHRFRT

LEWANDOWSKI
Od Poniedziałku Do Piątku 

7:00 - 8:00 Rano 
Niedaiela 3-3 pp.

WSBC- - - - 1240k®
Informacje w sprawie ocłoet*d

ANdover 3-6319

Obchód Konstytucji 3 Maja Jest
Zawsze Bliski Sercu Polaków

Nowy Film Polski!
Ostatnie 2 Wieczory!

Dziś i Jutro 
codziennie od 6-ej 

Świat nie czeka na nikogo! 
Nagrodzony film polskiej 

telewizji: 

"MISTRZ” 
jest arcydziełem aktorów 
telewizji, sceny i filmu.

• —ora z —
Wzrusza i rozweseli każdą 
duszę . . . złośliwa komedia 

powikłań małżeńskich!

‘Dwa Żebra Adama’
★ * dodatkowa atrakcja * * 

Z Polonią Chicagoską 
‘Zwiedzamy Polskę’ 
rodzinne miasta i wioski!

w teatrze

MILFORD 
3319 N. Pulaski Rd 

róg Milwaukee, blok od Belmont 
Telefon: 545-5922

Straty i
Zniszczenia

Książka ta jest na wyczerpaniu. Już niewiele 
egzemplarzy pozostało

RADIOWE IGRASZKI
Marka Gordona 

Książka Wesoła i Oryginalna 
Cena $3.00

Zamówienia Kierować

DZIENNIK ZWIĄZKOWY 
1201 Milwaukee Ave.

Chicago, 111. 60622
Na C.O.D. książek nie wysyłamy

leń ostrzegł właścicieli uszko­
dzonych przez tornado do­
mów, by nie dali się “nacią­
gać” i uważali na zbyt wygó­
rowane koszty napraw jakie 
im różni “eksperci prac” lub 
firmy mogą od nich żądać.

Kierownik tegoż wydziału, 
____  Joseph W. Smith zaleca, by

Pierwszy obchód majowy w Chicago nie odbył się kontrakty naprawcze załat- 
w parku Humboldta bo wówczas pomnika Kościuszki jeszcze I wiali jedynie ze znanemi fir­
nie było. Dopiero zbierano od ogółu publiczne datki na bu-! mami i by przed rozpoczęciem 
dowę pomnika. Więc pierwszy obchód urządzono w śród-I napraw zażądali pisemnego 
mieściu Chicago. oszacowania kosztów tych

Do urządzenia obchodu tej Rocznicy w roku 1891 — we-! napraw.
zwał Zarząd Centralny ZNP, Grupy Związkowe, wszystkie \ Shmith przytoczył już jedno 
Towarzystwa Polskie i Rodaków — odezwą, jaką zamieściła1 zażalenie pani Arthur S. Ca- 
“Zgoda” z dnia 6 sierpnia 1890 roku. ! dieux z pnr. 8726 Firfield ave.,

W odezwie tej podniesione zostały szczytne zasady ujęte Evergreen Park, w którym 
w Konstytucji, tak despotów “o swoje "korony, o swoje; kobieta ta skarży się, iż ro- 
wszechwiedne i tyrańskie rządy”, którzy sprzysięgli się, aby j botnik, który zgłosił się do 
“zgnieść w zarodku tę gwiazdę wolności, która najpierw na napraw niby wysłany przez 
polskim zaświeciła niebie.” ; firmę naprawczą na póhi.-

Odezwa wspomina, że w ostatnich czasach ujęło się za zach. stronie miasta - — poli- 
nami wielu uczonych, a pomiędzy nimi George Kenan, Ame- \ czyi sobie za półtorej godzi- 
rykanin, członek honorowy Zw. Nar. Polskiego, który od- ny pracy, częściową.. napra- 
słonił światu ohydne postępowanie Rosji...”

Wiekopomne Dzieło
“Otóż nadarza się emigracji polskiej podwójna okazja: 

najpierw uczcić wiekopomne dzieło naszych ojców, a- potem 
zaprotestować przeciw zaborowi Polski przez Rosję, Prusy 
i Austrię, oraz przeciw prześladowaniu rodaków naszych 
w zaborczych krajach i okrucieństwom na Sybirze.”

W dalszym ciągu odezwa zaznacza, że Zarząd Centralny 
ZNP na mocy uchwały przyjętej na ostatnim posiedzeniu 
“wzywa i prosi wszystkie grupy związkowe, oraz wszystkie 
towarzystwa, czy to kościelne czy narodowe, aby wspólnymi 
siłami urządziły w danej miejscowości obchód jak najświet­
niejszy.”

Odezwa zaznacza, że Zarząd Centralny polecił redakcji 
“Zgody” wydrukować w kilkudziesięciu tysiącach egzem­
plarzy broszurkę o Konstytucji Trzeciego Maja w angielskim 
języku, ze stosownym objaśnieniem o całej sprawie, którą 
otrzymają wszystkie grupy związkowe w celu rozpowszech­
nienia wśród Amerykanów. Odezwę podpisali St. Kociemski, 
prezes i A. Małek sekretarz generalny.

Zaznaczyć należy, że w tymże roku wydał Zarząd Cen­
tralny broszurkę “O miłości Ojczyzny”, opracowaną na pod­
stawie rozprawy Karola Libelta.

(Dalszy ciąg nastąpi)

Kulowego i imausowegu napilcuhou, | Oddział Ameryk. Czerwo-
mego wystąpienia. Co rok urządzaliśmy obchody, i towarzy- nego Krzyża w Chicago ogło- 
stwo świetnie się prowadziło, aż do kwietnia roku 1879. sił ostatnio listę zabitych osób 

“W tym czasie przyszło do rozdwojenia, które jednaki oraz rannych w tornadzie 
nadspodziewanie zrodziło nową erę dla Polaków w Ameryce, piątkowym — oraz liczbę cał- 

“Stało się to w sposób następujący: j kowicie zniszczonych lub u-
“Na posiedzeniu kwietniowym w roku 1879, zrobiono i szkodzonych domów.

wniosek o urządzenie obchodu Trzeciego Maja. Wniosek! Według tej listy zostało w 
przepadł. Było to w sobotę dnia 7 kwietnia. Na drugi dzień. Oak Lawn 31 zabitych, 491 
w niedzielę, zebrało się nas kilku u p. J. Lipińskiego i po rannych; w Belvidere 21 za- 
krótkiej dyspucie, uradziło obchód i to o ile możności jak bitych i 277 rannych, w Lake 
najwspanialszy urządzić. Uformowaliśmy komitet z obywa-1 Zurich 0 zabitych i 13 ran- 
teli Juliana Lipińskiego, J. N. Popielińskiego, Szajnerta i njrch, w Stone Park 1 osoba 
i Krzemińskiego, który miał się zająć urządzeniem obchodu! zabito, 0 rannych, w Chicago 
i zaproszeniem Tow. Kościuszki aby wzięło udział in corpore 1 osoba zabita i 0 rannych, 
pod chorągwią. j Całkowicie zniszczonych do-

KAWALKADA WOPA
Codziennie coś nowego

Od Poniedziałku do Piątku o | .czei
Produkcja: Dr. Włodz. Z. Sikora po pot

* * * niedziele o godz. 3:30
BMf IADOMOSCI MÓWI
®W IECZOROWE Dr. W SIKORA jg
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